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POŻAR

PO WYBORACH

POŻAR NA SZKOLNEJ

CZYTAJ NA STR. 2

Bujak, Kozaczek i Zawiślak

100 lat niepodległości

Ziemia Prudnicka
mogła zostać 
włączona do Polski
już w roku 1919

Propozycja Romana Dmowskiego 

przewidywała włączenie do odra-

dzającego się państwa polskiego 
całości Górnego Śląska, ostatecznie 
jednak nasz region do Rzeczpospo-

litej trafił dopiero po II Wojnie Świa-

towej. Co poszło nie tak?

CZYTAJ NA STR. 8

Te trzy nazwiska powtarzano najczęściej na początku tygodnia. To właśnie  

oni wygrali II turę wyborów na włodarzy gmin w Głogówku, Lubrzy i Prudniku.

Podpalenie było 

przyczyną piątkowego 

pożaru w kamienicy 

przy ul. Szkolnej  

w Prudniku.  

Dramat rozpoczął  

się kilka minut 

 po godzinie 6.00.

Ojciec i syn  

z zarzutami 

usiłowania 

zabójstwa
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Ojciec i syn z zarzutami usiłowania zabójstwa 
PRUDNIK

Rysował: 
  Grzegorz Weigt

podpalenie było przyczyną piątkowego pożaru w kamienicy przy ul. Szkolnej w prudniku.  

dramat rozpoczął się kilka minut po godzinie 6.00. 
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Pani Anna: To było do przewidzenia. Burmistrz Kałamarz nie zapropono-

wał ludziom niczego nowego i wyborcy uznali, że czas na zmiany. Może się 

wypalił. Nie znam pana Bujaka, ale słyszałam o nim wiele dobrego. Że jest 

aktywny, pracowity i ma sporo ciekawych pomysłów. 

Pan Kazimierz: Taka kolej rzeczy, nic nie jest dane na zawsze. Czas poka-

że, czy to był dobry wybór. Wiek pana Bujaka (30 lat – przyp. red.) może 

być jego atutem, choć z drugiej strony będzie potrzebował wokół siebie 

doświadczonych urzędników. Jednym z priorytetowych zadań burmistrza 

powinien być remont zamku. Tętniący życiem zabytek może sprawić, że o 

Głogówku będzie bardzo głośno. 

Piotr Bujak wygrał z Andrzejem Kałamarzem  

i został nowym burmistrzem Głogówka 

Damian WICHER

Pani Weronika: Moim faworytem był pan Kałamarz. I choć przegrał, to 

życzę panu Bujakowi powodzenia, bo burmistrz reprezentuje wszystkich 

mieszkańców, a nie tylko swoich wyborców. Jeśli prawdą jest, że do nasze-

go urzędu ma wrócić pan Skiba (były wiceburmistrz Głogówka i późniejszy 

wicestarosta – red.), którego wiedzę bardzo cenię, to wcale nie musi być 

gorzej niż w ostatnich latach. Po cichu liczę również na to, że uda się zago-

spodarować pana Kałamarza. 

Sonda telefoniczna wśród mieszkańców Głogówka

Damian WICHER

Rysunkowy  komentarz

Pożar objął część kamienicy na ul. Szkolnej w Prudniku

Policja zatrzymała dwóch 
podejrzanych

Na miejscu udzielano pomocy rannym

W
S

P
A

R
C

I
E

 Publiczna Szkoła Podstawo-

wa nr 3 w Prudniku organizuje 

zbiórkę darów i pieniędzy na 

rzecz rodziny poszkodowanej w 

pożarze. Wśród pogorzelców są 

uczniowie placówki.

 Rodzina potrzebuje, m.in.: 

mebli, środków czystości, po-

ścieli, poduszek, kołdry, ręczni-

ków, ubrań dla: matki (160cm, 

szczupła), chłopców w wieku 

18, 13 i 10 lat, garnków, zastawy 

stołowej,  ż y wności .  Szkoła 

poszukuje również firm lub 

osób gotowych przeprowadzić 

remont mieszkania. Szczegóło-

wych informacji na temat moż-

liwości wsparcia rodziny udziela 

Iwona Kloc odpowiedzialna w 

szkole za wolontariat. Można też 

wspomóc rodzinę finansowo, 

przekazując dowolną kwotę na 

konto Rady Rodziców szkoły z 

dopiskiem „Pomoc”.

 Numer konta: 09 8905 0000 

2000 0000 1007 0001 (BS w Prud-

niku). (d) n

Pomoc dla 
pogorzelców

S
t r a ż a c y  p o  p r z y b y c i u  n a 
miejsce akcji zastali bardzo 
poważną sytuację. Ogień 
prawdopodobnie wybuchł 

w jednym z mieszkań na drugim 
piętrze, przedostał się na klatkę 
schodową i grawitacyjnie unosił się 
ku górze, odcinając drogę ucieczki 
osobom znajdującym się na podda-
szu – relacjonuje dla „TP” mł. bryg. 
Piotr Sobek, oficer prasowy KP PSP.

 Trzydziestoletni mężczyzna, żeby 
się ratować, wyskoczył przez okno.
– Na szczęście w tym ogromie nie-
szczęścia spadł na daszek usytuowa-
ny na wysokości pierwszego piętra 
od strony podwórka. To zamortyzo-
wało późniejszy upadek na trawnik 
– kontynuuje nasz rozmówca.

 Prudniczanin przypłacił skok 
złamaniem ręki. W wyniku pożaru 
doznał natomiast lekkich poparzeń 
ciała i podtruć organizmu. W tym 
samym lokalu znajdował się jeszcze 
jeden poparzony mężczyzna (w wie-
ku ponad 40 lat).
– On już też stał w oknie i zamierzał 
skoczyć. Interweniujący strażacy 

dotarli jednak do niego w porę i spro-
wadzili bezpiecznie na dół po klatce 
schodowej – dodaje brygadier Sobek.

 Rannych zostało sześć osób, w 
tym dwóch strażaków. Pięć rodzin 
straciło dach nad głową. Na czas 
remontu gmina zaproponuje pogo-
rzelcom lokalne zastępcze.
 Okoliczności i przyczyny zda-
rzenia ustala policja. Lokatorzy 
przypuszczają, że doszło do podpa-
lenia. Tuż przed pojawieniem się 
ognia słyszeli awanturujących się 
mężczyzn, którzy mieli nie zostać 
wpuszczeni do mieszkania na dru-
gim piętrze.
- Prowadzimy śledztwo o spowo-
dowanie pożaru oraz usiłowanie 
zabójstwa. Zatrzymane zostały 
dwie osoby, które sąd tymczasowo 
aresztował na trzy miesiące – poin-
formował naszą gazetę prokurator 
rejonowy w Prudniku Klaudiusz 
Juchniewicz.  

 Podejrzani (ojciec i syn w wieku 32 
i 54 lat) są dobrze znani organom ści-
gania, to tzw. stali klienci policji. So-
botniego poranka przyszli na Szkol-

ną 10 w gości. Ogień mieli podłożyć 
pod drzwiami jednego z mieszkań. 
Drewniana klatka schodowa mo-
mentalnie stanęła w płomieniach. 
Obu mężczyznom grozi od 12 do 25 
lat więzienia, a nawet dożywocie. n

eprasa.pl f5e5ef68b8
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Bujak, Kozaczek i Zawiślak Pijani za „kółkiem”
PO WYBORACH: JUŻ (PRAWIE) WSZYSTKO WIADOMO POD PARAGRAFEM 

Te trzy nazwiska powtarzano 

najczęściej na początku 

tygodnia. To właśnie oni 

wygrali ii turę wyborów na 

włodarzy gmin w głogówku, 

Lubrzy i prudniku.

ponad 1,5 promila alkoholu miał w organizmie kierowca 

ciężarowej scani z naczepą, zatrzymany podczas policyjnej akcji 

„Trzeźwy poranek” w prudniku 

Andrzej DEREŃ, Adam MYŚKÓW

Nowy burmistrz Głogówka  
Piotr Bujak Nietrzeźwi kierowcy nie są rzadkością na polskich drogach
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Zwycięstwo zadedykował 
zmarłemu ojcu 

Prudnik: Obojętni wyborcy

  W Prudniku końcówka kampanii 
wyborczej miała smutne oblicze, 
ponieważ zmarł ojciec jednego z 
kandydatów Grzegorza Zawiślaka. 
W ślad za jego decyzją o zawieszeniu 
kampanii wyborczej poszedł jego 
konkurent Franciszek Fejdych.
- W związku z osobistą tragedią, jaka 
dotknęła mojego kontrkandydata, 
uważam, że niehonorowym byłoby 
kontynuowane kampanii, podej-
mowanie kolejnych działań – mówił 
podczas ostatniej konferencji praso-
wej w środę Fejdych.

 Decyzje obu polityków, w połącze-
niu z uroczystościami zaduszkowymi 
i Wszystkich Świętych, wpłynęły na 
wyciszenie emocji wśród najbardziej 
zagorzałych zwolenników obu kan-
dydatów. W Internecie spadła liczba 
wyborczych komentarzy.

 W  n i e d z i e l ę  w y b o r c y  z d e c y -
dowanie postawili na kandydata 
Prudniczan Zawiślaka. Mieszkaniec 
Czyżowic uzyskał niespodziewanie 
wysoką przewagę nad przeciwnikiem 
– 64,21 do 35,79. Wygrał we wszystkich 
obwodach wyborczych za wyjątkiem 
Niemysłowic i Aresztu Śledczego. 
Łyżką dziegciu była zaskakująco niska 
frekwencja, wynosząca zaledwie 42,32 
proc. (w sąsiedniej Lubrzy ponad 56 
proc.), co oznacza, że ponad połowie 
wyborców było obojętne, kto stanie 
na czele lokalnego samorządu. Na 
wsiach, gdzie w pierwszej turze 
wygrała Teresa Barańska, wyborcy 
przenieśli swoje głosy na Zawiślaka. 
To właśnie w miejscowościach Barań-
skiej kandydat Prudniczan wygrał z 
największą przewagą głosów. Choć 
to nie jest zaskakujące (taki scenariusz 
przewidziałem w artykule przed II tu-
rą), to stoi w sprzeczności z tym, że Te-
resa Barańska postanowiła nie udzie-
lać poparcia żadnemu z kandydatów.

Lubrza: Bez zmian

 Ludowcy kontra Prawo i Spra-
wiedliwość. Mariusz Kozaczek vs. 
Krzysztof Barwieniec. Starcie było 

ostre, Prawo i Sprawiedliwość spro-
wadziło ciężkie działa w postaci 
wojewodów i na konferencji pra-
sowej solidnie ostrzelało obecnego 
wójta częściowo nieprawdziwymi 
argumentami. Ten jednak nie tylko 
przetrwał nalot, ale i zastosował 
ogień zaporowy, skarżąc się do sądu 
w trybie wyborczym (piszemy o tym 
na str. 10). Wygrał nie tylko bitwę, 
ale i całą wojnę, pokonując przeciw-

nika stosunkiem głosów 1042 do 929 
(52,87 do 47,13 proc.). Podobnie jak 
w pierwszej turze Kozaczek wygrał 
we wszystkich miejscowościach za 
wyjątkiem Prężynki i Trzebiny.

Głogówek: Po 12 latach

 Tak jak w Prudniku również w 
Głogówku zakończyły się rządy bur-
mistrza kierującego gminą przez 12 
lat - Andrzeja Kałamarza. Wygrał 
Piotr Bujak, który już raz cztery lata 

temu przymierzał się do fotela szefa 
samorządu. Wynik: 59,64 do 40,36 
proc. Mieszkaniec Wróblina wygrał 
w mieście oraz wszystkich wsiach 
w gminie za wyjątkiem Kazimie-
rza, Szonowa, Twardawy i Zawady 
(z miejscowościami należącymi 
do okręgu). Największe poparcie 
uzyskał w rodzinnym Wróblinie i 
Biedrzychowicach. Bujak, dzięku-

jąc wyborcom podkreślił wsparcie 
udzielone mu przez Mniejszość Nie-
miecką i kandydata, który odpadł w 
pierwszej turze – Marka Pelkę.

Zmiany w radach

 Nowi burmistrzowie Prudnika i 
Głogówka z sukcesem ubiegali się 
również o mandaty radnych w swo-
ich gminach. Jako, że stanowiska 
burmistrza z mandatem radnego 
nie można łączyć, w składach rad 
nastąpią zmiany.
 W miejsce Grzegorza Zawiślaka 
w Radzie Miejskiej w Prudniku zasią-
dzie kolejny kandydat z listy KWW 
Prudniczanie w 4. okręgu wybor-
czym – Rafał Bolibrzuch. W gminie 
Głogówek wybory odbywały się 
na innych zasadach (w jednoman-
datowych okręgach wyborczych), 
dlatego też w 14. okręgu wyborczym 
potrzebne będą wybory uzupełnia-
jące. Jedyną kontrkandydatką Bu-

jaka była Eleonora Gocz (Niezależni 
Razem).
 Rady w nowych składach po raz 
pierwszy spotkają się w terminie 
wyznaczonym przez komisarza 
wyborczego w Opolu. Jest na to 
czas do tygodnia po zakończeniu 
dotychczasowej kadencji samorzą-
du, czyli stanie się to między 19 a 23 
listopada. n

 Chciałem serdecznie podziękować mieszkańcom gminy Prudnik. 

Postawiliśmy na zmianę i przyszłość. Chcę podziękować osobom z 

mojego sztabu, ale przede wszystkim wam wszystkim, bo to nasz 

wspólny sukces. To duży kredyt zaufania. Jestem tego świadom i zrobię 

wszystko by nie zawieść waszych oczekiwań. Czeka nas teraz mnóstwo 

pracy, ale jesteśmy na nią gotowi. Dziękuję Witoldowi Rygorowiczo-

wi za poparcie, którego mi udzielił. Dziękuję również Franciszkowi 

Fejdychowi, mojemu konkurentowi, za ten wyborczy pojedynek oraz 

fakt, iż w obliczu mojej osobistej tragedii zawiesił swoją kampanię. 

Zwycięstwo dedykuję mojemu ojcu, który niestety nie doczekał tego 

dnia, ale wiem, że jest ze mnie dumny. Jeszcze raz dziękuję za zaufanie 

i obiecuję, że nie będziecie żałować swojej decyzji wyborczej. n

grzegorz zawiślak skomentował swój sukces w drugiej 

turze wyborów na burmistrza prudnika.

P
ięćdziesięciodziewięciolatek 
w takim stanie wybrał się 
w prawie 200-kilometrową 
trasę, z Oławy do czeskiej 

Ostarwy – informuje asp. Andrzej 
Spyrka, oficer prasowy KPP. 
 Nieodpowiedzialnemu szofe-
rowi grozi teraz do 2 lat więzie-

nia, sądowy zakaz prowadzenia 
pojazdów oraz minimum 5 tys. zł 
grzywny. Takie same konsekwen-

cje może ponieść 48-letni kierowca 
osobowego seata, który wydmu-

chał prawie 0,5 promila alkoholu. 
O b u  m ę ż c z y z n o m  z a t r z y m a n o 
„prawko”. (w) n

eprasa.pl f5e5ef68b8
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 Rodzinie, Przyjaciołom, Sąsiadom  
oraz wszystkim, którzy okazali wsparcie, bezinteresowną 

pomoc w ciężkich chwilach i uczestniczyli  
w ostatniej drodze naszej kochanej Żony, Mamy i Babci

ś.p. Barbary Olszewskiej 
Składają 

Mąż, dzieci z rodzinami  

 Pani AliCji zAwiŚlAk
Radnej Rady Powiatu Prudnickiego,

Sołtysowi Czyżowic 

wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

MĘŻA 
składają

Starosta Radosław Roszkowski 
oraz Zarząd i Radni Rady Powiatu

Pani  Sołtys wsi Czyżowice - Alicji zawiślak, 

wyrazy głębokiego współczucia 

po śmierci

składają: 
Burmistrz i pracownicy  

Urzędu Miejskiego w Prudniku

MĘŻA 

S
zukamy rodzin potrzebują-

cych pomocy. Rodzin, które 

znalazły się w trudnej sytuacji 
materialnej z  przyczyn od siebie 
niezależnych. 

 Z raportu o biedzie wynika, że 
w  Polsce nie brakuje osób, które 
nauczyły się wyglądać na ubogie 
i  dzięki wzbudzaniu litości, zara-

biają na swojej „biedzie”. Takim 
ludziom nie pomagamy. Udziela-

Szlachetna Paczka w Prudniku Pozostawią trwały ślad po rocznicy

Po pijaku 
przewoził 
dziecko 

AKCJA KORFANTÓW

POD PARAGRAFEM 

Agnieszka WILK 
my mądrej pomocy osobom po-

szkodowanym oraz schorowanym, 
gdzie koszty leczenia i rehabilita-

cji są wysokie oraz uniemożliwiają 
p o d j ę c i a  p r a c y  o p i e k u n o m .  A 
często przestaje wystarczać środ-

ków na najbardziej podstawowe 
potrzeby. 

 Zbliżamy się do finału, który 
odbędzie się 8 i 9 grudnia, czasu 
jest coraz mniej. Jeśli znasz rodzinę, 
będącą w takiej sytuacji zgłoś ją  do 
Szlachetnej Paczki pod numer 504 
57 56 49. n

T
rzydziestotrzylatek został 
zatrzymany podczas kon-

troli drogowej w Prudniku.
- Policjanci na jednej z ulic 

zauważyli mężczyznę kierującego oso-

bowym volkswagenem, którego mieli 
doprowadzić do poradni uzależnienia 
od alkoholu – relacjonuje asp. Andrzej 
Spyrka, oficer prasowy KPP. 

 Poszukiwany wydmuchał ponad 
promil alkoholu. Podróżował ze 
swoim dziewięcioletnim synem. 
- Mężczyzna został doprowadzony 
do poradni. Natomiast chłopczyk 
trafił pod opiekę mamy – dodaje 
rzecznik Spyrka. 

 Nieodpowiedzialnemu ojcu gro-

zi do 2 lat więzienia, sądowy zakaz 
prowadzenia pojazdów oraz mini-

mum 5 tys. zł grzywny.
 Z podobnymi konsekwencjami 
musi liczyć się 54-letni kierowca cięża-

rowego dafa (40 ton). Obywatel Ukra-

iny wpadł w ręce prudnickiej policji 
dzięki zgłoszeniu innych uczestników 
ruchu. Podejrzenia co do trzeźwości 
szofera okazały się słuszne. Obcokra-

jowiec miał w organizmie prawie 2 
promile alkoholu. 

- Na szczęście szybka i właściwa re-

akcja świadków pozwoliła uniknąć 
tragedii na drodze – podkreśla asp. 
Andrzej Spyrka. (w) n

W 
Korfantowie w ramach 
obchodów 100. rocznicy 
odzyskania przez Polskę 

niepodległości nastąpi uroczyste 
o d s ł o n i ę c i e  p o m n i k a  p o ś w i ę -

c o n e g o  t e m u  j u b i l e u s z o w i . 
Upamiętnienie znajdzie się przy 
ul. Mickiewicza. Uroczystości 11 

listopada rozpoczną się od Mszy 
ś w .  w  k o ś c i e l e  p a r a f i a l n y m  o 
godz. 10.00. O godz. 11.30 odsło-

nięty zostanie pomnik, a pół go-

dziny później uczestnicy wyda-

rzenia odśpiewają hymn Polski, 
po czym wezmą udział w apelu 
w Szkole Podstawowej nr 2. (d) n

eprasa.pl f5e5ef68b8
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PO WYBORACH BISKUPIA KOPA

Czegoś takiego jeszcze w Lubrzy nie było Skradziono przyczepkę  
spod schroniska

stosunkiem głosów 1.042 do 929 pokonał w ii turze wyborów 

Krzysztofa Barwieńca i dalej będzie rządził w gminie Lubrza. 

Rozmowa z Mariuszem Kozaczkiem.

Damian WICHER

S
podziewał się pan takiego 

wyniku?

- Spodziewałam się do-
brego wyniku, bo dużo 

robimy i to widać. Nie spodzie-
wałem się natomiast tego, że 
będę miał do czynienia z całą 
partią (PiS – przyp. red.), na-
gonką i kłamstwem. Z tego, co 
słyszę również od poprzedni-
ków, to takiego czegoś jeszcze 

w Lubrzy nie było. Nieprawda 
puszczana w terenie wyrządziła 

mi dużo szkody i  to był naj-
większy problem tej kampanii. 
Przypomnę, że w konferencji 
prasowej mojego kontrkandyda-
ta, oprócz pani poseł (Katarzyna 

Czochara – red.), wzięli udział 
także wojewoda i wicewojewoda. 

Brakowało tylko premie-
ra (śmiech).  
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Mariusz Kozaczek: - Na pewno zamierzam kontynuować wcześniejsze 
działania, pytanie tylko jak nowa rada będzie się na to zapatrywać.

Przyczepka stała przy schronisku

- Sąd w trybie wyborczym orzekł, że 

wojewoda Adrian Czubak i wicewo-

jewoda Violetta Porowska, atakując 

pana podczas wspomnianej konfe-

rencji prasowej, minęli się z prawdą. 

Taki obrót sprawy mógł więc okazać 

się niejako pocałunkiem śmierci wo-

bec Krzysztofa Barwieńca. 

- Oni się nie spodziewali, że ja pój-
dę do sądu. Gdyby to wiedzieli, to 
myślę, że by nie wypowiedzieli tych 
kłamstw.  

- Jakie plany na najbliższe dni?

-  N a j p i e r w  m u s z ę  t r o c h ę  o d -

p o c z ą ć ,  b o  z m ę c z o n y  j e s t e m 
strasznie. Cała dzisiejsza noc (z 
niedzieli na poniedziałek – red.) 
b y ł a  c o  p r a w d a  p r z y j e m n a ,  b o 
g r a t u l a c j i  n i e  b y ł o  k o ń c a ,  a l e 
jednak nie dało się spać (śmiech). 
Jak już ochłonę i nabiorę sił, to na 
spokojnie pomyślę, co dalej. Na 
pewno zamierzam kontynuować 
wcześniejsze działania, pytanie 
tylko jak nowa rada będzie się na 
to zapatrywać. Dwie, trzy sesje 
powinny wiele wyjaśnić. 

- No właśnie, w Radzie Gminy Lu-

brza tym razem większość posiada 

Prawo i Sprawiedliwość (8 z 15 man-

datów). Nie obawia się pan sytuacji, 

w której blokowane będą działania 

wójta?

- Nie obawiam się tego w ogóle. Je-
żeli będą blokować moje działania, 
to zablokują prace w terenie. Niech 
blokują, będą się pod tym podpisy-
wać. Potrzebujemy kilku miesięcy, 
może nawet roku na zgranie no-
wej rady. I tylko to budzi we mnie 
niepokój. 

- Nie zaproponuje pan Krzysztofowi 

Barwieńcowi stanowisko zastępcy 

wójta Lubrzy, tak jak w 2010 roku, 

kiedy obaj rywalizowaliście o ten sam 

urząd?

- (śmiech) Dostał raz szansę i już jej 
nie dostanie. 

- Dziękuję za rozmowę, gratuluję wy-

boru i życzę powodzenia. n

N
iewiarygodne? A jednak! 
W niedzielę 4 listopada 
pracownicy Schroniska 
„Pod Biskupią Kopą” po-

informowali o kradzieży przyczepki 
samochodowej, która stała przy 
budynku.
–  P r o s i m y  t u r y s t ó w  o  p o m o c  w 
znalezieniu skradzionej spod schro-
niska przyczepki samochodowej. 
Została skradziona prawdopodob-
nie w ciągu ostatnich dwóch dni. 
Dziękujemy za pomoc! – piszą.

 Przyczepka ma numer rej. DWR 
3984P (na fotografii jest wcześniej-
sza tabliczka). Oczywiście złodzieje 
mogli ją ściągnąć lub zmienić na 
inną. Telefon do schroniska: 77 439 
75 84. (d) n
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POGÓRZE POLITYKA 

Uderzył w drzewo Julian Sera�n ponownie chciał być 
radnym. Został wyautowany
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Julian Serafin

W sobotę 3 listopada po godz. 14.00 doszło do wypadku na drodze 
wojewódzkiej nr 407 między Pogórzem a Starą Jamką. Samochód 
osobowy marki Saab zjechał z drogi i uderzył w przydrożne drzewo. 
Przybyli na miejsce strażacy z pomocą sprzętu hydraulicznego 
wydobyli zakleszczonego kierowcę, którego następnie do szpitala 
przetransportował śmigłowiec LPR. Na miejsce skierowano jednostki 
straży pożarnej JRG Prudnik oraz OSP Pogórze, Łącznik i Chrzelice oraz 
policję i służby medyczne. (d)

Julian Serafin przez kilkanaście lat pełnił funkcję radnego Prudnika. W kolejnej kadencji 

 również chciał służyć społeczeństwu. Uważa, że stracił możliwość kandydowania w wyniku gry 

politycznej Prudniczan. Reprezentujący stowarzyszenie Paweł Licznar twierdzi, że to między  

innymi wynik niezdecydowania samego zainteresowanego.

Damian WICHER, Andrzej DEREŃ

Paweł Licznar (wiceprezes Prudniczan) 
po prostu przestraszył się kompetencji 
przeciwnika.
- No bo cóż innego? – komentuje 
Serafin.
 
 Z liczbą 313 głosów Licznar sięgnął 
po mandat. Pozostali kandydaci Prud-
niczan w okręgu nr 1, w tym startująca 
z dwójką Krystyna Dąbrowska (babka 
Licznara), zdobyli maksymalnie 58 
głosów. Rozgoryczenie wieloletniego 
radnego jest tym większe, iż o skre-
śleniu jego osoby przez Prudniczan 
dowiedział się tuż przed zamknięciem 
rejestracji list kandydatów. 

- Mandat radnego traci się na jakiś czas, 
honor na zawsze – mówi Julian Serafin. 
Ostatnio pan Jarosław Szóstka oceniał 
w telewizji m.in. startującą do sejmiku 
panią Janinę Okrągły, byłą posłankę, 
lekarkę, którą w Prudniku wszyscy zna-
ją. Chciałbym w jakiś sposób również 
poddać ocenie Prudniczan.\ 

 Po zorganizowanej po wyborach 
na radnych konferencji prasowej po-
prosiliśmy o komentarz w tej sprawie 
prezesa stowarzyszania Prudniczanie, 
Jarosława Szóstkę, który także uzyskał 
mandat radnego.
 
- Rada jest wybrana. Znalazła się w niej 
prawie połowa nowych osób. I trzeba 
się skupić na tym, abyśmy się tutaj 
odpowiednio porozumieli i aby ta rada 
nadawała odpowiedni kierunek całej 
gminie. Ja do sprawy nie chcę wracać 
i nie chcę jej też komentować – uciął 
nasze pytanie.

 - Chciałbym w tym miejscu panu 
Julianowi podziękować za wsparcie w 
kampanii. Panie Julianie, serdecznie 
panu dziękuję i na pewno w niejednej 
kwestii się do pana zwrócę o radę, bo 
jest pan człowiekiem o dużej wiedzy 
– powiedział z kolei startujący na bur-
mistrza z KWW Prudniczanie Grzegorz 

Zawiślak. Nie jest to bezpodstawny 
komentarz, bo Prudniczanie w swoich 
raportach radnych oceniali Serafina, 
jako jednego z lepszych członków rady.

 Julian Serafin podczas ostatniej 
sesji Rady Miejskiej opowiedział o tym, 
dlaczego nie mógł kandydować, przy-
taczając historię radnego Cherubina 
(faktycznie mówił o sobie).

- Gdyby od początku mi powiedzieli, 
że mnie nie chcą, to może starto-
wałbym z innego ugrupowania, a 
tak zablokowali mój udział – dodaje 
Serafin. – W uczciwej walce wybor-
czej mógłbym się spotkać z Pawłem 
Licznarem w moim okręgu i wyborcy 
sami zdecydowaliby, kto jest lepszy.

 Serafin przypomina również o 
swoim oświadczeniu lustracyjnym 
sprzed kilku lat, gdzie przyznał że 
współpracował z bezpieką, podkre-
ślając jednak, że jako szef dużej firmy 
państwowej, jego informacje były 
bezwartościowe i nikomu nie szkodzi-
ły. Oświadczenie nie było tajemnicą, a 
media pisały o tym już w 2010 r.
 Sytuację inaczej widzi Paweł Licznar 
i tak wyjaśnia przyczyny nie ujęcia Se-
rafina na liście Prudniczan: - Powodów 
było kilka, pierwszy ordynacja wyborcza 
i konieczność utrzymania parytetu, 
drugi powód niezdecydowanie pana 
Juliana Serafina, jednego tygodnia 
chciał startować, drugiego już nie. 
Jako komitet chcący utrzymać parytet 
i listy, nie mogliśmy sobie już dłużej na 
takie niezdecydowanie pozwolić. Trzeci 
powód, to przeszłość radnego i tutaj 
rozwodzić się nad tym tematem nie 
będę. Całość złożyła się na moją decyzję, 
czyli odmowy panu Julianowi, o czym 
poinformowałem go osobiście. Całą od-
powiedzialność za niniejszą decyzję po-
noszę ja, jako lider listy, bowiem zgodnie 
z dżentelmeńską umową naszego 
komitetu, liderzy odpowiadali za każdy 
swój okręg w kampanii wyborczej. n

J
ulian Serafin twierdzi, że w 
minionych wyborach samorzą-
dowych zamierzał ubiegać się o 
reelekcję z Komitetu Wyborcze-

go Wyborców Prudniczanie. Jarosław 
Szóstka, prezes stowarzyszenia o tej 
samej nazwie (znane m.in. z analiz oce-
niających radnych), miał mu obiecać 
drugą pozycję na liście w okręgu nr 1 
(„jedynką” był Paweł Licznar). Koniec 
końców okazało się, że Serafin nie 
został ujęty wśród kandydatów Prud-
niczan. Zdaniem zainteresowanego, 
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Związkowcy z policji żądają dla funkcjonariuszy między innymi podwyżek płac

Grzegorz Zawiślak wybrany został na 5- letnią kadencję burmistrza Prudnika

PERSONALIA 

BEZPIECZEŃSTWO Z POLICjI

Kim jest nowy burmistrz Prudnika? 

Policjanci na zwolnieniach lekarskich: Czy możemy czuć się bezpiecznie Najlepsi 
oskarżyciele 
publiczni

Urodził się 11 marca 1976 roku w Prudniku, mieszka w 
czyżowicach. jest szczęśliwym mężem i ojcem trójki dzieci. 

ogólnopolskie media alarmują 
o trudnej sytuacji w policji 
związanej z protestem 
funkcjonariuszy. jak 
wygląda sytuacja w powiecie 
prudnickim?

Andrzej DEREŃ

G
rzegorz Zawiślak – mówi 
Jarosław Szóstka, prezes 
stowarzyszania Prudni-
czanie i świeżo upieczony 

radny Prudnika - wykształcenie 
zdobywał na Politechnice Opol-
skiej, gdzie uzyskał tytuł magistra 
inżyniera na kierunku mechanika i 
budowa maszyn. Karierę zawodową 
rozpoczynał w spółce Małapanew 
Zakłady Odlewnicze od stanowiska 
stażysty, awansując szybko na szefa 
biura marketingu. 
 Później pracował w Wojewódz-
kim Inspektoracie Transportu Dro-
gowego w Opolu jako inspektor TD. 
-  O d  2 0 0 6  r o k u ,  z  n i e w i e l k i m i 
przerwami do dzisiaj, pracuje w 
Przedsiębiorstwie Max, gdzie peł-
ni funkcję dyrektora produkcji, 
odpowiadając za funkcjonowanie 
Zakładu Odlewni Żeliwa w Nysie 
– kontynuuje prezes Szóstka. – W 
2011 roku założył własną działalność 
- Ośrodek Doskonalenia Zawodowe-
go Kierowców zajmujący się m.in.: 
szkoleniami dla kierowców zawodo-
wych, rozliczaniem czasu pracy kie-
rowców oraz doradztwem z zakresu 
prawa transportu. 
 W Prudniku Grzegorz Zawiślak 
jest także znany jako wolontariusz i 
lider Szlachetnej Paczki. 
-  J a k  s a m  m ó w i  –  w o l o n t a r i a t 
nauczył go pokory oraz innego 
spojrzenia na biedę. Zobaczył, jak 
wielu jest potrzebujących w naszym 
regionie, jak dużo do zrobienia, by 
tym ludziom pomóc. Swój wolny 
czas spędza z rodziną, a oprócz 
tego ceni sobie turystykę górską i 
strzelectwo, którym pasjonuje się od 

służbie. Mogę zapewnić, że na tą chwilę 
policjantów na służbie nie brakuje.

 Oficer prasowy dementuje też 
pogłoskę, jakoby Komisariat Policji 
w Głogówku, że względu na brak 
policjantów, miał we wtorek nie 
pracować: – Komisariat w Głogówku 
funkcjonuje normalnie i ciągłość 
służby jest zapewniona.
 Od kilku miesięcy związki zawo-
dowe policjantów prowadzą protest. 
Początkowo miał on formę oflago-
wania budynków i pojazdów, potem 
policjanci ograniczyli wystawianie 
mandatów. Obecnie przyjął formę 
masowych zwolnień lekarskich.
– Masowe odchodzenie na zwolnienia 
to nie jest nasza akcja. Ludzie sami 
wiedzą kiedy czują się przemęczeni i 
chorzy. A policjanci są przemęczeni 
– mówi cytowany przez „Gazetę Wroc-
ławską” szef związków zawodowych 
policji na Dolnym Śląsku Piotr Malon. 
– Ponieważ w policji brakuje rąk do 
pracy, mają zwiększone obowiązki. 
Wciąż nie są spełnione postulaty do-
tyczące podwyżek płac. A te postulaty 
i tak nie nadążają za inflacją i stratami 
w domowych budżetach. n

A
spirant Piotr Jamróz z KPP 
w Prudniku zajął 3. miejsce 
podczas wojewódzkich 
eliminacji do I Ogólnopol-

skiego Konkursu dla policjantów 
– oskarżycieli publicznych.
 Uczestnicy zmagań (11) musieli 
wykazać się wiedzą teoretyczną i 
praktyczną. W pierwszej konku-

rencji rozwiązywali test z zakresu 
Kodeksu postępowania w sprawach 
o wykroczenia. W drugiej mieli do 
rozwikłania 10 sytuacji z zakresu 
prawa wykroczeń.
 Oskarżyciel publiczny z ramienia 
policji zastępuje przed sądami pro-
kuratora. (w) n

PIERWSZA TRÓJKA 
1. sierż. Tomasz Giedrojc

KPP Strzelce Op.  58

2. asp. Katarzyna Zając

KPP Olesno  57

3. asp. Piotr Jamróz
KPP Prudnik  52

Z
e względu na to, że policja 
ma ograniczone możliwo-
ści prowadzenia protestów, 
p o l i c j a n c i  p o s t a n o w i l i 

masowo korzystać ze zwolnień le-
karskich. Sytuacja dotyczy również 
powiatu prudnickiego. Z nieofi-
cjalnych uzyskanych przez naszą 
redakcję informacji wynika, że w tej 
chwili znacznie więcej niż zwykle 

funkcjonariuszy jest na L4. Policja 
nie udziela jednak dokładnych in-

formacji na ten temat.
– Jeśli chodzi o bezpieczeństwo, to na tę 
chwilę jest zapewnione – informował 
nad we wtorek rano 6 listopada oficer 
prasowy KPP Prudnik asp. Andrzej 
Spyrka. – Policjanci prewencji są w 
terenie, ruch drogowy jest zabezpieczo-
ny, funkcjonariusze kryminalni są na 

najmłodszych lat. Aktywnie działa w 
stowarzyszeniu 10. Sudeckiej Dywi-
zji Zmechanizowanej, biorąc udział 
w organizowaniu imprez o charak-
terze historyczno-patriotycznym – 
kończy szef Prudniczan. 
 Nowy gospodarz gminy Prudnik 
przez lata politykę omijał szerokim 
łukiem, ale w 2015 roku aktywnie 
włączył się w kampanię prezyden-
cką Pawła Kukiza, a rok później 
wystartował w wyborach parlamen-
tarnych z ramienia Kukiz’15, zdoby-
wając ponad 3.500 głosów.
- Politykę traktuję jako służbę, bo 
to politycy są dla ludzi, a nie od-

wrotnie. Patrząc na nasze miasto 
widzę olbrzymi potencjał i mnóstwo 
przedsiębiorczych osób. Niestety 
potencjał ten jest obecnie krępo-
wany, a chociażby na przykładzie 
lokalnych firm widać brak odpo-
wiedniego wsparcia od aktualnie 
zarządzających gminą. Ten stan 
rzeczy musi się zmienić i czuję się na 
siłach, by te zmiany przeprowadzić, 
szczególnie, że posiadam odpo-
wiednie zaplecze, które pomoże mi 
zmienić gminę Prudnik na miejsce, 
w  k t ó r y m  k a ż d y  z  n a s  c h c i a ł b y 
mieszkać, pracować i wychowywać 
swoje dzieci – podkreślał w kampa-
nii wyborczej. 
 Kilka dni przed drugą turą wybo-
rów Grzegorza Zawiślaka dotknęła 
rodzinna tragedia. Kandydatowi 
KWW Prudniczanie zmarł ojciec. 
Matka nowo wybranego burmi-
strza – Alicja Zawiślak jest sołtysem 
Czyżowic, a w nowej kadencji spra-
wować będzie także mandat radnej 
powiatowej. (w) n
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100-LECIE ODZYSKANIA NIEPODLEGŁOŚCI

Czy ziemia prudnicka mogła wejść w granice odrodzonej Polski?

Dwukrotnie po odzyskaniu przez Polskę niepodległości ziemia 

prudnicka miała szansę stać się częścią odrodzonego państwa. 

Pierwsza okazja nadarzyła się już w 1919 roku i miała duże szanse na 

spełnienie. Druga pozostała rozwiązaniem wyłącznie teoretycznym.

Andrzej DEREŃ
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Fragment mapy Polski z oficjalną propozycją granic państwa na obszarze 
Górnego Śląska przedstawiona na konferencji w Wersalu. Tzw. linia 
Dmowskiego przewidywała włączenie do Polski Górnego Śląska z 
powiatami prudnickim, nyskim i niemodlińskim.

Obszar plebiscytowy objął tylko część powiatu prudnickiego. Na mapie 
z wynikami głosowania błędnie wskazano na dwa obwody na ziemi 
prudnickiej, gdzie więcej głosów było za Polską. Faktycznie był tylko 
jeden w Nowym Dworze Prudnickim.

G
órny Śląsk był ważnym re-
gionem w planach polskich 
polityków, walczących na 
dyplomatycznych salonach 

o granice odrodzonego państwa.

Tu się mówi po polsku

 Uwzględniając kryterium języko-
we zdawano sobie sprawę, że obszary 
nad górną Odrą w dużej części za-
mieszkanie są przez ludność mówiącą 
polską gwarą, którą nawet niemieccy 
statystycy powszechnie określali jako 
język polski (m.in. spis ludności w 
1910 r.). Był to więc mocny argument 
za tym, by Polska objęła ten teren w 
posiadanie. Osłabiała go historia. W 
odróżnieniu od Wielkopolski, czy 
Pomorza Gdańskiego, większość Gór-
nego Śląska odpadła od Polski już w 
średniowieczu. I RP nie utraciła tego 
regionu podczas XVIII-wiecznych 
zaborów, więc trudno było mówić o 
jakichkolwiek uzasadnionych histo-
rycznie roszczeniach terytorialnych.
 Podczas konferencji pokojowej w 
Wersalu delegacja polska na czele 
z Romanem Dmowskim i Ignacym 
Paderewskim przedstawiła Komisji 
Terytorialnej Julesa Cambona po-
stulaty dotyczące przyszłych granic 
państwa polskiego. W dużej mierze 
zostały one przez nią uwzględnione 
i przedstawione Radzie Najwyż-
szej konferencji. Według niej na 
zachodzie Polsce miały przypaść: 
cały Górny Śląsk, Wielkopolska, 
Pomorze Gdańskie, cztery powiaty 
na prawym brzegu Wisły, fragment 
Dolnego Śląska oraz założono prze-
prowadzenie plebiscytu na Mazu-

rach. Zachodnia linia Dmowskiego 
obejmowała Górny Śląsk łącznie z 
powiatami nyskim i niemodlińskim 
oraz prudnickim. Mapa Dmow-

skiego wskazywała jednak, że w 
powiatach nyskim, niemodlińskim i 
głubczyckim Polaków było niewielu 
(do 10 i do 25 proc.), co być może 
miało być kartą przetargową do 
ustępstw na rzecz strony niemieckiej 
lub czechosłowackiej.

Granica za Pokrzywną

 Gdyby wniosek Komisji Teryto-
rialnej został przyjęty przez Radę 
Najwyższą, a następnie odgórnie 
wprowadzony w życie, wówczas 
powiat prudnicki zostałby włączony 
do Polski. Nierozstrzygniętą kwestią 
byłaby przynależność powiatów: ny-
skiego i niemodlińskiego. Dmowski 
był zwolennikiem państwa w jak naj-
większym stopniu jednolitego naro-
dowo, stąd raczej nie upierałby się 
przy posiadaniu terytoriów, gdzie 
język polski praktycznie nie istniał. 
W takiej sytuacji ziemia prudnicka 
stałaby się obszarem granicznym, 
a biało-czerwone słupy stanęłyby 
między Pokrzywną a Jarnołtówkiem, 
Wierzbcem a Charbielinem i Piorun-
kowicami a Gryżowem.

 Tak mogło być. Faktycznie propo-
zycje Komisji Terytorialnej spotkały 
się z ostrym sprzeciwem premiera 
Wielkiej Brytanii Lloyda George’a. 
Bynajmniej nie chodziło o samą 
ziemię prudnicką, co tereny prze-
mysłowe wschodniej części Górnego 
Śląska. Wyspiarze obawiali się, że 
przegrane państwo niemieckie bez 
fabryk, hut i kopalni nie będzie w 
stanie spłacać wojennych reparacji 
i osłabione może stać się zarzewiem 
rewolucji.  George przeforsował 
więc plebiscyty na Górnym Śląsku, 
Warmii i Mazurach i przekształce-
nie Gdańska w Wolne Miasto pod 
protektoratem Ligii Narodów. Tym 
sposobem Polska utraciła okazję 
przejęcia Górnego Śląska na drodze 
dyplomacji i zgodnie z decyzją mię-
dzynarodową. I tu znów w sferze 
domysłów możemy pozostawić 
kwestię, czy strona niemiecka do-
browolnie oddałaby cały Górny Śląsk 
Polsce. Konflikt zbrojny byłby niemal 
pewny, z tymże z inspiracji Niemców.

Podzielona ziemia prudnicka

 W ramach przygotowań do ple-
biscytu, chcąc zapewnić mieszkań-
com swobodę w podjęciu decyzji, 
postanowiono o „neutralizacji” 
regionu. Teoretycznie niemieckie 
urzędy państwowe przekazały swoje 
kompetencje Międzysojuszniczej 
Komisji Rządzącej i Plebiscytowej na 
Górnym Śląsku, w której zasiadali 
Brytyjczycy, Francuzi i Włosi oraz 
przedstawiciele Polski, Niemiec, Cze-
chosłowacji i Watykanu. W praktyce 
bywało z tym różnie, zwłaszcza w 
lokalnych urzędach, gdzie otwarcie 
wspierano jedną lub drugą stronę.

 W 1919 r. doszło do wybuchu I 
Powstania Śląskiego. W jego wy-
niku zdecydowano o opuszczeniu 
Górnego Śląska przez niemiecką 
formację Grenzschutz, którą zastą-
piły wojska aliantów – francuskie, 
angielskie i włoskie (od stycznia 
1920 r.). W 1920 r. doszło do kolejne-
go konfliktu zbrojnego.
 Obszar plebiscytowy obejmował 
tereny Górnego Śląska w całości 
na wschód od Odry i częściowo na 
zachód od tej rzeki. Ziemia prud-

nicka znalazła się na zachodnich 
krańcach tego terenu, przy czym 
dokonano jej podziału. Większa, 
wschodnia części powiatu prudni-
ckiego z Głogówkiem, okolicami 
Walec i Strzeleczek, znalazła się na 
terenie plebiscytowym, natomiast 
zachodnia z Prudnikiem i Białą nie 
mogła się określić. Granica biegła na 
zachód od linii miejscowości Polski 
Browiniec – Olbrachcice – Solec – 
Ligota Bialska – Górka Prudnicka 
– Brzeźnica – Pogórze – Rzymkowice 
– Przechód. Dla polskiej strony było 
to dobre rozwiązanie, ponieważ w 
okolicach Prudnika ludność mówi-
ła po niemiecku i głosowałaby za 

Niemcami, powiększając ogólny 
wynik plebiscytu na korzyść tego 
państwa. W szczegółach sytuacja 
nie była już tak oczywista. Znany 
jest protest dotyczący Grabiny, która 
znalazła się poza terenem plebiscy-
towym. Granica nie była wytyczona 
tylko na papierze. Wprowadzono 
kontrole i dokumenty pozwalające 
na wejście na obszar plebiscytowy.

Najtrudniej, bo najdalej

 Na czas plebiscytu utworzono 
powiatowy Komisariat Plebiscytowy, 
który tym samym przejął rolę urzędu 
powiatowego w Prudniku znajdują-
cego się poza granicą plebiscytową. 
Według polskich źródeł ze względu 
na niemiecki terror komisariat 
musiał przenieść swoją siedzibę z 
Głogówka do Strzeleczek. Na jego 
czele stanął dr Obręba z Brzeźnicy. 
Wsparcia udzieliły mu lokalne auto-
rytety, jak ks. Aleksander Skowroński 
i hrabia Oppersdorff, skoligacony z 
polskimi rodami szlacheckimi.
 Prawdopodobnie strona polska 
nie wiązała wielkich nadziei z przy-
łączeniem lewobrzeżnego Śląska 
do Polski, stąd wsparcie dla miejsco-
wych działaczy było ograniczone. 
Pracę agitatorów dodatkowo utrud-
niał fakt oddalenia od granic Polski 
oraz niemal swobodna działalność 
przeciwników politycznych. Na Gór-
ny Śląsk ruszyli nie tylko polscy, ale 
i niemieccy patrioci, uważając, że 
region ten nadal powinien być częś-
cią Niemiec. Mimo to proniemiecki 
nauczyciel z Kierpnia napisał w kro-
nice szkolnej, że „polscy agitatorzy 
dosłownie zalewają wieś i próbują 
pozyskać mieszkańców dla Polski”.
 Do plebiscytu doszło 20 marca 
1921 r. 59,6 proc. ludności opowie-
działo się za Niemcami, a 40,3 za 
Polską. W okręgu głogóweckim róż-
nica była jeszcze większa, 88,1 proc. 
za Niemcami i 11,9 za Polską. Tylko 
w jednym obwodzie do głosowania 
zwyciężyła Polska – Nowym Dworze 
Prudnickim i to w stosunku 67 do 66.

Prudniccy powstańcy

 Wkrótce po plebiscycie doszło do 
wybuchu III Powstania Śląskiego (3 
maja), ale obszar walk nie objął zasię-
giem powiatu prudnickiego. Doszło 
tu jedynie do polskich akcji dywersyj-

nych, których celem było zniszczenie 
szlaków komunikacyjnych, prowa-
dzących na teren frontowy (m.in. 
mostu kolejowego w Racławicach 
Śląskich). Wśród walczących znaleźli 
się mieszkańcy powiatu prudnickie-
go, wspierający obie strony konfliktu. 
Jak pisze ks. dr Zygmunt Nabzdyk 
większość prudnickich (polskich) 
ochotników włączona została do 
podgrupy „Bogdan” i walczyła o 
Górę św. Anny. Policzono, że było ich 
382. W powstaniu zginęli: Michał 
Siupka z Wierzchu, Ignacy Dominik 
z Mionowa i Adolf Rak z Kierpnia. Ich 
nazwiska znalazły się na pomniku, 
który stanął przy skrzyżowaniu ulic 
Dąbrowskiego i Parkowej. 22 maja w 
domu w Głogówku napadnięty został 
pochodzący z Wilkowa propolski 
działacz Stanisław Sobota. O tempe-
raturze nastrojów wśród ludności 
świadczy sytuacja z Prudnika, kiedy to 
na rynku omal nie doszło do linczu na 
Sobocie, który wcześniej został prze-
wieziony do miasta powiatowego. 
Polaka uratowała policja. Wspomnie-
niem tego zdarzenia jest nazwa ul. 
Plebiscytowej, która znajduje się mię-
dzy rynkiem a ul. Królowej Jadwigi.
 Ikoną wydarzeń 1921 r. na ziemi 
prudnickiej jest postać urodzonej w 
1901 r. w Grabinie Walerii Nabzdyk, 
która w dość przypadkowy sposób 
w c i ą g n i ę t a  z o s t a ł a  w  w i r  w a l k 
powstańczych, jako sanitariuszka. 
Egzamin z człowieczeństwa zdała 
znakomicie, udzielając pomocy każ-
demu, kto jej potrzebował.
 „Miałam spuchnięte ze stania 
nogi a oczy same mi się zamykały z 
niewyspania. Wszystko, co wtedy 
przeżywałam było dla mnie praw-

dziwą twardą szkoła życia. Byliśmy 
sami, ale walczyliśmy i chcieliśmy 
zwyciężyć. Przybywało rannych z 
powstańczego frontu. W kostnicy 
l e ż e l i  n a s i  k o l e d z y  p o w s t a ń c y , 
którzy zginęli w walkach, na gołej 
podłodze. Skąd było brać trumny?” – 
opowiadała Waleria Nabzdyk.
 „W powstaniu tym z powiatu 
prudnickiego padło ponad 20 osób. 
(.\) Udział ludności powiatu prud-
nickiego w powstaniu był skromny, 
l e c z  w y d a j n y .  P o w s t a ń c y  i  p o -

plecznicy plebiscytowi dali z siebie 
wszystko, aby jak najwięcej ziemi 
piastowskiej przyłączyć do Polski” 
– wspominał Sobota, który po zakoń-
czeniu walk schronił się w polskiej 
części Śląska (Katowice). Na ziemię 
prudnicką wrócił po II wojnie świa-
towej i tu żył aż do śmierci w 1964 r. 
Po zakończeniu działań wojennych i 
ustanowieniu nowych granic, część 
najbardziej zaangażowanych w 
konflikt osób zmuszona została do 
opuszczenia rodzinnych stron. Prak-
tykowano też pozbawianie urzędów 
przez osoby, które przed plebis-
cytem otwarcie sympatyzowały z 
Polską (np. w Kierpniu). Podobnie 
było na terenach przyłączonych do 
Polski.
 Ostatecznie marzenia polskich 
Ślązaków, by ziemia prudnicka zna-
lazła się w granicach Polski spełniły 
się dopiero w 1945 r. Wskutek plebis-
cytu i III Powstania Śląskiego Polsce 
przypadły dobrze uprzemysłowione 
tereny wschodnie, dzięki którym 
odrodzone państwo miało szansę na 
lepszy start. n
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róbowali zrobić z nich 
wariatów, straszyli akta-

mi oskarżenia na miliony 
dolarów i końcem kariery 

zawodowej. Naukowcy z centrum 
badawczego w Illinois odnaleźli 
metodę, za sprawą której…

Nawet całkowicie głusi 
odzyskali dawną  
sprawność słuchową
Potwierdzona naukowo 100% sku-

teczność w odzyskiwaniu słuchu, 
5-krotnie szybsze i o 282% lepsze 
od popularnych aparatów słu-

chowych działanie. Mały rozmiar, 
dyskretna konstrukcja, banalna 
obsługa, dostępność bez recepty 
i konieczności stania w kolejkach do 
lekarzy – tak wygląda efekt blisko 
11-letnich badań najbardziej cenio-

nych amerykańskich naukowców 
pod kierownictwem audiologa Davi-
sa Graysona.

Razem ze swoim zespołem 
opracował on urządzenie o 100% 

skuteczności w walce z głuchotą 
i innymi ubytkami słuchu. Zapro-

jektowany przez nich Audiokorek-

tor Wzmacniający Słuch działa bo-

wiem 5-krotnie szybciej, niż inne 
tego typu urządzenia i jest o 282% 
precyzyjniejszy od sklepowych 
aparatów słuchowych.

Technologia  
kosztująca grosze
Z założenia urządzenie tego typu 
powinno być drogie. Jest przecież 
od 5 do 8 razy skuteczniejsze niż 9 
na 10 aparatów słuchowych. Jed-

nak jakość nie musi od razu łączyć 
się z wysoką ceną. Zastosowana 
w Audiokorektorze nowoczesna 
technologia jest aż 76 razy tańsza 
od tej, stosowanej w zwykłych 
aparatach słuchowych. To niewiel-
kie, dyskretne urządzenie noszo-

ne za uchem już nigdy z niego nie 
wypadnie, jest wyjątkowo wytrzy-

małe, niezawodne oraz niezwykle 
proste w obsłudze.

Czy to w ogóle możliwe?
Audiolog Davis Grayson: „Odnaleź-

liśmy pewne prawidłowości w ludz-

kim uchu. Da się na nie oddziaływać 
na poziomie wewnątrztkankowym. 
Zaprojektowaliśmy specjalny mi-
kroprocesor (AVD-873), który 

zatrzymuje degeneracje słuchu 
i automatycznie przywraca dawną 
sprawność słuchową. Pobudza ko-

mórki progenitorowe odpowie-

dzialne za regenerację narządów 
i sprawia, że ludzie słyszą nawet 
o 282% lepiej.

Naszym celem była dostęp-

ność urządzenia dla wszystkich, 
także tych bardzo zaawansowa-

nych wiekiem, którzy nie znają się 
na technologii. Nikt nie może być 
niewolnikiem swoich uszu! Dlatego 
nawiązaliśmy współprace z labora-

torium na Filipinach. To znacząco 
pozwoliło obniżyć koszty 
produkcji bez utraty jakości”.

Niestety zespół Graysona za-

płacił ogromną cenę za to odkry-

cie. Z każdym kolejnym dniem 
byli coraz częściej…

Szantażowani i zastra-

szani przez producentów 
zwykłych aparatów
„Dzięki naszemu odkryciu ludzie 
wygrali z głuchotą bez operacji, 
bez połykania mnóstwa kolej-
nych leków, bez wydawania ko-

smicznych sum na zwykłe apara-

ty. Audiokorektor Wzmacniający 
Słuch pozwala:
ü  8-krotnie lepiej wyłapywać 

szept i różne dźwięki w tłumie.
ü  Całkowicie redukować szumy 

i piski, obecne przy używaniu 
zwykłych aparatach słuchowych.

ü  Rozumieć mowę ludzką 
o 282% dokładniej.

ü  15-krotnie lepiej rozróżniać 
głosy w grupie. Ludzie znów 
mogą słuchać radia, oglądać 
TV, rozmawiać przez telefon.

ü  Zminimalizować niebezpie-

czeństwo wystąpienia de-

mencji i choroby Alzhaimera.

Ogromne koncerny  
postanowiły nas zniszczyć!
Producenci aparatów słucho-

wych poczuli bezradność, gdy 
uświadomili sobie, jaki ogrom 
pieniędzy stracą, nie mogąc już 
dłużej żerować na naiwności 
zwykłych ludzi! Strach przed 
bankructwem ich paraliżował. 
Zaczęli więc za wszelką cenę bro-

nić swoich interesów!
Nie poddawaliśmy się jed-

nak tak łatwo! Zbyt wiele pracy 
i poświęcenia włożyliśmy w to 
przełomowe odkrycie! Naszym 
celem było umożliwienie odzy-

skania pełni słuchu każdemu, 
kto ma z nim problemy”.

Batalia trwała miesiącami. 
Audiokorektor Wzmacniający 
Słuch zastosowało już 27 tys. 
osób z całego świata. Mnóstwo  
z nich cierpiało z powodu 
bardzo poważnych ubytków 
słuchu. Niektórzy z ogrom-

nym trudem rozumieli, co 
się do nich mówi. Zamknięci 
w domach i wyłączeni z ży-

cia towarzyskiego, kontaktu  
z rodziną i przyjaciółmi. Wszy-

scy oni odzyskali pełną spraw-

ność słuchową, do dziś ciesząc 
się perfekcyjnym słuchem.

Całkowicie bezpłatna 
wycena, bez 
finansowego ryzyka!
Audiokorektor otrzymasz wy-

łącznie w telefonicznej sprze-

daży Klubu Seniora. Warto za-

dzwonić już dzisiaj, ponieważ 

pierwsze 150 osób otrzyma 
specjalną zniżkę oraz całkowi-
cie bezpłatną wycenę. Wszyst-

ko po to, by decydując się na 
zakup, otrzymać produkt przede 
wszystkim korzystny cenowo, 
a dzięki indywidualnemu po-

dejściu, wreszcie odpowiedni 
dla Twoich problemów zdro-

wotnych i w 100% skuteczny 

w walce z uciążliwymi wadami  
i ubytkami słuchu.

Zespół amerykańskich naukowców stworzył technologię, 
która pozwala przywrócić 100% sprawności słuchowej. 
Niezawodność i ogromny sukces nowego odkrycia wywołały strach 
wśród europejskich producentów aparatów słuchowych, a także 
koncernów sprzedających aparaty słuchowe w Polsce.

HEROSI, ZBAWICIELE:
Uratowali słuch milionom osób

„Miałam łzy 
szczęścia 
w oczach” 
Audiokorektor 

Słuchu otrzyma-

łam od syna na 
73 ur. i tylko dlatego zgodziłam 
się go wypróbować. Wierzcie lub 
nie, ale od razu po jego założeniu 
mój słuch stał się o niebo lepszy. 
Złapałam się na tym, gdy na pa-

rapecie w kuchni zostawiłam 
włączone radio. Gdy rozmawia-

łam przez telefon, huczało tak 
głośno, że pierwszy raz od lat 
musiałam je ściszyć. Od tego mo-

mentu wszystko dookoła słysza-

łam wyraźnie i czysto. Właśnie 
wtedy zdałam sobie sprawę, że to 
dzięki temu małemu urządzeniu 
znów normalnie słyszę. Nawet 
gdy stoję plecami do syna czy roz-

mawiam ze znajomymi w auto-

busie, słyszę ich każde słowo. Syn 
pozwolił mi odzyskać młodzień-

czy słuch jak wtedy gdy miałam 
25-30 lat! 

Jadwiga (74 l.)  z Drohiczyna 
z wnuczkiem Leopoldem 

„Nadal nie 
mogę w to 
uwierzyć...” 
Człowiek głupi 
jest, że tak się 
upiera i chodzi 

głuchy jak pień. Bo ile można 
wszystkich pytać „co? co? Mo-

żesz powtórzyć, nie usłysza-

łem?”. To irytujące! Używałem 
dwóch aparatów. Jeden był bar-

dzo drogi, drugi ze średniej półki. 
Słyszałem lepiej, ale niewiele, 
a od tych ciągłych trzasków i pi-
sków dostawałem do głowy! Nie 
tego człowiek oczekuje za takie 
pieniądze. Audiokorektor, choć 
z lepszym procesorem kupiłem 
pełen wątpliwości, nie mogłem 
uwierzyć, że czymś różni się od 
innych. Od pierwszego dnia by-

łem zaskoczony. Złapałem się na 
tym, że robiąc zakupy w końcu 
nie musiałem prosić o powtórze-

nie kwoty do zapłacenia. Drugi 
raz, gdy pies szczekał na ludzi, 
a ja mogłem go powstrzymać, 
zanim zrobił komuś krzywdę. 
Nareszcie słyszę, rozmawiam 
z ludźmi jak dawniej.   

 Józef (83 l.) z Budziejowic

Zadzwoń: 81 300 34 57
Pon. - pt.: 8:00-20:00, sob. i niedz. 9:00-18:00 
(Zwykłe połączenie lokalne bez dodatkowych opłat)

ZADZWOŃ I POPROŚ O CAŁKOWICIE BEZPŁATNĄ WYCENĘ!

produkcji bez utraty jakości”.

REKLAMOWANE W 

TV

Nie musisz bać się, że go zgubisz! 
Z Audiokorektorem Wzmacnia-

jącym Słuch nie musisz każdego 
dnia zastanawiać się, czy wypadnie 
Ci z ucha, a jego idealnie dopaso-

wany kształt sprawi, że będziesz 
czuć się niezwykle komfortowo 
i dyskretnie.

Nie musisz bać się, że go zgubisz! 1
Nikt nie zauważy,  
że masz go za uchem!
Urządzenie przez swój cielisty kolor 
jest prawie niezauważalne. To, więc 
czemu zawdzięczasz tak dobry, 
ostry słuch pozostanie tylko Twoją 
tajemnicą. Dodatkowo w zestawie 
otrzymasz zestaw silikonowych 
wkładek w różnych rozmiarach. 
Dzięki nim Audiokorektor zawsze 
dopasuje się do Twojego ucha!

Nikt nie zauważy, 
2 Usłyszysz nawet  

najmniejszy szept! 
Mikroczip AVD-873 wyła-puje dźwięki we wszystkich zakresach, w których operuje ludzkie ucho. Dzięki niemu możesz znowu usły-szeć czyjś szept, wyłapywać i rozróżniać głosy w tłumie – nie umknie Ci żaden ważny dźwięk!

Usłyszysz nawet 
3 

 CAŁKOWICIE BEZPŁATNĄ WYCENĘ!

Mikroczip AVD-873 wyła-puje dźwięki we wszystkich 
operuje ludzkie ucho. Dzięki niemu możesz znowu usły-szeć czyjś szept, wyłapywać 

tłumie – 

Już za kilka dni możesz słyszeć czysto, ostro i wyraźnie
Nie czekaj na cud. Odzyskaj całkowitą sprawność słuchową z Audiokorektorem Wzmacniającym Słuch!

C R Y S TA L  S O U N D
Advanced Technologies

Wyróżnienie
SAiF

Produkt Roku

2017 A M E R I C A N  AU D I O LO G Y 
S O C I E T Y

Najwyższa Jakość
w Najlepszej Cenie

TYLKO do14 LISTOPADA73%taniej!

NOWOŚĆ 
W EUROPIE!NIEDOSTĘPNY

W SKLEPACH

Pierwszym 150 osobom, które zadzwonią do 14 LISTOPADA 2018 r., przysługuje całkowicie bezpłatna wycena oraz 
gwarantowane 73% dofinansowanie producenta w momencie zakupu AUDIOKOREKTORA prof. Graysona (przesyłka GRATIS)!

Opracowali urządzenie o niesamowitej skuteczności w walce z głuchotą
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Damian WICHER

POLITYKA

Chcieli wzmocnić Barwieńca, sąd uznał, że minęli się z prawdą

W
o j e w o d a  o p o l s k i 

A d r i a n  C z u b a k  o r a z 

jego zastępca Violetta 
Porowska w ramach 

agitacji wyborczej usiłowali zdys-

kredytować wójta Lubrzy Mariusza 
Kozaczka na rzecz kandydata Prawa 
i Sprawiedliwości Krzysztofa Bar-

wieńca. Oboje musieli sprostować 
swoje słowa.
 Gospodarz najmniejszej gminy 
w powiecie prudnickim znalazł się 
w ogniu krytyki podczas konferen-

cji  prasowej w biurze poselskim 
Katarzyny Czochary. Była mowa 
między innymi o pustyni społecznej 
i nieudolnej władzy, która w ogóle 
nie dba o mieszańców. Wójt Mariusz 
Kozaczek odpowiedział  na atak 
wnioskiem do sądu. W zeszły wto-

rek Sąd Okręgowy w Opolu wydał 
postanowienie w tej sprawie. Wice-

wojewoda Porowska została zobo-

wiązana do odkłamania informacji, 
jakoby na terenie gminy Lubrza nie 
znajdował się punkt wydawania 
odzieży oraz darmowej żywności. 
– Na terenie gminy Lubrza funkcjo-

nuje Ośrodek Pomocy Społecznej, 

w ramach którego zbierana jest 
odzież, np. piżamy, koszule, pościel, 
k o c e ,  k t ó r e  t o  r z e c z y  n a s t ę p n i e 
przekazywane są osobom potrzebu-

jącym – podkreślał w uzasadnieniu 
sędzia Bogusław Kamiński. – Nadto 
w  r a m a c h  O P S  p r o w a d z o n y  j e s t 
punkt wydawania żywności. Gmina 
Lubrza ma zawartą umowę z Ban-

kiem Żywności w Opolu, w ramach 
której  dostarczane są do gminy 
produkty, które następnie w ramach 
punktu wydawania żywności wy-

dawane są osobom potrzebującym. 
Ten punkt prowadzony jest w salce 
katechetycznej. Nadto w ramach 

p r o g r a m ó w  r z ą d o w y c h  g m i n a 
dofinansowuje obiady w szkołach, 
u d z i e l a  z a s i ł k ó w  c e l o w y c h ,  a  w 
2019 r. zamierza świadczyć usługi 
opiekuńcze. Ze swoich środków na-

tomiast przyznaje zasiłki okresowe 
oraz zasiłki celowe. Nie realizuje 
natomiast programów rządowych: 
Senior+, Maluch+, Opieka 75+, albo-

wiem z rozeznania na terenie dzia-

łania OPS Lubrza wynika, że na te 
programy nie ma zapotrzebowania.
 Wojewoda Czubak także musiał 
sprostować swoją wypowiedź. Oto 
treść nakazana przez sąd: „W dniu 
26 października 2018 r. na konferen-

cji prasowej w biurze poselskim Ka-

tarzyny Czochary podałem błędną 
informację, bowiem nieprawdą jest, 
że w latach sprawowania przez Ma-

riusza Kozaczka funkcji wójta gminy 
Lubrza, budżet gminy Lubrza nie 
zamykał się, tj. że kilka razy występo-

wało zakańczanie budżetu na więk-

szym bądź mniejszym minusie”.
 W ramach postępowania w try-

bie wyborczym sąd może również 
nakazać uczestnikom wpłacania do 
100 tys. zł na rzecz organizacji pożyt-

ku publicznego. W przedmiotowej 
sprawie dolegliwości finansowej nie 
zastosowano, ale wójt Kozaczek i tak 
nie kryje satysfakcji z treści orzecze-

nia. To póki co jest nieprawomocne. 
Czubak i Porowska odwołali się bo-

wiem do Sądu Apelacyjnego. n
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Złożenie kwiatów pod Polskim Pomnikiem

Uczestnicy rajdu

Fragment karty kontrolnej z naniesionymi punktami
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Panoramy  
w Wieży Woka

aTraKCja

Andrzej SEWIELSKI

Z takim dylematem musieli się zmierzyć uczestnicy pierwszej 
rowerowej jazdy na orientację „Prudnik 2018”

W 2015 roku wędrowcy z Polski po raz pierwszy wyruszyli 
na trasę Turystycznego Rajdu Niepodległości z Głuchołaz do 
czeskiego Jesenika.

Zestaw tablic informacyjnych przy oknach 
widokowych Wieży Woka uzupełniony został 
o kartony przedstawiające panoramę Gór 
Opawskich. Dzięki nim turyści będą mogli 
zidentyfikować widziane szczyty gór i wzniesień. 
Plansze opracował prudnicki przewodnik  
Marcin Husak, m.in. w konsultacji z Andrzejem 
Dereniem i Józefem Michalczewskim z PTTK. (d)

CrOSS rOWerOWY na OrIenTaCjĘ – PrUdnIK 2018

zaPrOSzenIe

W prawo? W lewo? A może prosto?

Po raz czwarty wyruszą do Polskiego Pomnika w Jeseniku

W 
tym roku, w związku z 100. 
rocznicą odzyskania przez 
P o l s k ę  n i e p o d l e g ł o ś c i , 

impreza będzie miała wymiar szcze-

gólny. Turyści wyruszą 11 listopada 
w godzinach od 8.00 do 8.30 z placu 
przed pomnikiem Weteranów Walk 
o Niepodległość (Al. Jana Pawła II 
w Głuchołazach). Tu trzeba będzie 
wpłacić u organizatorów 10 zł wpiso-

wego (dzieci bezpłatnie, wyłącznie 
pod opieką dorosłych) i wyruszyć 
w trasę. Jej przebieg będzie znany 
na starcie. Trasa liczyć będzie 20 
kilometrów i zakończy się przy Pol-

skim Pomniku na Kolonadzie obok 
sanatorium Priessnitza w Jeseniku. 

Tam trzeba będzie dotrzeć do godz. 
15.00.
 Polski Pomnik jest upamiętnie-

niem ufundowanym przez polskich 
kuracjuszy, którzy w okresie zabo-

rów, przebywali w Jeseniku.
 Organizatorzy imprezy, Gmina 
Głuchołazy i Towarzystwo Przyjaciół 
Głuchołaz, przygotowali również 
dojazd autobusem dla osób chcą-

cych złożyć kwiaty pod Polskim Po-

mnikiem. Odjazd z parkingu przy ul. 
Moniuszki o godz. 12.00. Ilość miejsc 
ograniczona, zapisy przyjmuje Cen-

trum Informacji Turystycznej w Głu-

chołazach (tel. 77 439 43 60, e-mail: 
cit@glucholazy.pl). (d) n

gdzie jechać: W lewo? W prawo, czy 
może prosto? - towarzyszyły prawie 
wszystkim uczestnikom. W naj-

lepszej sytuacji byli ci, którzy mieli 
spory staż  turystyczny.
 W kategorii kobiet najszybciej na 
mecie pojawiła się Jasia Gapińska, 
wśród mężczyzn – Wiesiek Cybulski 
z najlepszym czasem crossu – 2:33:00. 
Ostatni uczestnik uzyskał czas 3:11:00. 
Zwycięzca podkreślił jak ważna 
jest szybka orientacja w terenie, 
bezpieczna jazda, sprawny rower i 
umiejętność czytania map aby szybko 
odnaleźć punkty. Na mecie czekała 
w efekcie  spora satysfakcja. Wysiłek 
fizyczny i umysłowy idą w parze.

- Liczyła się dobra zabawa - mówi 
Gabrysia Gąska, która uczestniczy-

ła w takiej imprezie pierwszy raz. 
Spodobało się jej. - Gdy otrzymałam 
mapkę, to  wydawało mi się wszyst-

ko bardzo proste i łatwe, bo dobrze 

z Piotrkiem całą trasę, dopracowu-

jąc szczegóły między innymi skró-

ciliśmy nieco trasę do 20 km. Aby 
na pierwszy raz było łatwiej, jako 
punkty kontrolne wyznaczyliśmy 
miejsca powszechnie znane tury-

stom, nie tylko rowerowym. Były to: 
między innymi Szwedzkie Szańce, 
stawy paciorkowe, szopka w Łące 
Prudnickiej, Trupina, daglezja sza-

ra – pomnik przyrody, hipodrom w 
Chocimiu. Start i meta znajdowały 
się na parkingu przy klasztorze w 
Prudniku-Lesie, które to miejsce sta-

ło się w ostatnim czasie atrakcyjne 
turystycznie i krajobrazowo.
                                            

Na czym polega rowerowy  

cross na orientację?

 Wszystko jest bardzo proste. 
Organizatorzy wyznaczają trasę 
i punkty kontrolne, w których są 
p o z o s t a w i o n e  k o d y .  Z a d a n i e m 
uczestników crossu jest w oparciu 
o otrzymane od organizatorów 
mapki – odnalezienie tych punk-

tów, spisanie pozostawionych tam 
kodów i dotarcie do mety w jak 
najkrótszym czasie. Każdy uczestnik 
dostaje mapkę tuż przed startem z 
oznaczeniem trasy, dróg i punktów 
kontrolnych, w których znajdują się 
kartki z kodami. Trzeba je popraw-

nie spisać i nie pomylić się, aby nie 
zarobić punktów karnych.
 2 września zorganizowaliśmy 
inauguracyjną imprezę. Dylematy: 

kach do spełnienia, regulaminach, 
skorzystać z doświadczeń tych, 
którzy już takie imprezy robili. 
Oczywiście pomocą służył internet, 
ale wiadomości dotyczyły profesjo-

nalnych zawodów, a nam chodziło 
bardziej o zabawę. Najważniejsze, 
to dobrze wytyczyć trasę naszego 
crossu rowerowego na orientację; 
ponadto oznakować punkty kon-

trolne i wykonać dla uczestników 
mapki  w odpowiedniej skali. Mapy 
i punkty kontrolne przygotował 
Piotr Sylwestrzak. Po wyznaczeniu 
punktów kontrolnych przejechałem 

P
omysł zrodził się w ubiegłym 
roku, kiedy zorganizowali-

śmy rowerowy tor przeszkód 
w ramach Ogólnopolskiego 

Młodzieżowego Turnieju Turystycz-

no-Krajoznawczego w Wieszczy-

nie. Jedną z konkurencji był bieg 
na orientację i wtedy pojawił się 
pomysł by „przenieść” to na rower. 
Zorientowałem się, że do tej pory 
takiej rywalizacji jeszcze w Prudniku 
nie było. Rowerzyści lubią nowości, 
zatem – do dzieła.
 Po pierwsze trzeba było zebrać 
podstawowe informacje o warun-

znam okolice. A jednak nie odna-

lazłam czterech punktów. Chętnie 
wezmę udział w następnym takim 
crossie na orientację w przyszłym 
roku i innych zachęcam, bo to fajna 
impreza. Coś nowego.

 Organizator imprezy – Klub Tu-

rystyki Rowerowej PTTK zamierza 
ją kontynuować, najlepiej w jednym 
terminie w roku (najprawdopodob-

niej w sierpniu), Mamy nadzieję, że 
nasza propozycja znajdzie akcep-

tację wśród dorosłych, ale przede 
wszystkim młodzieży i dzieci. Dzię-

kujemy Agencji Rozwoju i Promocji 
Gminy Prudnik za ufundowanie 
nagród dla zwycięzców i Piotrkowi 
Sylwestrzakowi za bardzo duże 
zaangażowanie przy organizacji 
crossu na orientację. n
                                                                                 

Autor jest prezesem Klubu  

Turystyki Rowerowej PTTK Prudnik

eprasa.pl f5e5ef68b8
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Daniela DŁUGOSZ PENCA

WYPRAWY PRUDNICZAN

Na tropie Frankensteina
Zwykle w czasie urlopów zdarza się nam docierać do miejsc, które 
intrygują swoją historią. dla mnie takim miastem są Ząbkowice Śląskie.

B
y w a ,  ż e  p r z e j e ż d ż a m y 
przez to miasto i nic. Tym-

c z a s e m  w  Z ą b k o w i c a c h 
z o b a c z y ł y  p r a w d z i w i e 

krzywą wieżę, która odchyla się 
prawie o 2 metry od pionu. I stoi. 
Jest pięknie odnowiony ratusz z 
1335 roku, w którym zasiadali do-
stojni rajcowie miasta Franken-

stein aż do 1945 r. Frankenstein.\ 
czy nie brzmi znajomo?

Bohater z powieści

 P r z e c z y t a ł a m  p r z e w o d n i k  i 
próbowałam dotknąć historii, oka-
zało się, że miejscami przerażającej. 
Wiedziona ciekawością, skąd nazwa 
miasta zbieżna z postacią literacką i 
bohaterem filmów grozy, dotarłam 
do Izby Pamiątek Regionalnych im. 
Józefa Globiszewskiego – twórcy 
tegoż centrum. Zresztą prawie przy 
jednej ulicy znajdowały się trzy 
obiekty godne uwagi. Pierwszy to 
kościół z krzywą wieżą, drugi - Dwór 
Rycerza Kauffunga – najstarszy 
zamieszkały budynek w Ząbkowi-
cach – a w nim zbiór eksponatów  
udostępniony jako Muzeum Fran-

kensteina. Na końcu ulicy są jeszcze 
ruiny zamku z przełomu XIII i XIV 
wieku, będącego kiedyś graniczną 
warownią na Śląsku.
 O urządzenie muzeum regio-
nalnego zabiegał kiedyś Józef  Glo-
biszewski, współcześnie natomiast 
J e r z y  O r g a n i ś c i a k  o r a z  w ł a d z e 
miasta i regionalni zapaleńcy. Takie 

podejście do lokalnej historii przy-
ciąga turystów, a stosowne folderki 
– pouczają. Przyznaję, że mnie także 
zauroczyły owe niezwykłe, a praw-

dziwe historie, z których wyrosły 
legendy, mające jakąś kontynuację 
w obecnych czasach.
 Skąd się wzięła nazwa miasta 
Frankenstein – to różne domysły 
– pisze o tym Joanna Lamparska 
w  „ Z a m k o w y c h  t a j e m n i c a c h ” . 
Faktem jest, że gdy w Europie na 
początku XVII w. szalała epidemia 
dżumy – dotarła też do Franken-

steinu – zmarło wtedy 2961 osób, 
czyli połowa mieszkańców miasta. 
O roznoszenie choroby tudzież 
okrucieństwa i zwyrodnienia, po-
sądzono grupę grabarzy. W 1606 r. 
odbył się proces, poddano torturom 
i ostatecznie uśmiercono sześciu 
mężczyzn i dwie kobiety. Dokumen-
tuje to film, który ogląda się w sali, 
gdzie znajduje się miejsce rozpraw 
z postaciami sędziów i skazanego. 
O tych wydarzeniach informuje Je-
rzy Kres w gazecie „Neu Zeitung” z 
owych czasów w Niemczech.

Diabelski Łowca

 Kolejna sala poświęcona jest 
atmosferze powstania powieści o 
Frankensteinie. Tu właśnie zaczy-
na się historia stworzenia postaci 
doktora Wiktora Frankensteina 
– nazwanego Diabelskim Łowcą 
z miasta Frankenstein na Śląsku. 
W okresie romantyzmu, artyści, 

poeci, malarze – rozbudzali zainte-
resowania postaciami i sytuacjami 
nie z tego świata. Ponad 200 lat 
później, po wydarzeniach opisy-
wanych przez prasę niemiecką, 
angielska młoda pisarka (19 lat) 
Mary Shelley,  zachęcona przez 
lorda Georga Byrona, męża poetę 
Percy Shelley’a i  Johna Polidori 
–  lekarza,  napisała powieść pt. 
„Frankenstein, czyli nowoczesny 
Prometeusz” (1818). Wszyscy prze-
bywali wówczas w Szwajcarii w 
pobliżu romantycznych ruin nad 
Renem, gdzie kiedyś stał zamek 

Frankenstein. Wkrótce powieść o 
człowieku powstałym z różnych 
c z ę ś c i  l u d z k i c h  i  z w i e r z ę c y c h 
uzyskała popularność za sprawą 
lekarza Konrada Dippela, którego 
podejrzewano o tajemnicze eks-
perymenty. Takie bowiem motywy 
znalazły się w powieści Shelley’a. 
O tej historii można dowiedzieć 
się z wiszących w postaci kartek 
manuskryptów obok portretów 
jej przyjaciół,  w saloniku z któ-
rego przechodzi się do gabinetu 
– laboratorium. To miejsce budzi 
przerażenie. Pikanterii zwiedzaniu 

dodaje fakt,  iż Dworek Rycerza 
Kauffunga, który był jego właści-
cielem w XVI w., nie cieszył się do-
brą sławą. Ów rycerz – rabuś, kradł, 
zabijał, siejąc postrach wśród kup-
ców. Ludzie go tak znienawidzili, 
że dom zamienił w twierdzę, kazał 
przekopać tunel ze studni w jego 
domu do wieży przy kościele, aby 
mógł przychodzić do niego ksiądz 
i odprawiać Mszę św. w kaplicy.
 Takie to były ciekawostki, zbli-
żone do horroru. W tych właśnie 
podziemiach, schodząc stromymi 
schodami, urządzone są salki opera-
cyjne dla osób poddawanych ekspe-
rymentom oraz laboratoria doktora 
Frankensteina. A więc łóżka z ma-
nekinami, czerwone rozbryzgi krwi, 
różne urządzenia do zabiegów, 
części ciała w pojemnikach z forma-
liną, dziwne embriony itp. Wszędzie 
ciemno, pajęczyny, ponura muzyka, 
jęki, krzyki, koszmar. Dużo by moż-
na jeszcze pisać, ale.\

Spotkanie z historią

 N i e z w y k ł o ś ć  t e g o  m i e j s c a 
podtrzymuje przewodnik, bardzo 
ciekawie relacjonujący wydarze-
nia i zjawiska, którymi uczestnicy 
są oczarowani. Na piętrze są sale 
muzealne, w których umieszczono: 
broń, eksponaty archeologiczne, 
urządzenia gospodarcze i meble 
regionalne. To połączenie dawnego 
Frankensteinu z Ząbkowicami Ślą-
skimi pod krzywą wieżą i ruinami 
zamku, bardzo fotogenicznymi – są 
rewelacyjne. Aby dodać pikanterii 
Miastu Krzywej Wieży i Franken-

steina, od 1996 roku odbywa się tu 
impreza plenerowa - spotkanie z 
historią i dawną kulturą miasta. 
Przechodzi wtedy parada upiorów, 
widm, strachów, która dostarcza 
emocji i jest atrakcją na zakończenie 
wakacji, a wszystko to wśród koncer-
tów gwiazd muzycznych.

 Siedząc przy dobrej kawie na 
ulicy Pod Krzywą Wieżą – analizo-
waliśmy z bratem lekarzem, czy aby 
nie wtedy zrodziła myśl o przeszcze-
pach. Czyż nie jest to pierwowzór 
eksperymentów, dokonywanych 
na osobach, którym wszczepia się 
narządy dawców po ich śmierci? 
Wtedy to może była fantazja, ale 
przecież nauka wciąż idzie w kie-
runku stworzenia nowego człowie-
ka, bo roboty już są. Mówi się też 
o przeszczepach pewnych części 
serca od świni – dla ratowania życia 
człowieka. Są filmy, relacje z sal ope-
racyjnych. Rozwój nauki ma wielką 
przyszłość, jak fantazja o Franken-
steinie, którym żywi się kino i litera-
tura, nie tylko w Europie.
 Myślę, że jednak warto podczas 
r ó ż n y c h  p o d r ó ż y  w d e p n ą ć  d o 
Ząbkowic Śląskich i zapoznać się z 
Frankensteinem oraz ciekawymi 
zabytkami. n

Ruiny piastowskiego zamku  
w Ząbkowicach Śląskich

Fragment ząbkowickiego ratusza
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Franciszek DENDEWICZ

Violetta ZADROŻNY

W Szkole Podstawowej im. Jana Pawła II w Pietrowicach koło Głubczyc w dniach 21-23 września odbył się Wojewódzki Jesienny Zlot 
Rowerowy. Jego organizatorem było Kuratorium Oświaty w Opolu, Urząd Marszałkowski w Opolu, Starostwo Powiatowe w Głubczycach 
i Polskie Towarzystwo Schronisk Młodzieżowych Oddział Śląska Opolskiego.

Nasza szkoła  przez prawie cały 
rok szkolny 2017/2018 aktywnie 
uczestniczyła w programie pod 
nazwą „Rok turystyki szkolnej 
w województwie opolskim” 
ogłoszonym przez Opolskiego 
Kuratora Oświaty.

ZESPÓŁ SZKOLNO-PRZEDSZKOLNY W SZYBOWICACH

NIEPUBLICZNA SZKOŁA PODSTAWOWA W DYTMAROWIE

Tuptusie z Szybowic na Jesiennym  
Zlocie Rowerowym w Pietrowicach

Certy�kat „Szkoła Przyjazna Turystyce”

Dla turystów…

…i pielgrzymów

Wędrowiec

W
zięło w nim udział 50 
młodych miłośników 
turystyki rowerowej ze 
szkół podstawowych 

i gimnazjów z Głubczyc, Głuchołaz, 
Włodzienina, Pietrowic i Szybo-
wic. Drużynę z Publicznej Szkoły 
Podstawowej im. Orląt Lwowskich 
w Szybowicach, która po raz drugi 
brała udział w tego typu imprezie 
turystycznej, tworzyli uczniowie: 
Witold Faszczowy, Bartłomiej Rajca, 
Karolina Stokłosa i Mikołaj Wiche-
rek. Opiekunem ich był Franciszek 
Dendewicz. W pierwszy dzień zlotu, 
po przyjeździe wszystkich drużyn, 
odbył się konkurs krajoznawczy o 
Opolszczyźnie oraz nastąpiła odpra-
wa organizatorów z uczestnikami, 
p o d c z a s  k t ó r e j  p r z e d s t a w i o n o 
propozycje sześciu zróżnicowanych 
pod względem trudności i dystansu 
tras rowerowych do przejechania w 
dniu następnym. W sobotni ranek 
22 września nastąpiło uroczyste 

cze, tradycje oraz zabytki zabytków 
kultury i historii, była prezentacja 
multimedialna. 11 września nasza 
szkoła, jako jedna z trzech szkół na 
Opolszczyźnie, otrzymała certyfikat 
„Szkoła Przyjazna Turystyce” z rąk 
Opolskiego Kuratora Oświaty. Uro-
czyste wręczenie tak szczególnego 
wyróżnienia odbyło się w Szkolnym 
Schronisku Młodzieżowym na Gó-
rze św. Anny. Jest nam tym bardziej 
miło, że certyfikat jest dokumentem 
potwierdzającym szczególne dzia-
łania szkoły na rzecz upowszech-

niania turystyki wśród uczniów na 
terenie województwa opolskiego. 
Posiada on charakter uznaniowy, 
wyróżniający szkołę, która charak-
teryzuje się szczególną aktywnością 
w procesie promocji wysokiego 
stopnia jakości i działań podejmo-
wanych przez szkołę w zakresie 
propagowania turystyki. n

 A g e n c j a  P r o m o c j i  i 
Rozwoju Gminy Prudnik 
wydała dwa nowe foldery w 
ramach projektu „Promo-
cja atrakcji turystycznych 
miast partnerskich Krnova 
i Prudnika” współfinanso-
wanego ze środków UE oraz 
budżetu państwa. Pierwsza 
z publikacji to typowe wy-
dawnictwo dla turystów 
przedstawiające Prudnik 
jako końcowy punkt Głów-

nego Szlaku Sudeckiego. 
Kieszonkowy format, sporo 
zdjęć i informacji praktycz-
nych, powinny przypaść do 
gustu wędrowcom. Zresztą 
nie tylko GSS-owcom, wy-
dawnictwo jest właściwie 
m i n i p r z e w o d n i k i e m  p o 
w s c h o d n i e j  c z ę ś c i  G ó r 
Opawskich i Prudniku, oczy-
wiście z zaakcentowaniem 
miejsc i obiektów na trasie 
czerwonego szlaku. Folder 
jest dwujęzyczny – polsko-
-czeski. Mimo niewielkiego 
formatu udało się zmieścić 
czytelną mapę z przebie-
giem GSS między Biskupią 
Kopą a Prudnikiem. Jedna 
uwaga, to występujące na 
niektórych stronach wyraź-
ne spłaszczenie zdjęć.

 

 Druga publikacja – tym 
razem w trzech językach: 
polskim, czeskim i niemie-
ckim – przybliża historię i 
współczesność Sanktuarium 
ś w .  J ó z e f a  w  P r u d n i k u  – 
Lesie. Dzięki temu, że wy-
dawnictwo jest większe od 
poprzedniego, pozwoliło na 
lepszą prezentację bardzo 
dobrych zdjęć.
 Obie publikacje z powo-
dzeniem powinny spełnić 
rolę wydawnictw zachę-
cających do odwiedzenia 
P r u d n i k a ,  a  n a  m i e j s c u 
być wskazówką, co zwie-
dzić. (d) n

otwarcie zlotu dokonane przez jego 
koordynatora, dyrektora Zespołu 
Szkół w Pietrowicach, Bogdana Ku-

lika. Następnie wszyscy jego uczest-
nicy wyjechali na wybrane trasy.
 
 Zespół z Szybowic pokonał trasę 
25 kilometrów prowadzącą po pol-
skich i czeskich drogach i ścieżkach 
rowerowych, których głównymi 
atrakcjami były wizyty na zamku 
w Linhartowych oraz rynku w Opa-
wicy. Po obiedzie uczestnicy zlotu 
pokonywali tor rowerowy na czas, 
trafiali woreczkami do celu podczas 
jazdy i sprawdzali się w „żółwiej 
jeździe”. Dzień zakończył konkurs 
piosenki turystycznej przy ognisku. 
Zlot został podsumowany podczas 
niedzielnego przedpołudnia. W 
uroczystości wręczenia nagród i 
statuetek ufundowanych przez 
opolskiego kuratora oświaty Micha-

Przedstawiciele dytmarowskiej szkoły odebrali certyfikat z rąk 
kuratora oświaty

Drużyna ze szkoły w Szybowicah

Nagroda dla Tuptusiów
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P
rogram miał na celu m.in.: 
u p o w s z e c h n i a n i e  k r a j o -

znawstwa i turystyki poprzez 
różne formy aktywnego wy-

poczynku wśród dzieci i młodzieży 
w sześciu wskazanych szkolnych 
schroniskach młodzieżowych na te-
renie Opolszczyzny, które odwiedzi-
liśmy. Były to takie miejsca, jak: Opo-
le, Zopowy, Góra św. Anny, Brzeg, 

ła Sieka wziął udział wicedyrektor 
Wydziału Rozwoju Edukacji Marek 
Wąsowski oraz sekretarz Polskiego 
Towarzystwa Schronisk Młodzieżo-
wych Śląska Opolskiego Zofia Kłos.

 Zwycięzcą Wojewódzkiego Mi-
tyngu Turystyki Kolarskiej została 
drużyna z Szybowic, która wyprze-
dziła uczniów ze Szkoły Podsta-
wowej nr 1 w Głubczycach oraz ze 
Szkoły Podstawowej nr 1 w Głuchoła-
zach. Na sukces zespołowy uczniów 
z Szybowic złożyły się również ich 
sukcesy indywidualne. Zwycięzcą 
konkursu krajoznawczego został 
Witold Faszczowy, który wyprzedził 
Mikołaja Wicherka. Bartłomiej Raj-
ca z kolei zajął 3. miejsce w „jeździe 
żółwiej”. n

Pokrzywna oraz nasz Prudnik. W 
każdym ze schronisk uczestnicy 
potwierdzali swój pobyt pieczęcią w 
tzw. Paszporcie Turystycznym.

 Podsumowaniem naszych wędró-
wek po różnych ciekawych miejscach, 
w których uczniowie p o z n a w a l i 
region, jego środowisko przyrodni-

eprasa.pl f5e5ef68b8
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   L I S T O PA D A
( w t o r e k )

g o d z .  1 7 . 0 0

   L I S T O P A D A
( n i e d z i e l a )

g o d z .  1 6 . 0 0

Z Bogiem aż na Alaskę – spotkanie 
z Benem Drapalem, malarzem, 

muzykiem i podróżnikiem, relacja z 
wyprawy po Stanach Zjednoczonych

Zlate Hory, Hotel „Praděd”
O: Stowarzyszenie Chrześcijańskie 

Jesenik

Turystyczne 
Wspomnienia
podsumowanie 

sezonu 
turystycznego 
PTTK Prudnik
Prudnik, POK

O: PTTK Prudnik, 
POK

GDZIE SIĘ WYBRAĆ W LISTOPADZIE 

To było                  temu

Wędrowiec – dodatek turystyczny do „Tygodnika Prudnickiego”, nr 146. Redaktor prowadzący – Andrzej Dereń, współpraca – Grzegorz Weigt, Józef  Michalczewski, Franciszek Dendewicz, Zbigniew Zagłoba-Zygler, Stanisław Stadnicki, 

Dawid Przyszlak, Daniela Długosz-Penca, Barbara Drożdżowicz, Andrzej Białopotocki, Antoni Kasprzycki, Wojciech Góra. Tel./fax: 77 436 28 77, e-mail: andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl. Dział reklamy: tel. 77 436 28 77, 

e-mail: reklama@tygodnikprudnicki.pl.Wędrowiec

   L I S T O PA D A 
     G R U D N I A

   L I S T O P A D A
( s o b o t a )

g o d z .  2 0 . 0 0

   L I S T O P A D A
( n i e d z i e l a )

  L I S T O P A D A
( p i ą t e k )

g o d z .  1 0 . 0 0

impreza otwarta

impreza w powiecie prudnickim

wpisowe

zapisy

bilety wstępu

dla dzieci i młodzieży

autokarowa

piesza

rowerowa

samochodowa

Szczegółowe 
informacje 

na temat imprez 
PTTK pod numerem 

tel. 077 436 39 41 

oraz na stronie 
http://prudnik.pttk.pl

ZGŁOŚ SWOJĄ IMPREZĘ!                www.terazprudnik.pl

   L I S T O P A D A
( w t o r e k )

g o d z .  1 7 . 0 0

 L I S TO PA D
( p i ą t e k )

g o d z .  1 8 . 0 0

   L I S T O P A D
( p i ą t e k )

g o d z .  1 9 . 0 0

   LISTOPADA    L I S T O P A D A
( s o b o t a )

   L I S T O P A D A
( p i ą t e k )

g o d z .  1 7 . 0 0

   L I S T O P A D A
( w t o r e k )

g o d z .  1 8 . 0 0

   L I S T O P A D A
( n i e d z i e l a )

  L I S T O P A D A
( c z w a r t e k )

g o d z .  1 7 . 0 0

   L I S T O P A D A
( w t o r e k )

g o d z .  1 7 . 0 0

   L I S T O PA D A
( s o b o t a )

g o d z .  1 2 . 0 0

  L I S T O P A D A
( ś r o d a )

g o d z .  1 7 . 0 0

   L I S T O P A D A
( w t o r e k )

g o d z .  1 8 . 0 0

 LISTOPADA
( n i e d z i e l a )

g o d z .  1 8 . 0 0

   L I S T O P A D A
( n i e d z i e l a )

g o d z .  1 2 . 0 0

   L I S T O P A D A
( s o b o t a )

O - organizator

100-metrowa flaga na 100 lat wolnej Polski
Jarnołtówek O: OSP, KGW

w ramach imprezy rozłożenie � agi, 
wspólne zdjęcie, śpiewanie hymnu, 
poczęstunek rogalami św. Marcina

Szlakiem kolejki wąskotorowej
Třemešna - Osoblaha

O: PTTK Prudnik

Historia dla 
dzieci: 1918 

Niepodległa 
Polska – spektakl 

teatralny dla 
dzieci

Biała, Urząd 
Miejski – sala 
widowiskowa

O: Gminne 
Centrum Kultury

IV Turystyczny 
Rajd 

Niepodległości
Głuchołazy 

– Jesenik
O: Tow. Przyjaciół 

Głuchołaz

Wykład 
Franciszka 

Dendewicza 
„Zwycięskie 
Powstania 

Lwowskie 1918”
Prudnik, POK

O: POK

Svatomartinske Hody / Świętomarcińska Uczta
Bohušov, Pensjonat „Pod Duby”

O: Gmina Bohušov, Slezske Zemske Drahy
Stoiska gastronomiczne z gęsiną i innymi 

potrawami, program artystyczny, przejazd kolei 
wąskotorowej: o godz. 10.00 – Msza św. w kościele

Relacja z wyprawy 
Himalaje – Nepal 
– 20 dni, 200 km, 
przewyższenia 

20 km,
 5700 m n.p.m. 
– prowadzi Jan 

Prejda
Zlate Hory, kino

O: Miasto Zlate Hory

Warsztaty piernikarskie
Prudnik, Centrum Tradycji Tkackich

O: Muzeum Ziemi Prudnickiej
zapisy – tel. 77 406 80 60, koszt: 10 zł/osoba

Kabaret 
Paranienormalni
Głogówek, MGOK

O: MGOK
bilety: 65 zł

Rajd 
Niepodległości 

w Gminie Prudnik
trasa Szlakiem 
Historycznym 

Lasów 
Królewskiego 

Miasta Prudnika 
(17 km)

Las Prudnicki
O: PTTK Prudnik

wpisowe: 
5 zł do 14.11.

Rajd Jesienny Hufca ZHP Nysa
gra miejska w Prudniku

O: ZHP, POK

10 lat współpracy 
MIKS Krnov 
– Prudnicki 

Ośrodek Kultury
prezentacja 

multimedialna 
i program 

artystyczny
Prudnik, POK
O: MIKS, POK

Wykład Alicji Nabzdyk-Kaczmarek
 „Z Polską przez całe

 życie – Waleria Nabzdyk”
Prudnik, Muzeum Ziemi Prudnickiej (Arsenał)

O: MZP

Program „Piosenki patriotyczne” 
w wykonaniu artystów Dziecięcego 

Studia Piosenki
Prudnik, POK

O: POK

Koncert 
akustyczny 

Sztywny 
Pal Azji / 

Kobranocka
Głogówek, 

MGOK
O: MGOK

Wykład Janusza Stolarczyka „Niemcy 
a sprawa polska. Romantyzm czy 

kalkulacja?”
Prudnik, Muzeum Ziemi Prudnickiej 

(Arsenał)
O: MZP

Prelekcja Sebastiana Bielaka o 
ekspedycji na Alaskę w ramach cyklu 

„Poznaj świat”
Prudnik, POK

Kabaret 
Jurki

Prudnik, 
Kino „Diana”

O: Kino
wstęp: 50 zł

Najpiękniejsze 
pieśni i 

ballady Bułata 
Okudżawy
Głogówek, 

MGOK
O: MGOK

bilety: 10/20 zł

WYSTAWA

Grecy w Czechach
Jeszcze tylko do końca listopada 
w Muzeum Miejskim w Zlatych 
Horach można obejrzeć wystawę 
fotogra� i „Grecy na ziemi 
jesenickiej”, dokumentującej 
przyjazd i pobyt w Jeseniku 
i okolicach powojennych 
emigrantów z Grecji. W tym roku 
minęła 70. rocznica pojawienia 
się w Czechach przybyszów
 z południa Europy. (d)

Obchody 100. rocznicy odzyskania 
przez Polskę niepodległości

uroczystości na terenie całego kraju

eprasa.pl f5e5ef68b8
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OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

Ogłoszenie drobne 

zlecić możecie:

     W PRUDNIKU w redakcji 
„Tygodnika Prudnickiego” - ul. 
Kościuszki 13a.
     W GŁOGÓWKU w sklepie 
DRAGO p. Dragomira Rudego - 
Rynek 14.
     W INTERNECIE pod adresem 
www.tygodnikprudnicki.pl.
     PRZEZ SMS wysyłając wia-
domość „TPR.DROBNE” + treść 
ogłoszenia na jeden z numerów:

76567 (7,38 zł z VAT) 
- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 
- aby zamówić 2 publikacje

91983 (23,37 zł z VAT) 
- aby zamówić 5 publikacji

USŁUGI

FINANSE

Reklamaogłoszenia
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BUDOWLANE

DO WYNAJĘCIA
 

WARSZTATY 
SAMOCHODOWE,

GARAŻE, 
POW. MAGAZYNOWEJ 
o pow. od  18 – 500 m2. 
Na terenie ogrodzonym 

monitorowanym i 
dozorowanym w Prudniku 

 692 326 417

NIERUCHOMOŚCI

nProfesjonalne usługi mini  ko-
parką 504 085 334.
(536B) 

TAL-BUD

Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

Doskonałe połączenie elegancji, estetyki  
i nowoczesnych technologii, zapewniające  
nawet 22%* więcej światła w pomieszczeniu.

*  Wartość uśredniona zysku światła szyby w oknie PIXEL wyposażonym w słupek ruchomy z klamką centralną w stosunku do standardowych rozwiązań okien 

ze słupkiem ruchomym.

NAUKA

TRANSPORT

ROLNICTWO

nKompleksowe usługi sprzą-
tające; pranie dywanów, mebli 
tapicerowanych, tapicerki 
samochodowej Kontakt. 535 
415 111.
(429B) 
nProjekty instalacji gazowych 
662 631 234
(577b)
nDJ –FOTOGRAF. Obsługa: we-
sela, zabawy eventy,  wynajem 
nagłośnienia TEL.  695 964 200 
www.fotoradek.pl

nPOŻYCZKA NA DOWÓD. Bez 
zaświadczeń, minimum formal-
ności. Zadzwoń: 775407845

nCYKLINOWANIE BEZPYŁO-
WE, RENOWACJA I MONTAŻ 
SCHODÓW, UKŁADANIE 
PARKIETÓW DESEK PANELI, 
KOMPLEKSOWE, REMONTY 
MIESZKAŃ. 514 896 434,  
www.marko-parkiet.pl 
(147A)
nRemonty, elektryka, hydraulika 
tanio 695466648
(578B)

SPRZEDAM MIESZKANIE
nSprzedam mieszkanie w Nysie 
50m2 ul. Karugi, parter z ogród-
kiem + garaż Tel. 661 340 692.
(566B)
nSprzedam mieszkanie 2 p. + 
kuchnia, ul. Armii Krajowej, tel. 
609 236 409
(010J)
nSprzedam mieszkanie 52m2, II 
p. Armii Krajowej Tel. 533 468 784.
(400B)
nSprzedam mieszkanie 2-pokojo-
we, III p. o pow. 60m2 i garaż. Plac 
Wolności 9, Prudnik. Tel. 77 436 06 
24, 784 658 633.
(575B)
nSprzedam mieszkanie 100m2 ul. 
Kościuszki II p. Okazyjna cena. Tel. 
606 838 987.
(579B)
nSprzedam mieszkanie o pow. 
79m2, w centrum Prudnika,  III 
piętro. Cena do negocjacji. Kon-
takt 668 617 968.
(580B)
nSprzedam kawalerkę tanio. Tel. 
506 713 354.
(581B)

SPRZEDAM DOM
nSprzedam dom w Prężynce 250 
m2, działka 20a, umeblowany, go-
towy do zamieszkania. Cena: 290 
tys. zł. Kontakt: 509 399 335
(012J)
nSprzedam jednopiętrowy bu-
dynek mieszkalny w Racławicach 
Śląskich. Powierzchnia 132 m2, 
działka 0,21 ha. Kontakt: 517 675 
796
(002J)
nSprzedam dom w Łące Prud-
nickiej na działce 9 arów cena 
65.000 zł. 721 022 319.
(410A) 
nSprzedam dom 270m2 z gara-
żem w Niemysłowicach 95a. Tel. 
77 436 55 29.
(576b)
nSprzedam dom w Prudniku ul. 
Bora- Komorowskiego, działka 8 
ar. 5012 431 928.
(582B)

WYNAJMĘ MIESZKANIE
nWynajem mieszkań w Prudni-
ku, tel. 606 479 229.
(9A) 
nDo wynajęcia zadbane, słonecz-
ne dwu pokojowe mieszkanie: 
Smołki, IV piętro. tel.  693 319 969.
nWynajmę lub sprzedam kawaler-
kę 2 pokojową (36m2 ul. Wyszyń-
skiego) IV p. Tel.  668 720 937.
(570B) 
nWynajmę mieszkanie 3 pokojo-
we 95m2, z ogrodem w Wilkowie 
gmina Biała. Tel. 609 861 766.
(572B)

LOKALE
nSprzedam lokal handlowy ul. 
Batorego po kapitalnym remoncie 
107m2. Tel. 77 436 22 68, 602 594 
538.
(574B)

GARAŻE

nKurs młodszego ratownika 
WOPR minimalny wiek 12 lat. 
Rozpoczęcie 01.12.2018 Pływal-
nia „Sójka” na osiedlu Tel. 664 
770 969. Krzysztof Kasprzyszyn 
(563B) 
nwww.naukaplywania.prudnik.
pl; Tel. 664 770 969.
(12A) 

nSprzedam działkę rolną 2700 
m Trzebinia 503 470 885.
(573B)

nWYNAJEM BUSÓW 8-19 
OSÓB WYCIECZKI, WESELE, 
IMPREZY SPORTOWE-MECZE, 
IMPREZY OKOLICZNOŚCIO-
WE, DOJAZD DO PRACY –
OPOLE – 12 GODZIN. 667 805 
111.
(21A) 

eprasa.pl f5e5ef68b8
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MOTORYZACJA

SPRZEDAM

KUPIĘ

MEDYCYNA

PRACA

oferujemy:

• węgiel kostka

• węgiel orzech

• węgiel groszek

• ekogroszek

• drewno rozpałkowe

nSKUP SAMOCHODÓW ZA GO-
TÓWKĘ, OSOBOWE, DOSTAW-
CZE. 500-349-500
nTOYOTA COROLLA AVENSIS 
HIACE, DYNA- KUPIE KAŻDĄ. 
531-666-333.
nMERCEDES SPRINTER  - KUPIĘ 
KAŻDEGO. 531-666-333. 
nKIA  PREGGIO – KUPIĘ KAŻDE. 
531-666-333.
(363B)

nPELET BRYKIET PRODUCENT  
501 202 637.
(401A)
nSprzedam piec C.O. Ogniwo kl. 
IV na Eurogroszek 500 081  842.
(565B)

nKupię  monety, znaczki, ordery, 
stare książki 77 437 36 81.
 (27A)

nGabinet Fizjoterapii: ul Sobie-
skiego 2 tel. 793150681,Usługi:-
-masaż, drenaż limfatycz-
ny,- elektoterapia,- pole 
magnetyczne,- laseroterapia,- te-
rapia manualna. Możliwy dojazd 
do domu pacjenta na terenie 
Prudnika. .
(65A) 

nPRACA W HOLANDII OD ZA-
RAZ!    Agencja Pracy Tymczaso-
wej J&A WORK (nr cert.13920)  
poszukuje osób chętnych do 
pracy.  PRACOWNIK FABRYKI 
KOSTKI BRUKOWEJ.  TEL. 501 
638 639. 
(20A) 
nZatrudnię pracownika produk-
cji, praca od poniedziałku do 
piątku w godz. 7-15, możliwość 
przyuczenia, stabilne zatrudnie-
nie, umowa o pracę, tel. 792 783 
693
(014J)
nZatrudnię opiekunkę do dzie-
cka, wymagany własny środek 
transportu oraz doświadczenie 
tel. 608347056
(583B)

eprasa.pl f5e5ef68b8
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Powiatowy Urząd Pracy w Prudniku informuje o ofercie pracy na sta-

nowisko Pracownik produkcji przy wtryskarkach w � rmie PLASTIKON 

w Czechach w miejscowości Mikulowice.

Zatrudnienie na pełen etat w systemie trzyzmianowym na podstawie 

umowy o pracę.

Pracodawca oferuje atrakcyjne zarobki, nagrodę pieniężną za rozpoczę-

cie nowej pracy oraz zwrot kosztów dojazdu do miejsca zatrudnienia.

Osoby zainteresowane ofertą zapraszamy na spotkanie informacyj-
ne z Pracodawcą, które odbędzie się dnia 16.11.2018 r. o godzinie 
10.00 w siedzibie PUP Prudnik w Sali Konferencyjnej (I piętro). 

Szczegółowe informacje dotyczące oferty można uzyskać w PUP Prudnik 

w Referacie Pośrednictwa Pracy oraz pod numerem telefonu 77 436 99 90.

Powiatowy Urząd Pracy w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 (parter),  tel. 77 436 23 04 lub 77 436 37 82

ELEKTRYK  – wykształcenie zasadnicze zawodowe elektryczne, praca na terenie Niemiec POMOCNIK 
ELEKTRYK A  – praca przy instalacjach na budowach na terenie Niemiec TECHNIK ELEKTRYK  – pra-

ca przy instalacjach na budowach na terenie Niemiec DEK ARZ  – wykonywanie konstrukcji i  pokryć 

dachowych, praca na terenie województwa opolskiego RECEPCJONISTA – wykształcenie średnie, 

mile widziana znajomość języka angielskiego w stopniu dobrym, brak nałogów, praca w Pokrzywnej 
KELNER/ BARMAN  – wykształcenie minimum zawodowe, mile widziana znajomość języka angiel-

skiego w stopniu komunikatywnym, praca w Pokrzywnej POMOC KUCHENNA/ KELNERK A  – po-

moc przy przygotowywaniu posiłków, obsługa gości hotelu, prace porządkowe, praca w Pokrzywnej 

MONTER KLIMATYZACJI  – mile widziane prawo jazdy kat. B, możliwość przyuczenia, praca na te-

renie województwa opolskiego i dolnośląskiego FIZ JOTERAPEUTA  – wykształcenie wyższe kierun-

kowe, prawo wykonywania zawodu, praca w Prudniku TECHNIK FARMACJI – wykształcenie średnie 

kierunkowe, umiejętność szybkiego podejmowania decyzji,  praca w Prudniku SPRZĄTACZ POSESJI 
I  KLATEK SCHODOWYCH  – zatrudnienie na terenie Prudnika INSTALATOR URZĄDZEŃ SANITAR-
NYCH  – wykonywanie instalacji gazowych, wodnych, kanalizacyjnych, prawo jazdy kat. B, praca w 

Prudniku  INFORMATYK  – wykształcenie min. średnie o kierunku informatycznym, znajomość obsłu-

gi komputera, odpowiedzialność za administrowanie infrastrukturą informatyczną, praca w  Białej 

PRACOWNIK MAGAZYNOWY  – mile widziana doświadczenie w obsłudze wózka widłowego, praca 

w Prudniku FRYZ JER – wykształcenie zasadnicze zawodowe kierunkowe, mile widziane doświadcze-

nie zawodowe, praca w Głogówku SPRZEDAWCA NA STACJI PALIW  – komunikatywność, umiejęt-

ność pracy w zespole, praca w Prudniku KELNER  – obsługa gości restauracji i  imprez okolicznościo-

wych, praca w Prudniku POMOCNIK LAKIERNIK A  – wykształcenie min. gimnazjalne, mile widziane 

orzeczenie o stopniu niepełnosprawności, praca w Prudniku PRACOWNIK GOSPODARCZY/ SPRZĄ-
TACZK A  – mile widziana książeczka sanepidowska, utrzymywanie w czystości pomieszczeń biuro-

wych, praca w Białej OPIEKUN ŚWIETLIC – wykształcenie wyższe pedagogiczne, prawo jazdy kat. 

B, praca w Nowej Wsi Prudnickiej, Chrzelicach, Solcu, Grabinie OPIEKUN ŚWIETLIC  – wykształcenie 

wyższe pedagogiczne, prawo jazdy kat. B, praca w Olbrachcicach, Radostyni, Ligocie Bialskiej KIE-
ROWCA K AT. C+E  – przewóz produktów paszowych na terenie województw: opolskiego, śląskiego 

i dolnośląskiego POMOCNIK ELEKTRYK A  – wykształcenie zawodowe kierunkowe, mile widziane 

doświadczenie zawodowe, zatrudnienie na terenie Niemiec PAKOWACZ  – realizacja zamówień in-

ternetowych, pakowanie i nadawanie przesyłek, wykształcenie średnie zawodowe, prawo jazdy kat. 

B, praca w Prudniku KELNER – wyksztalcenie minimum zawodowe, mile widziana znajomość języka 

angielskiego w stopniu komunikatywnym , praca w Prudniku BARMAN  – wyksztalcenie minimum 

zawodowe, praca w Prudniku  KIEROWCA DO ROZWOŻENIA PIZZY  – prawo jazy kat. B, wykształ-

cenie min. średnie zawodowe, praca w Prudniku DEK ARZ – wykonywanie pokryć dachowych, praca 

w Prudniku MECHANIK POJAZDÓW SAMOCHODOWYCH  – wyksztalcenie zawodowe kierunkowe, 

umiejętność spawania metodą MIG MAG, praca w Głogówku LAKIERNIK SAMOCHODOWY  – przy-

gotowywanie aut do lakierowania , praca w Głogówku

J
uż 23 listopada w Sali Kina 
Diana w Prudniku wystąpi 
kabaret Jurki, z całkowicie 
n o w y m  p r o g r a m e m  L a s t 

Minute.

Kabaret Jurki - Last minute

Żyjemy w biegu, na huśtawce, 
na krawędzi, na kredyt, wszystko 
odkładamy na ostatnią chwilę, albo 

kręcimy się w kółko jak bąki na ple-
ckach i nie możemy ruszyć z miej-
sca. A życie nie będzie na nas czekać, 
a marzenia same się nie spełnią. Nie 
czekajmy do ostatniej chwili, metro-
nom nie śpi... tik tak tik tak tik tak...

Bilety:
- kasa Kina Diana
- www.biletynakabarety.pl n

MAMY BILETY DO ROZDANIA
Pierwsza osoba, która stawi się w redakcji „Tygodnika Prudnickiego” 

(Prudnik, ul. Kościuszki 13a) z tym wydaniem gazety, otrzyma podwójne 

zaproszenie na występ kabaretu Jurki w Kinie Diana.

ZAPROSZENIE

Już 23 listopada w Sali Kina Diana w Prudniku wystąpi 
kabaret Jurki, z całkowicie nowym programem Last 
Minute

Kabaret Jurki zaprasza!

eprasa.pl f5e5ef68b8
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PRZYJMUJE

Prudnik, 
ul. Szpitalna 14

LEK. MED. IWONA 
ROBOTYCKA - LENCZUK

A L E R G O L O G

Rejestracja Telefoniczna

606 928 653

s p e c j a l i s t a   c h o r ó b   p ł u c

MEDYCYNA I ZDROWIE

Poniedziałek - piątek

eprasa.pl f5e5ef68b8
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BIURO REKLAMY
TEL. 77 436  28 77

e-mail: reklama@tygodnikprudnicki.pl

ODBIERAMY 
ZŁOM!

REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

ul. Batorego 29, Prudnik 

tel. 406 80 85, kom. 0602712926

e-mail: biurorachunkowe@kronos.net.pl

ŚWIADECTWO
KWALIFIKACYJNE
NR 23952/01, OC

BIURO

RACHUNKOWE
Małgorzata Jaszczyszyn-Koniarska

ul. Batorego 29, 48-200 PRUDNIK

tel. 077 406 80 85

kom. 0 602 712 926

www.videofi lmowanieprudnik.pl
e-mail: biurorachunkowe@kronos.net.pl

Małgorzata Jaszczyszyn-Koniarska

Promocja, przegrywamy 

kasety VHS na płyty DVD 

20zł/szt

REKLAMA TWOJEJ FIRMY
 NA STRONIE WWW

 �TYGODNIKA PRUDNICKIEGO�

WEJDŹ 
I 

ZOBACZ

www.tygodnikprudnicki.pl

Z A K Ł A D
 P O G R Z E B O W Y

UL. KOŚCIUSZKI 19

M. Zawalski

698 527 255
TELEFON CAŁODOBOWY

CAŁODOBOWE, KOMPLEKSOWE 
USŁUGI

ZNICZE, WIĄZANKI

eprasa.pl f5e5ef68b8
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POKRZYWNA

Mediacja to dobra rozmowa
Rozmawiać z drugim człowiekiem w trudnych sytuacjach, 
wysłuchać, zrozumieć i nie oceniać – do takich wniosków 
doszli funkcjonariusze Komendy Powiatowej Policji i Aresztu 
Śledczego w Prudniku po szkoleniu „Sztuka skutecznej 
komunikacji i mediacji”.

Piotr Bujak: - Mój wynik natomiast stanowi dla mnie ogromny kredyt zaufania ze 
strony mieszkańców gminy, podchodzę do niego z dużą pokorą.

Ewolucja, a nie rewolucja  

– wywiad z Piotrem Bujakiem
Piotr Bujak to prawdopodobnie najmłodszy burmistrz w województwie opolskim i jeden z 
najmłodszych w kraju. Nie zamierza przeprowadzać rewolucji w Gminie Głogówek. Przedstawiamy 
wywiad z nowym burmistrzem Głogówka przeprowadzony tuż po ogłoszeniu wyników.

Rozmawia Stanisław STADNICKI
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Krajobrazy
M A G A Z Y N  W I E Ś C I  G M I N N Y C H

Urząd Gminy w Walcach poinformował o zakończeniu 

pierwszego etapu budowy sieci kanalizacji sanitarnej. 

Ten etap prac otwiera możliwość podłączenia prywatnych 

nieruchomości do sieci. Przed realizacją inwestycji 

należy skontaktować się z gminnym urzędem i dopełnić 

wszelkich formalności. (d)  n

Można się podłączać

WYWIAD

BROŻEC

C
elem szkolenia, przeprowa-
d z o n e g o  2 5  p a ź d z i e r n i k a 
w Pokrzywnej przez dr Ewę 

Kosowską-Korniak z Instytutu Komuni-
kacji O-Media, eksperta ds. mediacji było 
pogłębienie i poprawienie umiejętności 
komunikacyjnych, z zastosowaniem 
narzędzi i technik wykorzystywanych w 
mediacji, w tym także opanowanie sztu-
ki komunikacji w sytuacjach kryzyso-
wych, wymagających szybkich, ale także 

przemyślanych działań. W zajęciach 
prowadzonych w formie warsztatowej 
uczestniczyli dzielnicowi, specjaliści ds. 
prewencji oraz przedstawiciele służby 
więziennej.
 Następnego dnia Barbara Lesz-
czyńska - kierownik Specjalistycznego 
Ośrodka Wsparcia dla Ofiar Przemocy 
w Rodzinie w Opolu, przeprowadziła  
szkolenie z zakresu przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie pod tytułem: 

„Dynamika interakcji  między ofiarą i 
sprawcą przemocy  domowej”.
 Przedsięwzięcie odbyło się w ramach 
partnerskiego projektu „Razem dla bez-
pieczeństwa – kompleksowe działania 
na rzecz społeczności lokalnych Powiatu 
Prudnickiego – etap III” dofinansowane-
go w ramach „Programu ograniczania 
przestępczości i aspołecznych zacho-
wań Razem bezpieczniej im. Władysła-
wa Stasiaka na lata 2018-2020”. (z) n

G
ratuluję wygranej i przede 

wszystkim świetnego wyni-

ku. Zakładam, że liczył pan 

na zwycięstwo, ale ponad 

tysiącem głosów? To ogromny sukces.

-  P r z e d e  w s z y s t k i m  s e r d e c z n i e 
dziękuję mieszkańcom gminy za 
n i e z w y k l e  w y s o k ą  f r e k w e n c j ę . 
Musimy pamiętać, że w wyborach 
wzięło udział ponad 5500 osób. 
Jestem przekonany, że każdej z nich 
zależy na dobru naszej gminy w tym 
samym – dużym – stopniu, niezależ-
nie od tego, na kogo głosowała. Mój 
wynik natomiast stanowi dla mnie 
ogromny kredyt zaufania ze strony 
mieszkańców gminy, podchodzę do 
niego z dużą pokorą. Ogrom cięż-
kiej pracy przed nami, ale postaram 
się ją wykonywać w taki sposób, aby 
nikogo nie zawieść oraz zmienić 
nastawienie także tych osób, które 
moją kandydaturę postrzegały 
sceptycznie.

- Co zdecydowało o tym wyniku? Pana 

program? Porozumienie z różnymi 

grupami? Poparcie Marka Pelki? A 

może duży udział w głosowaniu ludzi 

młodych?

- Nie ma jednego czynnika, który 
b y ł b y  d e c y d u j ą c y .  S k ł a d o w y c h 
wyniku jest bardzo wiele. W rów-

nym stopniu przesądziła o nim 
otwartość na mieszkańców gminy, 
dążenie do porozumienia, współ-
p r a c a  z  r ó ż n y m i  g r u p a m i  o r a z 
ciężka praca ludzi, którzy za mną 
stali. Swoje przełożenie miał także 
realny program. Myślę jednak, że 
przełomowym momentem kam-

panii było poparcie ze strony Mar-

ka Pelki oraz Zarządu Gminnego 
MN po I turze wyborów. Połączyły 
nas wspólne cele. Cieszę się, bo w 
rozmowach między nami zawsze 
na pierwszym miejscu był interes 
gminy. Polityka nie miała tu wiel-
kiego znaczenia.

-  S p o ra  f r e k we n c j a  w  w y b o ra c h 

(zwłaszcza w drugiej turze) pokazały, 

że wyborcy chcieli zmiany.

- Zmiana to popularne słowo w po-
lityce. Ja zawsze jednak powtarzam: 
ewolucja, nie rewolucja. 

- Pana hasło, które w skrócie brzmi: 

każdemu dam szansę, nikogo nie skre-

ślę - gwarantuje, że jako burmistrz nie 

wykluczy pan osób negatywnie do pa-

na nastawionych, zwłaszcza w czasie 

trudnej kampanii wyborczej?

-  N i e  z w y k ł e m  r z u c a ć  s ł ó w  n a 
wiatr. Nie szedłem do wyborów z 
czarnymi listami. Jeszcze raz po-
wtarzam, moim celem jest między 
innymi przekonanie do siebie tych 
osób, które w trakcie kampanii 
miały odmienne zdanie. Mogę to 
zrobić wyłącznie ciężką pracą, a 
nie wykluczaniem. Priorytetem ma 
być rozmowa. Milczenie zostawmy 
już za sobą.\

- Jak Bujak zostanie burmistrzem to 

w urzędzie wszystkich pozwalnia, zli-

kwiduje straże pożarne i w ogóle zgasi 

światło w gminie. To jedno z najczęś-

ciej głoszonych haseł w plotkarskich 

dyskusjach przed wyborami. Ile w tym 

prawdy?

- Całkowite bzdury. Nie ma z czym 
dyskutować.

- Wygrał pan wybory i to pan wybierze 

swojego zastępcę. Giełda nazwisk 

ruszyła: Skiba, Pelka, Thiel, Burek, 

Janeczko?

- Rozmawiamy na gorąco, tuż po 
wyborach. Proszę dać mi czas na 
złożenie w tej kwestii oficjalnej 
deklaracji.

- Jaka będzie pana polityka w zakresie 

spółki komunalnej? Zmiany? Powrót 

jako jednostka gminna?

-  Zakład Komunalny Głogówek 
to niezwykle istotna dla Gminy 
Głogówek spółka. Na dziś wymaga 
o c z y w i ś c i e  z n a c z ą c y c h  k o r e k t , 
ale wiemy co i  jak zrobić,  żeby 
przedsiębiorstwo funkcjonowało 
z korzyścią dla mieszkańców, a 
także gminy.

- Na początku 2019 roku rusza mara-

ton wyboru sołtysów w gminie. Będzie 

pan jeździł na zebrania i spotkania z 

mieszkańcami?

- Zrobię wszystko, co w mojej mo-
cy, aby odwiedzić każde sołectwo, 
n i e  t y l k o  p r z y  o k a z j i  w y b o r ó w 
sołtysów.

- Pana poprzednik rozpoczął wiele 

ciekawych inwestycji jak choćby 

kolejka ogrodowa w Racławicach 

Ś l ą s k i c h .  P r o j e k t  z o s t a n i e 

dokończony? 

- Wszystkie rozpoczęte pro-
jekty muszą być dokoń-

czone. Tu nie ma innej 
możliwości. Proszę się 
nie obawiać. Jeszcze 
raz powtarzam: ewolu-
cja, a nie rewolucja.

- A głogówecki zamek?

- Najpierw muszę zapoznać się z 
tym, co dotychczas zostało zrobione 
w  k i e r u n k u  j e g o  z a g o s p o d a r o-

wania. Mój konkurent w jednym 
ze swoich spotów mówił, że ma 
przedsiębiorców zainteresowanych 
obiektem. Z pewnością będę 
chciał usiąść z nimi do roz-
mów. Oczywiście nie wyco-
fuję się też z dalszych prac 
remontowych.

- Sołtysi będą zarabiali wię-

cej? Ich praca jest cięższa niż 

praca radnego, ale wynagro-

dzenie dużo mniejsze.

- Już w trakcie minionej 
kadencji władz samorządo-
wych proponowałem pod-
wyżkę diet dla sołtysów. 
Oczywiście się z tego nie 
wycofuję, ale decyzja w tej 
kwestii pozostaje w rękach 
rady.

- Powstanie wreszcie przed urzędem 

bezpieczne wejście do budynku dla 

osób niepełnosprawnych?

- Likwidacja barier ar-
chitektonicznych 
w  m i e ś c i e 
była jed-

n y m 

z ważniejszych punktów mojego 
programu. Zrobię co w mojej mocy, 
aby stało się to jak najszybciej.

- Jak będzie wyglądał pana pierwszy 

dzień pracy w urzędzie?

- Nie jestem człowiekiem, który 
szczególnie celebruje takie chwile. 
Praca, praca, i jeszcze raz praca.

- Jeszcze raz serdecznie gratuluję i 

dziękuję za rozmowę. n
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Kamil HERCHEL
ur. 22.10.2018

Igor
ur. 31.10.2018

syn Wojciech PRZYBYŁKIEWICZ
ur. 24.10.2018

Natan
ur. 31.10.2018

Marcelina
ur. 16.10.2018

Dorotka
ur. 29.10.2018

Oliwier WRÓBEL
ur. 22.10.2018

Weronika
ur. 31.10.2018

WITAJCIE 
NA ŚWIECIE

FOTOGRAFIE UDOSTĘPNIONE PRZEZ  PRUDNICKIE CENTRUM  MEDYCZNE S.A. W PRUDNIKU

Czeski pociąg przejeżdża przez 
Głuchołazy

Uczestnicy rywalizacji z dyplomami
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Maciej ORZECHOWSKI

Andrzej DEREŃ

w sobotę 6 października nad jeziorem Otmuchowskim w pobliżu ośrodka „Sandacz” odbyły się towarzyskie 
gruntowe zawody wędkarskie z okazji jubileuszu 30-lecia działalności Sekcji „Szczupak” z rudziczki.

posłanka Katarzyna Czochara mówi o spotkaniu z 
przedstawicielem prezydenta rep. Czeskiej oraz czeskim 
ministrem transportu i zapowiada uruchomienie przystanków 
kolejowych w Głuchołazach i Moszczance.

WĘDKARSTWO

PLANY

30 lat „Szczupaka”

Wraca temat czeskiego tranzytu

P
omimo bardzo trudnych 

w a r u n k ó w  p o g o d o w y c h 

s p o w o d o w a n y c h  s i l n y m 

w i a t r e m  d o  r y w a l i z a c j i 

przystąpiło 30 osób. Nie wszyscy za-

wodnicy przygotowali się do panu-

jących warunków atmosferycznych, 
nie spodziewając się, że wysokość 
fal będzie sięgać w najbardziej 
wietrznych chwilach na wysokość 
ok. 1 metra. Do siatek uczestników 
trafiało niewiele ryb, najczęściej 
były to niewielkie leszcze i płocie. 
 P o d s u m o w a n i e  z a w o d ó w  i 

ogłoszenie wyników odbyło się w 
Wiejskim Centrum Aktywizacji w 

Rudziczce. Ogłoszenie wyników i 
dekorację zwycięzców poprzedziło 

przemówienie przewodniczącego 
sekcji Czesława Wilka, który przywi-

tał zaproszonych gości, sponsorów 
i członków sekcji, dziękując wszyst-

kim za liczne przybycie. Szczególne 
słowa podziękowania zostały skiero-

wane do Janiny Stanisz - kierownicz-

ki WCA w Rudziczce i Adeli Wilk, 
które od samego początku działal-

ności sekcji wspierały przewodni-

czącego sekcji w organizowaniu 
zawodów wędkarskich.
 N a s t ę p n i e  w y n i k i  z a w o d ó w 
przedstawił Bronisław Rycko, który 
w asyście Andrzeja Białopotockiego 
pełnił funkcję sędziego głównego. 
Wyniki pięciogodzinnej rywalizacji 
przedstawiają się następująco:

I miejsce - Krzysztof Markiewicz
II miejsce - Roman Jaciów

III miejsce - Ryszard Korzeniowski

 Po oficjalnym podsumowaniu 
odbyła się zabawa taneczna dla 
wędkarzy i członków ich rodzin. 
Przygotowano także poczęstunek 
dla uczestników. Pyszności przyrzą-

dziły członkinie sekcji: Adela Wilk, 
Janina Stanisz, Irena Jaciów, Anita 
Duczkowska i Katarzyna Wilk.
 Przez tydzień w WCA w Rudzicz-

ce można było obejrzeć wystawę, na 
której zaprezentowano pamiątko-

we zdjęcia oraz najciekawsze trofea 
w postaci pucharów i dyplomów z 

różnych lat działalności sekcji . n

W  
poniedziałek (15 paź-

dziernika - przyp. red.)
m i a ł a m  s p o t k a n i e 
z  s z e f e m  k a n c e l a r i i 

prezydenta Republiki Czeskiej oraz 

z ministrem transportu – informuje 
posłanka Katarzyna Czochara (PiS). 
– Jest zielone światło dla kolei, która 
prowadzi tranzytem przez Polskę i 
która będzie miała ogromny wpływ 
na rozwój turystki zarówno po stro-

nie polskiej, jak i czeskiej.
 Obecnie jedyne miejsce w Polsce, 
gdzie można wsiąść do czeskiego 
pociągu to stacja Głuchołazy, która 
położona jest w znacznym oddale-

niu od centrum miasta. Do składów 
nie można wejść ani na dworcu 
Głuchołazy Miasto, ani w Pokrzyw-

nej, gdzie znajduje się nieczynny 
budynek stacji (formalnie na terenie 
Moszczanki). Mieszkańcy wskazują 

ski na odcinku między Jindřichovem 
a Mikulowicami. Obecnie jej stan nie 
pozwala na rozwijanie większych 
prędkości. Średnia prędkość prze-

jazdu na tym odcinku wynosi nieco 

ponad 30 km/h.
 Jeszcze w październiku zapowia-

dano spotkanie czeskiego ministra 

ze swoim odpowiednikiem w Polsce 

Andrzejem Adamczykiem, kiedy 
planowano rozmawiać nie tylko o 
przekształceniu tranzytu w połą-

czenie turystyczne, ale również na 
temat inwestycji drogowych, m.in. 
wschodniej obwodnicy Prudnika 

i  zjazdu z autostrady w okolicy 

Prószkowa.

– Potencjalny turysta przebywający 
w Pokrzywnej, czy Głuchołazach, 
będzie mógł tu wsiąść do pociągu, 
pojechać do Ramzovej, tam cały 
dzień spędzić na nartach i wieczo-

rem wrócić do hotelu, czy pensjona-

tu. To samo dotyczy mieszkańców, 
również gminy Prudnik – dodaje 
posłanka.

 Oby te zapowiedzi nie były tylko 
częścią przedwyborczej kampanii. n

też miejsce przy ul. Powstańców 
Śląskich w Głuchołazach. Te ob-

ostrzenia wynikają z podpisanej w 
1948 r. (!) konwencji o ruchu kole-

jowym między Polską a ówczesną 
Czechosłowacją.
 Czeskie ministerstwo jest skłonne 
współfinansować modernizację linii 
przebiegającej przez terytorium Pol-
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Jak Bujak ograł Kałamarza
Miało być chyba tak: 800 głosów Pelka, 800 Bujak i reszta na Kałamarza. Wygrana 
w pierwszej turze i pewna kadencja na kolejne 5 lat. Wyborcy nie chcieli tak prostego 
scenariusza. Po 12 latach Andrzej Kałamarz pożegna się z najważniejszym stanowiskiem  
w gminie Głogówek. Sensacja? Mało powiedziane.

Stanisław STADNICKI

krajobrazy
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Andrzej DEREŃ

W niedzielę 4 listopada przy klasztorze franciszkanów w Prudniku 
z okazji 100. rocznicy odzyskania przez Polskę niepodległości 
leśnicy i myśliwi posadzili sosnę limbę. Uroczystość odbyła się z 
okazji XVI dnia Świętego Huberta w Prudniku.

SanktUarIUm ŚW. JÓzeFa W PrUDnIkU-LeSIe

Limba na stulecie od myśliwych i leśników

 Jak mówił Kargul w filmie Sami 

Swoi: im wyżej zajdziesz, z większym 

hukiem zlecisz. Porażka Kałamarza 

i jego ekipy musi boleć. Kiedy 4 lata 

temu ludzie z koalicji wspierającej 

Kałamarza po wyborach objęli więk-

szość mandatów radnych pewne by-

ło, że burmistrz wprowadzi wszystko 

to, co zechce i przez 48 miesięcy 

nikt ani jemu, ani jego radnym się 

nie postawi, bo i tak przepadnie w 

głosowaniu. Bujaka zdegradowano już na 

pierwszej sesji, gdzie nie dopuszczono go 

do pracy w komisjach. Radni Niezależnych 

Razem podnieśli ręce przeciw. Tylko sprytny 

fortel prawny sprawił, że wtedy radny, a dziś 

nowy burmistrz, zasiadł w komisji rewizyjnej, 

gdzie i tak nie mógł wiele zdziałać przez opór 

ze strony koalicji rządzącej.

 Na sesjach Rady Miejskiej było podob-

nie. Przez bite 4 lata ówczesny radny Bujak 

złożył pewnie ponad sto wniosków, ale co z 

tego, jak w głosowaniu żaden z nich nie zo-

stał poparty przez rajców z klubu Niezależni 

Razem i wylądował w koszu. Żadna władza 

nie jest dana nikomu na zawsze i ci, którzy 

byli na świeczniku, teraz z niego spadli. Czy 

żałują, że byli przeciw Bujakowi? Na pewno 

myślą o tym. Co myśli radny Wdowikowski, 

który zamiast słuchać pytań zadawanych 

przez Bujaka na sesjach, po prostu wycho-

dził z sali? Co myślą radni Kowaś, Poremba, 

Wawer, Samson, którzy odrzucali wnioski 

Bujaka z góry na dół i też są teraz w radzie, 

ale jako opozycja? A co dopiero myśli nowy 

radny Wrona, który w Racławicach jak nikt 

inny robił kampanię Kałamarzowi?

 Andrzej Kałamarz rządził przez trzy 

kadencje. Nie można powiedzieć, że nic nie 

robił, bo w gminie sporo się zmieniło, a działa-

nia na rzecz uratowania i remontu głogówe-

ckiego zamku czy organizacji w Racławicach 

Śląskich pikników kolejowych w ostatnim 

czasie zostały i zauważone, i docenione, i 

pozytywnie skomentowane (nawet przez 

polityczną konkurencję). Odchodząca ekipa 

przypuszczalnie albo nie spodziewała się, że 

może przegrać, albo nie doceniła Bujaka lub, 

co jest też prawdopodobne – nie pomyślała, 

że wyborcy po prostu chcą zmiany.

 Bujak jako radny przez całą kadencję 

publikował w Internecie informacje na 

temat swoich działań i jeżeli wydawał się 

anonimowy, to zmienił to na spotkaniach z 

wyborcami, gdzie dał się poznać jako świet-

ny mówca, a nie ktoś, kto pokazuje się tylko 

w postach na Facebooku. Szybko zyskał 

miano człowieka, który może być twarzą 

zmiany w gminie i kimś, komu przeciętny 

Kowalski może zaufać. Budował swoją 

pozycję kilka lat i dogadał się z wieloma 

teoretycznie różnymi środowiskami. W 

czasie spotkań zaznaczał, że w przypadku 

wygrania wyborów nikogo nie skreśli, każ-

demu da szansę i pewnie też tak będzie w 

stosunku do opozycyjnych mu radnych. 

Bujak zawsze prosił, aby iść na wybory i 

głosować tak, jak każdy chce i jak widać, 

wyborcy chcieli, aby to młody mieszka-

niec Wróblina został burmistrzem.

 Co teraz? Łatwo nie będzie. Wygrana 

różnicą ponad tysiąca głosów szokuje, ale 

musi też zachęcać do pracy. Mandat za-

ufania jest ogromny, a czas kadencji 5 lat, 

bardzo krótki i minie tak samo, jak 12-letnia 

kadencja odchodzącego burmistrza. n

Autor był radnym gminy  

Głogówek w kadencji 2014-2018

 W  o s t a t n i c h  m i e s i ą c a c h  z 
i n i c j a t y w y  n a d l e ś n i c z e g o  l e ś -

n i c y  p r z e k a z y w a l i  s a d z o n k i 
limby wszędzie tam, gdzie była 
potrzeba uczczenia rocznicy 11 
listopada. Przy sanktuarium aktu 
p o s a d z e n i a  d r z e w a  w s p ó l n i e  z 
nadleśniczym Cholewą dokonali 
burmistrzowie Prudnika i Głucho-

łaz – Franciszek Fejdych i Edward 
Szupryczyński, proboszcz parafii 
p w .  ś w .  M i c h a ł a  A r c h a n i o ł a  d r 
Stanisław Bogaczewicz oraz gwar-

dian klasztoru franciszkanów o. 
Wit Bołd. Szupryczyński w imie-

niu władz samorządów z powiatu 
prudnickiego i gminy Głuchołazy 
przekazał organizatorom list  z 
podziękowaniami i życzeniami:  - 
Niech święty Hubert otacza was i 
wasze rodziny swą opieką, a praca 
n a  r z e c z  p o l s k i e g o  ł o w i e c t w a 
sprawia wam wiele satysfakcji. 
Darz bór!

 T o  n i e  p i e r w s z e  p o m n i k o w e 
d r z e w o ,  k t ó r e  p o s a d z o n o  p r z y 
klasztorze. Rośnie tam m.in. buk 
kardynalski, przypominający po-

Wśród sadzących limbę burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński, burmistrz Prudnika Franciszek Fejdych i 
nadleśniczy Nadleśnictwa Prudnik Marek Cholewa

Myśliwski poczęstunek

stać Prymasa Tysiąclecia Stefana 
Wyszyńskiego, więzionego w tym 
miejscu w latach 1954-1955.

 W Kościele katolickim św. Hu-

berta, patrona myśliwych, myśli-

wych, leśników, jeźdźców, matema-

tyków i sportowców wspomina się 3 
listopada.

 Uroczystość przy klasztorze za-

kończyła się degustacją słodkości i 

specjałów myśliwskich. Organiza-

torami wydarzenia były Koła Łowie-

ckie: nr 1 „Borsuk”, nr 2 „Bór”, nr 3 
„Bażant”, nr 4 „Odyniec”, „Chrobry”, 
Stadnina Koni Prudnik i Nadleśni-

ctwo Prudnik. n

J
ak co roku wydarzenie roz-

poczęło się od Mszy świętej w 
udekorowanym przez myśli-

wych kościele pw. św. Józefa. 
Po jej zakończeniu, przy dźwiękach 
rogów myśliwskich, posadzono 
sadzonkę sosny limby. Dlaczego ten 
gatunek, a nie na przykład majesta-

tyczny dąb, czy buk?

- To gatunek, który ma zawsze pod 
górkę, a mimo tego potrafi przez 
wiele dziesiątek, a nawet setek lat 
przetrwać. To gatunek, który rośnie 
w skrajnych warunkach w Tatrach. 
Wydawałoby się, że żadna sosna 
już tam sobie nie poradzi, a limba 
daje radę – mówi nadleśniczy Nad-

leśnictwa Prudnik Marek Cholewa.  
– Mam nadzieję, że to skromne, ma-

łe drzewko posadzone przy okazji 
XVI Dnia Św. Huberta i na tydzień 
przed 100. rocznicą odzyskania 
niepodległości przez wiele dzie-

siątków, a może i setek lat będzie 
przypominało to, że jeśli tylko po-

trafimy się zjednoczyć, to możemy 
przetrwać największą nawałnicę i 
największe niedogodności.

Limba posadzona została na terenie klasztoru oo. franciszkanów w 
Prudniku-Lesie

Uroczystość uświetniła gra 
sygnalistów
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Weekend
WYDARZY SIĘ                 

W EUROREGIONIE

czytaj na str. 25

7 listopada
(środa) 

Konkurs ortograficzny 
„Ortomania ”  - XX 

edycja konkursu dla mło-
dzieży szkolnej z terenu 
gminy Prudnik. Klasy V-VI 
s z k ó ł  p o d s t a w o w y c h  o 
godz. 10.00, klasy VII-VIII 
szkół podstawowych godz. 
11.00, klasy III gimnazjum 
godz. 12.00. Sala kameral-
na Prudnickiego Ośrodka 
Kultury.

Koniec Wielkiej Wojny 
w Opolu i na Górnym 
Śląsku - wykład połączony 
z prezentacją najnowszych 
publikacji Bernarda Linka. 
Centralna Biblioteka Pol-
sko-Niemiecka im. Eichen-
dorffa w Opolu, godz. 16.00.

8 listopada
(czwartek) 

Spotkanie autorskie z pa-
sjonatem historii Kresów 
Wschodnich II RP - Fran-
ciszkiem Dendewiczem 
historykiem z Szybowic 
pod hasłem „Zwycięskie 
Powstanie Lwowskie 
    ”  z  c y k l u  „ 1 0 0  l a t 
Niepodległej 1918-2018”. 
Prezentacja multimedial-
na zdjęć i  dokumentów 
historycznych. Sala kame-
ralna w Pałacu Fränkla w 
Prudniku, godz. 17.00.

9 listopada
(piątek) 

Historia dla dzieci:  
Niepodległa Polska - w 
wykonaniu Teatru Pana 
O. W spektaklu Mały Polak 
spotyka Pyzę, która jest 
świadkiem  odzyskania 
p r z e z  P o l s k ę  n i e p o d l e -
głosci. Sala widowiskowa 
Urzędu Miejskiego w Bia-
łej, godz. 11.00.

Miejsko-Gminny Ośrodek 
K u l t u r y  w  G ł o g ó w k u 

o r a z  K l u b  D o b r e g o 
Filmu zapraszają na fran-
c u s k i  f i l m  p o d  t y t u ł e m 

„Obietnica poranka” (reż. 
Eric Barbier) oparty na au-
tobiograficznej powieści 
Romaina Gary’ego. Sala 
widowiskowa MGOK, godz. 
20.00, bilety 10 zł do naby-
cia przed seansem.

I N F O R M A T O R  K U L T U R A L N O - R O Z R Y W K O W Y
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IE ZESPÓŁ SZKOLNO-PRZEDSZKOLNY W ŚCINAWIE MAŁEJ 

Nadrzędnym celem współczesnej edukacji 

jest wszechstronny rozwój ucznia, 

otwartego, pewnie poruszającego się w 

świecie, umiejącego dokonywać właściwych 

wyborów. Służy temu między innymi edukacja 

regionalna, kształtująca w uczniach poczucie 

własnej tożsamości, umacniająca więzi              

z najbliższym środowiskiem. 

Violetta PIEKARSKA

11 LISTOPADA

W tym roku Narodowe Święto NIepodległości ma wyjątkowe znaczenie, 
w związku ze -leciem odzyskania przez Polskę niepodległości -
. W związku z tym także dzień  listopada będzie dniem wolnym od 
pracy ( listopada wypada w niedzielę). Nie tylko władze państwowe, 
ale i poszczególne samorządy ziemi prudnickiej przygotowują w tym ro-
ku specjalną oprawę tego święta (w Prudniku mieliśmy już tego odsłonę 
 października). Spis uroczystości i wydarzeń w tym numerze „TP”.  n
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Lekcje regionalych tradycji 
i zwyczajów 
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100 lat niepodległości
WYJĄTKOWE ŚWIĘTO

Lekcja muzealna „Dla każdego fraszka - pomalować ptaszka”

C
e l e  t e  m o ż n a  o s i ą g n ą ć 
między innymi poprzez 
propagowanie dawnych 
zwyczajów i tradycji lokal-

nych, których poznawanie i samo-
dzielne odkrywanie wzbogacają 
dzieci i młodzież w  szeroką wiedzę, 
przeżycia i emocje. 
 Jednym ze zwyczajów uroczyście 
obchodzonych w różnych regio-
nach Polski jest coroczne ludowe 
święto połączone z obrzędem do-
żynkowym na ukończenie żniw i 
prac polowych.  Aby przybliżyć je 
uczniom, a także rozbudzić zainte-
resowania twórczością ludową w 
Zespole Szkolno-Przedszkolnym  w 
ramach realizacji programu autor-
skiego „Tradycje i zwyczaje miesz-
kańców Ścinawy Małej – naszej 
małej ojczyzny” w dniu 6 września 
odbyło się spotkanie uczniów klasy 
IV z przedstawicielkami Koła Gospo-
dyń Wiejskich. 
 Panie w interesujący sposób 
opowiadały uczniom o zwyczajach 
dożynkowych oraz roli wieńca jako 
głównego rekwizytu święta plonów. 
Na zajęcia przyniosły także pieczone 
ciasteczka w koszyku wypieczonym 
z ciasta chlebowego, w którym 
niesie się dary na Mszę św. w czasie 
uroczystości dożynkowych.  W trak-
cie spotkania dzieci dowiedziały się 
również, iż w naszej miejscowości 
od wielu lat kultywowana jest tra-
dycja zanoszenia wieńca dożynko-
wego do kościoła a następnie wysta-
wianie go na dożynkach gminnych. 
Zachowane do dzisiejszych czasów 
obchody dożynkowe mają długą 
wielowiekową wiejską tradycję. 
Mimo wielu różnorakich burz dzie-

jowych i radykalnych zmian prze-
trwały do dzisiaj,  zachowując częś-
ciowo swój pierwotny charakter. Ich 
najważniejszy element został zacho-
wany. Są świętem, kończącym trudy 
i znoje prac przy zbiorze ziaren i są 
świętem dobrze wypełnionego obo-
wiązku. I tak niezmiennie od wielu 
pokoleń.
 Po spotkaniu dzieci wykonały 
prace plastyczne ukazujące wie-
niec dożynkowy. Wykonane przez 
nich prace miały na celu trafić do 
każdego odbiorcy, przybliżyć naszą 
wiejską rzeczywistość i każda z prac 
dzieci miała podkreślić wartość i 
piękno naszej wsi i pracy rolnika.
 Uczniowie klasy IV uczestniczyli 
również 5 października w lekcji mu-
zealnej „Dla każdego fraszka - po-
malować ptaszka” w Muzeum Wsi 
Opolskiej w Bierkowicach, w czasie 
której  wysłuchali opowieści narra-
cyjnej dotyczącej symboliki ptaka w 
kulturze ludowej, a następnie deko-
rowali według własnych pomysłów 
drewnianego ptaszka za pomocą 
farb akrylowych.
 Przeprowadzone zajęcia były 
ciekawą formą poznania dawnych 
zwyczajów i tradycji ludowych, po-
zwoliły również na rozwij anie twór-
czej aktywności plastycznej dzieci, 
wyobraźni i ekspresji.   n

Prace plastyczne dzieci nawiązujące do symboliki dożynkowej

Podczas spotkania z paniami z Koła Gospodyń Wiejskich.
PONIŻEJ: Prace wykonane w Muzeum Wsi Opolskiej.

eprasa.pl f5e5ef68b8
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100-LECIE NIEPODLEGŁOŚCI

Krakowska Konfraternia Poetów od lat przygotowuje 

tomiki wierszy z okazji świąt i specjalnych okoliczności, 

nie mogło zatem zabraknąć zbioru wierszy wydanego 

w związku z 100. rocznicą odzyskania przez Polskę 

niepodległości. Tomik pt. „Zderzenie z Niepodległą” 

ukazał się w październiku tego roku.

Grzegorz WEIGT

Jubileuszowa Konfraternia

Okładka „niepodległościowego” zbioru wierszy 
wydanego przez Konfraternię Poetów w Krakowie
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10 listopada
(sobota) 

Kabaret Paranienor-
malni w Głogówku. Sala 
w i d o w i s k o w a  M i e j s k o -

-Gminnego Ośrodka Kul-
tury, godz. 20.00. Bilety 65 
zł w biurze instruktorów 
MGOK.

Koncert „Chopin dla 
każdego” w wykonaniu 
Szymona Kowalskiego. Sa-
la widowiskowa Centrum 
Kultury w Głuchołazach, 
godz. 17.00.

Country bal w Krnovie. 

Wystąpi zespół Wagon, w 
programie także nauka 
t a ń c a  c o u n t r y .  S V Č  w 
Krnovie, początek o godz. 
20.00, wstęp 100 koron.

11 listopada
(niedziela) 

NARODOWE ŚWIETO 
NIEPODLEGŁOŚCI 

w -lecie odzy-
skania przez Polskę 

niepodległości

O b c h o d y  ś w i ę t a  w 
Prudniku .  Godz. 11.15 - 
apel harcerski na Placu 
Szarych Szeregów, godz. 
11.30 - Msza św. w intencji 
ojczyzny i kombatantów 
z i e m i  p r u d n i c k i e j  w 
kościele pw. św. Michała 
Archanioła, godz. 12.30 - 
część oficjalna na Placu 
Wolności przy pomniku 
Żołnierza Polskiego, 13.30 

- spotkanie władz samorzą-
dowych powiatu prudni-
ckiego i gminy Prudnik z 
kombatantami, program 
artystyczny przygotowany 
przez chór „Jutrzenka”, 
17.00 - koncert patriotycz-
ny „Tobie Polsko” w wyko-
naniu zespołu B-B Singers 
z  B i e l s k a - B i a ł e j  w  s a l i 
reprezentacyjnej Pałacu 
Fränkla w Prudniku.

Koncert upamiętniają-
cy stulecie odzyskania 
niepodległości przez 
P o l s k ę  w  B i a ł e j ,  p t . 

„ L e g e n d a ” .  W y k o n u j ą : 
Ewelina Sobczyk (sopran), 
Justyna Kopiszka (mezzo-
sopran), Patryk Wyborski 
(baryton), Bartłomiej Fraś 
(skrzypce) i  Mirella Ma-
lorny (akompaniament). 
Sala widowiskowa Urzędu 
Miejskiego w Białej, godz. 
18.00.

Urząd Miejski w Głogów-
ku oraz Miejsko-Gminny 
Ośrodek Kultury w Gło-
gówku ,  zapraszają na 
uroczystości: godz. 11.30 

K
siążka ma większą objętość 
i przede wszystkim format, 
w  s t o s u n k u  d o  i n n y c h 
wydawnictw konfraterni, i 
już w ten sposób podkreśla 

znaczenie tej rocznicy. „Zderzenie 
z Niepodległą” przygotowane zo-
stało na XXXIII Zaduszki Poetów, 
które odbyły się 20 października w 
Klubie Dziennikarzy „Pod Gruszką” 
w Krakowie. Spotkanie tradycyjnie 
prowadził (także redaktor zbioru 
wierszy) Jacek Lubart-Krzysica. Wy-
stąpili podczas zaduszek: autorzy 
wierszy z krakowskiej konfraterni, 
krakowscy aktorzy: Bronisław Cie-
ślak i Wiesław Wójcik oraz wokali-
ści: Piotr Kuba-Kubowicz i Izabela 
Staruch z akompaniamentem Mar-
ka Iwaszkiewicza. 
 P a m i ą t k ą  p o  t y m  s p o t k a n i u 
jest ten tomik (to także pamiątka 
po tegorocznym jubileuszu), przy 
którym, obok Krzysicy pracowali 
również: Agata Zuzanna Kofroń 
(opracowanie graficzne, okładka, 
w s p ó ł c z e s n e  r y s u n k i ) ,  K o n r a d 
Kofroń (fotografi e wystawy na Plan-
tach „Kraków dla Niepodległej”) i 
Ewa Kozioł (przygotowanie tomiku 
do druku). W książce wykorzystane 
zostały także rysunki z 1915 roku z 

pamiętnika Stanisława Gosiczew-
skiego, żołnierza Legionów oraz 
fotografi e archiwalne.
 Obok bogatego wyboru wier-
szy w książce znajdują się teksty 
dotyczące historii. Swego rodzaju 
wstępem do publikacji jest tekst 
„Dworzec Kraków-Płaszów pierwszy 
przystanek w Niepodległość” prof. 
Kazimierza Przybosia. Autor przy-
bliża krakowski epizod z 1918 roku i 
opowiada o tym, jak niepodległość 
Krakowa rodziła się w Podgórzu. Ko-
lejarze i ochtnicy Prokocimia kiero-
wani przez por. Antoniego Stawarza 
już 30 października uczynili ze stacji 
kolejowej w Płaszowie skrawek 
wolnej Polski. Książkę otwiera dedy-
kacja: „w setną rocznicę Odzyskania 
Niepodległości poświęcamy porucz-
nikowi Stawarzowi i jego czynowi, w 
którym uczestniczyli >kurierzy nie-
podległości<: żołnierze, płaszowscy 
kolejarze, ochotnicy z Prokocimia i 
Podgórza”.
 „Zderzenie z Niepodległą” to 
tradycyjnie zbiór wierszy autorów z 
całej Polski, często zajmujących się 
poezją amatorsko. Książka zawiera 
także wiersze autorów bardzo zna-
nych, poetów o wielkim znaczeniu, 
już nieżyjących, wśród nich znaj-

dziemy nazwiska: Jalu Kurek, Cze-
sław Miłosz, Cyprian Kamil Norwid, 
Wisława Szymborska, Jan Lechoń, 

Tadeusz Śliwiak i inni. Ciekawostką 
są wiersze dawnych legionistów: 
Feliksa Gwiżdża, Stanisława Dłu-
gosza, Józefa Englichta, Stanisława 
Gosiczewskiego, Jana Frylinga, Eu-
geniusza Korwin-Małaczewskiego, 
także byłego legionisty Władysława 
Broniewskiego, por. Tadeusza Szan-
trocha, kawalerzysty Józefa Mączki, 
ppor. Legionów Józefa Relidzyńskie-
go. Obok ich utworów jest „Marsz 
Strzelców – Legionistów” Włady-
sława Orkana (także legionista), czy 
wiersze Edwarda Słońskiego (autora 
pieśni legionowych), kpt. Antoniego 
Stawarza (ofi cer armii austriackiej).
 O tych poetach – bohaterach 
powstającej z niewoli ojczyzny opo-
wiada w swoim posłowiu do książki 
jej redaktor Jacek Lubart-Krzysica. 
Nie jest to wbrew pozorom tekst 
współczesny, lecz wprowadzenie 
do poetyckich zaduszek z 1988 roku 

Żniwo

Późną jesienią pracowici gospodarze
wyruszyli na wycinkę wici.
Górne rozgałęzione, zgrubiałe
nie nadają się do wyplatania osnowy.
Przeznaczyli je do spalenia.
Z dolnych, cieniutkich wyplatają kosze.
Na dnie rozcapierzają związane obok siebie
trzy krzyże – dla uczczenia Trójcy Przenajświętszej.
Niektórzy czynią znak krzyża.
Płody ojczyźnianej ziemi
będą nosili jakby w rogach bożej obfi tości.
A gdy zajdzie potrzeba staną pierwsi
w obronie niepodległej ojczyzny.

Łącznik, 7 września 2018.

ks. Manfred SŁABOŃ

w siedemdziesiątą 
rocznicę odzyskania 
niepodległości. Już 
wtedy Konfraternia 
Po e tów z Krakowa 
o r g a n i z o w a ł a  z a -
duszki po e tyckie i 
obchodziła rocznice 
1 1  l i s t o p a d a  1 9 1 8 
roku.
 Oczywiście są w 
z b i o r z e  t a k ż e  t r a -
dycyjnie już obecni 
a u t o r z y  w i e r s z y 
z  t e r e n u  z i e m i 
p r u d n i c k i e j .  T y m 
razem nasz region 
r e p r e z e n t u j ą :  E d -
mund Borzemski z 
Korfantowa, Daniela 
D ł u g o s z - P e n c a  i 
po raz pierwszy w 
tym gronie Bożena 
T o k a r - M a t k o w s k a 
z Prudnika, Witold 
Hreczaniuk, Teresa 
Kamieniecka-Hre-
czaniuk z Gostomi, 
ks. Manfred Słaboń, 

Jan Szczurek z Łącznika. Dwa wier-
sze naszych autorów z tego jubi-
leuszowego zbioru prezentujemy 
poniżej.   n

Bożena TOKAR-MATKOWSKA

Patriotyzm to my

Zjednoczona Europo?
Oferujesz o poranku
nudę, pustkę, zamieszanie.
Pod wieczór,
zmęczenie, TV, kolację,
brak marzeń.
Dość rozpaczy,
słabości, bezsilności.
Otwórzmy serca,
potrzeba kierunku,
sławy, prawdy, roztropności.
Trzeba powstać,
docenić myślących.
Dopilnować,
by słaby człowiek
nabrał mocy,
przeciwstawił się złu.
Nie lękaj się.
Zacznij  od siebie.

22 marzec 2018

Ilustracje 
z książki „Zderzenie z Niepodległą”

czytaj na str. 26
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Wytęż umysł
 Sudoku - rozwiązanie tej łamigłówki matematycznej rodem z Japonii 
polega na wypełnieniu diagramu o wielkości 9x9 kratek, podzielonego na 
9 części w taki sposób, aby w każdym wierszu, każdej kolumnie i każdym z 9 
elementów znalazły się – bez powtórzenia – wszystkie cyfry od 1 do 9. Rozwią-
zywanie sudoku nie wymaga bycia orłem z matematyki, wystarczy odrobina 
cierpliwości i umiejętności logicznego myślenia, aby po kolei zapełniać krat-
ki cyframi. Zabawa ta ma jedno prawidłowe rozwiązanie!   n

KRZYŻÓWKI

W krzyżówce panoramicznej litery z ponumerowanych pól utworzą ostateczne rozwiązanie – przysłowie.

POEZJA I HISTORIA

Zawdzięczamy niepodległość...
Edwarda Sztonyka jako autora wierszy okolicznościowych, 

patriotycznych, religijnych, rocznicowych znamy już 

bardzo dobrze. Mieszkaniec Prudnika, a wcześniej 

Czyżowic, urodzony Kresowianin z Buczacza jest autorem 

już czterech pięknych zbiorów wierszy. Tymczasem…

T
ymczasem nie tylko 
E d w a r d  S z t o n y k 
w swojej rodzinie 
pisze. Mniej wiemy 

o Dominice Annie Sztonyk, 
a to również utalentowana, 
pełna wyrażanych piórem 
e m o c j i  o s o b a .  T y l k o ,  ż e 
mieszka w odległym Toru-

niu, jest uczennicą Publicz-
nego Gimnazjum im. Tony 
Halika. W grudniu zeszłego 
roku otrzymała dyplom za 
wybitne osiągnięcia eduka-
cyjne od Ministra Edukacji 
Narodowej. Dziadek Edward 
w Prudniku może być bar-
dzo dumny ze swojej wnucz-
ki. Tym bardziej, że idzie 
ona w ślady prudnickiego 
poety i sama również pisze 
wiersze. I tak jak dziadek 
– patriotyczne. 
 Obok prezentujemy dwa 
z nich. Jeden - tutaj we frag-
mencie - wprost nawiązuje 
do listopadowej rocznicy 
odzyskania przez Polskę 
niepodległości (napisamy 
jeszcze w VI klasie szkoły 

podstawowej), drugi jest pracą wy-
słaną na konkurs historyczny „Woj-
na polsko-bolszewicka 1919-1920 w 
obronie granic i niepodległości”. 
Dominika jest także autorką poety-
ckiej biografii ks. Józefa Sztonyka 
( 1 9 3 3 - 1 9 8 9 )  p t .  „ K r ó l e s t w o  b e z 

Kurhan – pamięci „Orlętom, poległym 17 sierpnia 1920 r. 
w walkach o całość ziem kresowych”

Przy torach kolejowych kurhan usypano,
skromnym krzyżem uwieńczono i trawą obsiano.
Tu pod Zadwórzem – Polskie Termopile,
jak antyczne „gorące wrota” do piekła.
Tu spoczywają młodzi lwowiacy bez imion i twarzy.
Uczniowie, harcerze, robotnicy, rolnicy
przez Polskiego Leonidasa prowadzeni,
ostatnią drogą do ostatniego oddechu, ostatniego krzyku.\

Tu o granice państwa polskiego walczyli,
z ukrycia przez kozackiego watażkę – Budionnego atakowani,
z broni maszynowej przez samoloty ostrzeliwani,
bagnetami ataki konnej szarży odpierali.
Stację kolejową zdobyli, a przy budce dróżnika na kolby walczyli.
O wcielenie wschodniej Małopolski się bili,
Europę przed naporem bolszewickim bronili
i tak plany bolszewickie zniweczyli.

Swoją walecznością sowietów rozwścieczyli,
aż oni pyrrusowym zwycięstwem oszołomieni,
ze złości szablami lwowiaków rąbali,
a rannych rabowali i nieludzko dobijali.
Mała garstka, wielka ofiara,
ochotnicy na froncie wyginęli.
Kurhan młodość zaprowadził do nieba,
purpurowa krew wsiąkła w ziemię, a trawa ciągle zielona.

Dominika Anna SZTONYK

kresu”. To bardzo interesująca pro-
pozycja, w której młoda osoba uka-
zuje barwny i dramatyczny życiorys 
ważnej rodzinnej postaci w formie 
wiersza wzbogaconej archiwalnymi 
fotografiami. Warto będzie jeszcze 
sięgnąć do tej prezentacji. (g)   n

Dominika Anna SZTONYK

…zawdzięczamy niepodległość

Dziękuję Ci żołnierzu,
który walczyłeś, gdy Polska jako państwo
zniknęła z mapy Europy.
Żołnierzu walczący w Legionach Polskich we Włoszech,
na obcej ziemi, bez domu.
Tam, gdzie Twoim całym majątkiem
była menażka i niezbędnik.
Dziękuję powstańcu kościuszkowski
oderwany od pługa,
uzbrojony w marne piki i osadzone na sztorc kosy.
Dziękuję żołnierzom
śpiącym na betonowej podłodze,
dzielącym poduszki z siana
z  myszami, szczurami i pająkami.
Dziękuję samotnie walczącym z Rosją
powstańcom listopadowym,
których „piersi miały być Termopilami dla wrogów”.
Dziękuję powstańcom styczniowym
zabitym w walkach, straconym, skazanym na katorgę,
zmarzniętym, skostniałym pod śniegiem.
Dziękuję żołnierzom osadzonym w więzieniach,
skazanym na śmierć, dożywocie.
Dziękuję powstańcu zabajkalski
z Syberyjskiego Legionu Wolnych Polaków,
który nie miałeś dokąd pójść.
(.\)
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czytaj na str. 27

- Msza św. w kościele pw. 
św.  Bartłomieja w Głogów-

ku, przemarsz z orkiestrą 
dętą pod pomnik na Placu 
W o l n o ś c i ,  o d e g r a n i e 
h y m n u  n a r o d o w e g o , 
przemówienia i złożenie 
k w i a t ó w  p r z e z  w ł a d z e 
samorządowe.

IV Tur ystyczny Rajd 
N i e p o d l e g ł o ś c i  G ł u -
chołazy - Jeseník. Start 
w  g o d z .  8 . 0 0 - 8 . 3 0  k o ł o 
p o m n i k a  W e t e r a n ó w 
Walk o Niepodległość w 
Głuchołazach (Al.Jana Pa-
wła II), meta przy Pomniku 
Polskim obok sanatorium 
Priessnitza w Jeseníku ok. 
godz. 15.00. Trasa 20 km, 
Dojazd autobusem: koszt 
10 zł od osoby, dzieci gratis 
(pod opieką osoby doro-
słej). Zapisy na autobus 
do 8 listopada.

K o n c e r t  W i e d e ń s k i 
w Głuchołazach .  Naj-
większe przeboje króla 
walca - Johanna Straussa i 
najpiękniejsze arie i duety 
z operetek wiedeńskich, 
m.in.: „Zemsta nietoperza”, 

„Baron cygański”, „Wesoła 
Wdówka”, „Księżniczka 
Czardasza” oraz „Kraina 
Uśmiechu”. Centrum Kul-
tury w Głuchołazach, godz. 
17.00, wstęp 65 zł.

100-metrowa flaga na 
100 lat wolnej Polski. 
Na świętowanie niepod-

ległości w Jarnołtówku 

eprasa.pl f5e5ef68b8
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ŻARTY

Dżok

W
ystarczy tylko jeden.

- Ilu naukowców potrzeba aby zbu-

dować wehikuł czasu?

W 
aptece:

- Poproszę opakowanie table-

tek na odchudzanie.
- Hm, pan wybaczy, ale dopiero 
c o  s p r z e d a ł a m  p a n u  d z i e s i ę ć 
opakowań.
- No wiem, ale jakoś się nimi nie 
najadłem.

D
ziewczynki! Ubierajcie się!

- Mamo. Ale dziś jest halołyyn.\
- Ubierajcie się.\

Wyjazd do Krnova

- Ale mamo, pójdziemy na halołyyn?
- Nie pójdziemy na żadne halołyn!
- Ale mamo. Dlaczego?
- Bo to nie jest polskie święto! Em-

ma! Dżesika! Ubierajcie się szybciej!

P
odczas zażartej kłótni w Interne-

cie nigdy nie atakuj oponenta za 
jego błędy gramatyczne i ortogra-

ficzne. Może być tak, że jego klasa 
jeszcze danego zagadnienia nie 
przerabiała.

R
ozmowa kwalifikacyjna:

- Proszę wymienić swoją jedną 
mocną cechę.
- Jestem wytrwały.
- Dziękuję, skontaktujemy się z pa-

nem później.
- Zaczekam tutaj.

D
yrektorka domu wczasowego 

wita w progu wczasowicza:

- Postaramy się, by czuł się pan, jak u 
siebie w domu!

- Zwariowała pani?! Ja tu przyjecha-

łem wypocząć!

P
rzez korytarz w szpitalu biegnie 
facet, który właśnie miał mieć 

operację.

-  Co się stało?! -  pytają go inni 
pacjenci.
- Słyszałem, jak pielęgniarka mówi: 
„To bardzo prosta operacja, niech 
pan się nie martwi, jestem pewna, 
że wszystko będzie dobrze!”
- Próbowała tylko pana uspokoić, co 
w tym złego?
- Ona nie mówiła do mnie. Mówiła 
do lekarza!

J
ak często spożywa pan alkohol?

- Więcej niż raz w tygodniu.
- A konkretnie?
- Siedem.

D
ziś oglądałem telewizję, gdy wy-

świetliło się ogłoszenie jakiejś 
fundacji.

- Czy biedne chińskie dzieci w ogóle 
wiedzą, że zbliżają się święta? - takie 
było hasło.
Jak mogłyby nie wiedzieć. W końcu 
zrobiły większość prezentów pod 
choinkę.

P
r z y c h o d z i  s z e f  P K W  d o 
psychiatry:

- Co panu dolega?
- Prześladują mnie głosy.
- Jakie głosy?
- Nieważne.\

K
iedy palę na balkonie nigdy 
nie wyrzucam niedopałków. 

Boję się, że pet - niesiony wiatrem 
- wpadnie do jakiegoś mieszkania, 
spowoduje pożar, wybuchną butle 
z gazem i zginie mnóstwo ludzi. 
Policja zacznie śledztwo i dojdzie, 
że to moja wina. Skażą mnie na 
długoletnie więzienie. Pokaże mnie 
telewizja i mama się wtedy dowie, 
że palę.   n

ZAPROSZENIE

Saksonia

P
isaliśmy już o pielgrzymce 
„ W ł o c h y  ś l a d a m i  c u d ó w 
eucharystycznych”, która 
odbędzie się od 6 do 16 lipca 

2019 roku. Organizacja wyjazdu, 
także koszt dla uczestników zależy 
od liczby chętnych, stąd organiza-

torzy muszą wcześniej przystąpić 
do kompletowania składu piel-

grzymów. Informowaliśmy także o 
zamiarze zorganizowania wyjazdu: 
„Sanktuaria i kościoły drewniane 
Polski południowo-wschodniej”. 
Ten wyjazd z kolei planowany jest 

Maria i Witold Jankowscy z parafii św. Michała Archanioła 

w Prudniku zapraszają na kolejne wyjazdy w zbliżającym 

się 2019 roku

ZAPOWIEDŹ

na tradycyjny długi weekend ma-

jowy, czyli w dniach 1-5 maja przy-

szłego roku. Z kolei na wrzesień są w 
planie aż dwa wyjazdy zagraniczne. 
Przedstawiamy program pierwsze-

go z nich. Wkrótce będą także infor-

macje o drugim.

W
y j a z d  d o  S a k s o n i i  p l a -

nowany jest w terminie 
6-8 września 2019 roku. 

Jak na pielgrzymki organizowane 
przez Jankowskich to zatem krótszy 
wyjazd, ale także atrakcyjny. Intere-

sujący szczególnie dla tych, którzy 
mają mniej czasu i finansów. 

W planie wyjazdu:

1. dzień (490 km) - wyjazd w godzi-

nach rannych, zwiedzanie pałacyku 
myśliwskiego w Moritzburgu oraz 
najstarszej europejskiej manufaktu-

ry porcelany w Miśni. Obiadokolacja 
i nocleg w okolicy Drezna.

2. dzień (100 km) - spacer po Dreźnie 
i zwiedzanie, m.in.: protestancka 
świątynia NMP, Tarasy Bruhla, 
Zwinger (z zewnątrz), kościół dwor-

ski, rezydencja elektorów. Następ-

nie przejazd do Stolpen, miejsca 
uwięzienia hrabiny Cosel. Spacer 
po Saksońskiej Szwajcarii, słynącej 
z malowniczych form skalnych oraz 
zwiedzanie Konigstein, nigdy nie-

zdobytej twierdzy górskiej i pałacu 
Augusta II w Pillnitz. Na obiadokola-

cję i nocleg przejazd do Decina. 

3. dzień (500 km) - przejazd do Naro-

dowego Parku Czeskiej Szwajcarii. 
Spacer do Pravcickiej Bramy, naj-

bardziej spektakularnego miejsca 

w parku. Zwiedzanie Decina: zamek 
oraz ogród różany. Późnym wieczo-

rem zakończenie pielgrzymki.

Koszt wyjazdu, dla grupy 32 osób 
wynosi 790 zł, dla grupy 37 osób 740 
zł i dla grupy 42 osób 700 zł. Cena 
obejmuje przejazd komfortowym 

autokarem, 2 noclegi z obiadokola-

cjami i śniadaniami (pokoje 2, 3-oso-

bowe z węzłem sanitarnym), stan-

dardowe ubezpieczenie NNW na 
kwotę 15.000 zł i KL na kwotę 20.000 
euro, opiekę pilota, przewodnictwo 
oraz podatek VAT.

UWAGA! Na bilety wstępu, sprzęt 
audio do oprowadzania grupy oraz 
napoje do obiadokolacji należy 
przygotować ok. 45 euro oraz 300 
koron.

Zapisy i informacje: Maria i Witold 
Jankowscy, tel. kontaktowy: kom. 

605438075  lub w kancelarii para-

fialnej pw. św. Michała Archanioła w 
Prudniku.   n

Parafia św. Michała 

Archanioła w Prudniku 

zaprasza na wyjazd do 

Krnova, na koncert w 

kościele Narodzenia 

Najświętszej Maryi Panny.

P
roboszcz prudnickiej parafii 
zaprasza wszystkich chęt-

nych parafian na koncert 
organowej muzyki kościel-

nej, który odbędzie się w piątek 
9 listopada w kościele Narodze-

nia Najświętszej Maryi Panny w 
Krnovie. 
 Po koncercie w planie jest jeszcze 
zwiedzanie krnovskiego klasztoru 
wraz z przewodnikiem. Wyjazd jest 
organizowany w ramach projektu 

„Turystyka sakralna pogranicza 
polsko - czeskiego” współfinanso-

wanego ze środków Europejskiego 
Funduszu Rozwoju Regionalnego 
oraz ze środków Budżetu Państwa 
„Przekraczamy granice”. 
 Wyjazd autobusem, start sprzed 

kościoła św. Michała Archanioła 
(Plac Farny) o godz. 16.45. Zapisy do 
udziału w wyjeździe w kancelarii 
parafialnej.   n

zapraszają: OSP Jarnołtó-

wek i KGW Jarnołtówek. 
Po Mszy św. o godz. 12.00 
spotkanie mieszkańców, 
rozwinięcie  flagi, odśpie-

w a n i e  h y m n u  n a r o d o -

wego, wspólne zdjęcie i 
poczęstunek marcińskimi 
rogalami.

13 listopada
(wtorek) 

S p o t k a n i e  K l u b u 
Seniora „Wrzos” w sali 
kameralnej Prudnickiego 
Ośrodka Kultury. Godz. 
16.00.

„Piosenki patriotyczne”         
- okolicznościowy program 
przygotowany przez Dzie-

cięce Studio Piosenki POK. 
Sala kameralna Pałacu 
F r ä n k l a  w  P r u d n i k u , 

godz. 17.00.

C y k l  w y k ł a d ó w  w 
Muzeum Ziemi Prudni-
ckiej w 100-lecie odzy-
skania niepodległości. 

Wykład Alicji Nabzdyk-

-Kaczmarek pt. „Z Polską 
przez całe życie - Waleria 
Nabzdyk”. Arsenał przy ul. 
Bolesława Chrobrego w 
Prudniku, godz. 18.00.

14 listopada
(środa) 

Konferencja „Dialog 
daje moc” realizowana 
w ramach projektu FIO pn. 

„Na wyciągnięcie ręki” dla 
przedstawicieli Uniwer-

sytetów Trzeciego Wieku 
z Opolszczyzny. Zaprasza 

Stowarzyszenie Przyjaciół 
Liceum Ogólnokształcące-

go w Prudniku. Sala repre-

zentacyjna Pałacu Fränkla, 
godz. 9.00.

15 listopada
(czwartek) 

S p o t k a n i e  o r g a n i -
z a c y j n e  m ł o d z i e ż y 
w  r a m a c h  W i e l k i e j 
Orkiestry Świątecznej 
Pomocy 2019. Prudnicki 
Ośrodek Kultury, godz. 
13.00.

Wręczenie nagród  za 

udział w konkursie pla-

stycznym pt. „Ilustracja 
do ulubionej książki” 
dla przedszkolaków oraz 

uczniów klas I-VIII szkół 
podstawowych z gminy 
Prudnik. Sala reprezen-

tacyjna Pałacu Fränkla w 
Prudniku, godz. 17.00.

Miejsko-Gminny Ośrodek 
Kultury w Głogówku 

o r a z  O p o l s k i e  K i n o 
Objazdowe  zapraszają 
na filmy: „Planeta Singli 2” 
(godz. 16.00 i 20.00), „Kop-

ciuszek. Historia prawdzi-

wa” (godz. 18.00). Bilety: 
16 i 14 zł do nabycia przed 
każdym seansem.   n
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D
o 24 listopada można 
składać wiersze w poe-

tyckim konkursie po-

święconym tematyce 
uzależnień, zorganizowanym z 
okazji Międzynarodowego Dnia 
Walki z AIDS.
  Organizatorami konkursu 
są: Centrum Kultury w Głucho-

łazach oraz Miejska i Gminna 
Biblioteka Publiczna w Głu-

chołazach. Konkurs Jednego 
Wiersza o tematyce uzależnień, 
powstał z inicjatywy lokalnej 
poetki Ireny Rup i początkowo 
organizowany był przy Sto-

warzyszeniu „Powrót z U” w 
Głuchołazach. Konkurs jest hoł-

dem dla tragicznie zmarłego 
patrona Michała Lisowskiego, 
k t ó r y  b y ł  z a a n g a ż o w a n y  w 
pracę z ludźmi mającymi prob-

lemy, był terapeutą i kuratorem 

sądowym, ale też wielkim mi-

łośnikiem przyrody. Od 2008 
roku, z inicjatywy pomysłodaw-

czyni konkursu oraz wdowy po 
patronie Ludmiły Lisowskiej, 
konkurs został przeniesiony do 
Prudnika, a jego współorgani-

zatorem została Miejska i Gmin-

na Biblioteka Publiczna w Prud-

niku oraz Prudnicki Ośrodek 
Kultury i Publiczne Gimnazjum 
nr 1.  W 2014 roku powrócił do 
Głuchołaz.
  K o n k u r s  m a  c h a r a k t e r 
otwarty. Regulamin konkursu 
dostępny jest na: https://www.
ckglucholazy.pl/.
  Ogłoszenie wyników i roz-

danie nagród z udziałem laure-

atów tegorocznego konkursu 

n a s t ą p i  4  g r u d n i a  w  M a ł e j 
Galerii w Centrum Kultury w 
Głuchołazach, o godz. 17.00.  n

XXI Konkurs Jednego 
Wiersza im.  Michała 
Lisowskiego

eprasa.pl f5e5ef68b8



UKS ORLIK PRUDNIK: Antoni Frankowicz, Adam Grochowski, Szymon Kamola, Hubert Kulpa, Dawid Lubaszka, Jakub 
Łanucha, Marek Pasternak, Daniel Pietruszka, Szymon Stefan, Igor Twardowski (U-12, stroje czerwone) oraz Adrian 
Maciuch, Fabian Pazurek, Igor Aliev, Jakub Pastor, Jan Kamiński, Tymoteusz Kucik, Jan Małota, Szymon Szapelawy, 
Paweł Lesiewicz (U-10, niebieskie). Trener: Adam Zmarzlik.  

MKS POGOŃ PRUDNIK: Michał Bełziuk, Ryszard Biernat, Miłosz Bobowski, Szymon Dworak, Wiktor Hawron-
Zborowski, Krzysztof Kufel, Bartłomiej Kwiecień, Szymon Licznar, Jakub Malski. Trener: Ireneusz Licznar. 

LZS ŁĄKA PRUDNICKA: Weronika Trembecka, Natalia Mięczakowska, 
Weronika Madera, Martyna Chmielak, Gabriela Kobienia, Maja Sawicka, 
Angelika Bolibrzuch, Weronika Szopa. Trener: Arkadiusz Zadrożny.

TERMINARZE

Sport
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Mają chrapkę na Puchar Tymbarku 
W głogówku odbyły się powiatowe eliminacje ogólnopolskiego 
turnieju „z podwórka na stadion o puchar Tymbarku”

Damian WICHER

11 listopada (niedziela),

godz. 17.00,  

hala: ul. Łucznicza 1

I LIGA KOSZYKARZY  
9. KOLEJKA

Pogoń Prudnik – Polfarmex Kutno

T
o już 19. edycja tych pre-
stiżowych rozgrywek dla 
młodych adeptów piłki noż-
nej. W najstarszej kategorii 

wiekowej (U-12) triumfowały zespoły 
Orlika Prudnik (chłopcy) i LZS-u Łąka 
Prudnicka (dziewczęta). Oba zano-
towały komplet wygranych. Cieka-
wie przebiegała rywalizacja wśród 
dziesięciolatków. Prudnicka Pogoń 
przegrała w grupie z rezerwami APN 
Głogówek 1:2, by w wielkim finale 
wziąć rewanż i zwyciężyć rywala w 
takim samym stosunku. Triumfato-
rzy zawodów wystąpią w finałach 
wojewódzkich, które wiosną przy-
szłego roku zorganizuje Brzeg. Ich 
stawką będą kwalifikacje do finałów 
krajowych na Stadionie Narodowym 
Warszawie. n

DZIEWCZĘTA 

U-12
GRUPA A

Łącznik – Dytmarów 6:0

Łącznik – SP 2 Głogówek 0:3

Dytmarów – SP 2 Głogówek 0:5

1. SP 2 Głogówek 2 6 8:0

1. Łączniczki Łącznik 2 3 6:3

3. NSP Dytmarów 2 0 0:11

GRUPA B

SP 1 Głogówek – Łąka Prudnicka 2:3

SP 1 Głogówek  - Lubrza 6:0

Łąka Prudnicka – Lubrza 6:1

1. LZS Łąka Prudnicka 2 6 9:1

2. SP 1 Głogówek 2 3 8:3

3. SP Lubrza 2 0 1:12

PÓŁFINAŁ

SP 2 Głogówek – SP 1 Głogówek     3:3, 0:2 k.

Łąka Prudnicka – Łącznik 3:0

FINAŁ

SP 1 Głogówek – Łąka Prudnicka 1:3

U-10
APN/SP 2 Głogówek – SP 1 Głogówek 7:0

SP 1 Głogówek – Łąka Prudnicka 0:1

APN/SP 2 Głogówek – Łąka Prudnicka 5:0

1. APN/SP 2 Głogówek 2 6 12:0

2. SP Łąka Prudnicka 2 3 1:5

3. SP 1 Głogówek 2 0 0:8

U-8
Łąka Prudnicka – SP 2 Orły Głogówek    0:3

CHŁOPCY 

U-12
Łącznik – SP 1 Głogówek 1:3

Orlik – Lubrza 7:0

Łącznik – SP 2 Głogówek 4:4

SP 1 Głogówek – Lubrza 10:2

SP 1 Głogówek – Orlik 3:8

SP 2 Głogówek – Orlik 1:9

Łącznik – Orlik 1:7

Łącznik – Lubrza 1:3 

SP 1 Głogówek – SP 2 Głogówek 2:4

SP 2 Głogówek – Lubrza 0:4

1. Orlik Prudnik 4 12 31:5

2. SP 1 Głogówek 4 6 18:15

3. Lubrza 4 6 9:18

4. SP 2 Głogówek 4 4 9:19

5. Łącznik 4 1 7:17

U-10
GRUPA A

APN II Głogówek – Pogoń 2:1

APN II Głogówek – SP 2 Głogówek 12:0

Pogoń – SP 2 Głogówek 9:0

SP 2 Głogówek – Dytmarów 2:2

APN II Głogówek – Dytmarów 9:0

Pogoń – Dytmarów 9:0

1. APN II Głogówek 3 9 23:1

2. Pogoń Prudnik 3 6 19:2

3. Dytmarów 3 1 2:20

4. SP 2 Głogówek 3 1 2:23

GRUPA B

APN Głogówek – Pogoń II 2:4

Pogoń II – Lubrza 6:0

APN Głogówek – Orlik 1:6

Pogoń II – Orlik 1:6

APN Głogówek – Lubrza 9:1

Orlik – Lubrza 7:0

1. Orlik Prudnik 3 9 19:2

2. Pogoń II Prudnik 3 6 11:8

3. APN Głogówek 3 3 12:11

4. Lubrza 3 0 1:22

PÓŁFINAŁY

Orlik Prudnik – Pogoń Prudnik 0:5

Pogoń II Prudnik – APN II Głogówek 1:10

FINAŁ

Pogoń Prudnik – APN II Głogówek 2:1

U-8
APN Głogówek – APN II Głogówek  3:1

APN II Głogówek – Dytmarów 0:1

APN Głogówek – Dytmarów 9:0

1. APN Głogówek 2 6 12:1

2. NSP Dytmarów 2 3 1:9

3. APN II Głogówek 2 0 1:4

eprasa.pl f5e5ef68b8



Horror na własne życzenie 
Prudniczanie przegrywali już jedenastoma punktami, ale w połowie czwartej kwarty prowadzili nawet 

piętnastoma. I kiedy wydawało się, że dobiją rywala, omal sami nie zostali „powaleni na deski”.  

Damian WICHER
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Patron  

medialny

SPONSORZY POGONI:

Gmina Prudnik

Powiat 
Prudnicki

Pogoń Prudnik 87
Enea Astoria Bydgoszcz    79
(19:25, 21:13, 28:20, 19:21)

 

POGOŃ: Szpyrka 3, Pisarczyk 9 (1x3), Mordzak 15 (2x3), Sroka 19 (2x3), 

Nowakowski 9 (1x3), Poznański, Antczak, Prostak 20 (4x3), Krawczyk 12 (2x3).

Trenerzy: Tomasz Michalak, Karol Szpyrka. 

WKK: Jędrzejewski 19 (1x3), Koelner 13 (4x3), Ciechociński 4, Rutkowski 11 

(1x3), Kroczak, Malona 4, Pieloch 10 (2x3), Fiedukiewicz 4, Józe�ak 2, Patoka 

12 (2x3).  

Trenerzy: Tomasz Niedbalski, Sebastian Potoczny. 

SĘDZIOWIE: Marek Czernek (Kraków), Arkadiusz Wojna (Kraków), Wojciech 

Majcherowicz (Tychy). 

7
. 
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POGOŃ WKK

punkty 87 79

rzuty za 2 19/34 (56%) 22/40 (55%)

rzuty za 3 12/25 (48%) 10/26 (39%)

rzuty wolne 13/14 (93%) 5/9 (56%)

zbiórki (a/o) 32 (3/29) 33 (8/25)

asysty 19 14

straty 17 14

przechwyty 9 9

bloki 2 2

faule 16 19

wskaźnik efektywności 103 83 

punkty ze strat 13 15

punkty z „pomalowanego” 32 36

punkty drugiej szansy 4 7

punkty z szybkiego ataku 21 11

punkty z ławki 24 20

najwyższe prowadzenie 15 (73:58) 11 (14:25)

najwyższa seria punktowa 11 (25:25) 12 (80:77)

zmiany prowadzenia 8

remisy 3

czas na prowadzeniu 20:41 16:28

KoSZyKÓWKa – i liGa

W Czarnowąsach bez punktów
PiłKa nożna- iV liGa

Wizerunkiem klubu jest 

pierwszy zespół seniorów, 

któremu podporządkowane 

powinny być wszystkie 

sprawy organizacyjno-

szkoleniowe. 

Mieczysław MATCZAK

Swornica Czarnowąsy   4
Pogoń Prudnik    0
(2:0) 

POGOŃ: Roskosz, Gul, Pietruszka, Rudzki, Cajzner, Scholz, Laszczak, 

 Milewski (75. Kop), Martyniuk (46. Surma), Charytanowicz, Cisse.

Trener: Waldemar Sierakowski
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p r z e r w i e  z i m o w e j  i 
okresie przygotowaw-

czym do rundy rewanżo-
wej warto się zastanowić 

dlaczego wyniki piłkarzy Pogoni w run-
dzie jesiennej, mówiąc delikatnie, nie 
dają powodów do zadowolenia. 
 Początek meczu nie zapowiadał 
wysokiej porażki Pogoni. Goście 
odważnie rozpoczęli grę i pierwsi 
stworzyli dogodną okazję do zdobycia 
prowadzenia, której nie wykorzystał 
Cisse. W odstępie kilku minut Pogoń 
wykonywała kilka rzutów rożnych, ale 
żaden nie został zamieniony na gola. 
W 8. min po raz pierwszy gospodarze 
po szybkim kontrataku stworzyli groź-
ną sytuację pod bramką Roskosza, ale 

P
o g o n i ś c i  w e s z l i  w  m e c z 
tak jak przed tygodniem w 
Bydgoszczy – z dziurawą 
obroną. Pozwolili się zdo-

minować przeciwnikowi, a ten z 
łatwością powiększał przewagę. 
W 10. min po „trójce” Dominika 
Rutkowskiego było już 14:25. Pre-
mierowa kwarta zakończyła się 
wynikiem 19:25, bo tuż przed jej 
finiszem punkty zdobyli jeszcze 
Grzegorz Mordzak i Tomasz Nowa-
kowski. W 13. min po trafieniu tego 
ostatniego zawodnika (były gracza 
WKK) na tablicy świetlnej pojawił 
się remis (po 25). Dwie minuty póź-
niej pięcioma „oczkami” z rzędu 
do kolejnego remisu doprowadził 
Tomasz Prostak (30:30). Chwilę póź-
niej akcją 2+1 popisał się Mordzak i 
miejscowi wyszli na prowadzenie 
33:30. W 20. min Pogoń wygrywała 
40:35, ale rywal, po zbiórce w ata-
ku, zdołał jeszcze umieścić piłkę 
w koszu przed zejściem do szatni 
(40:38). Dużo lepsza defensywa w 
drugich dziesięciu minutach mo-
gła napawać optymizmem kibiców 
biało-niebieskich. 

 Trzecia „ćwiartka” rozpoczęła się 
jednak źle dla Pogoni. Pod dwóch 
błyskawicznych „trójkach” Damia-
na Pielocha było 40:44. Ale gospo-
darze nie zwiesili głów i w 23. min 
ponownie odzyskali prowadzenie 
(47:46 po trafieniu zza łuku Prosta-
ka), które sto osiemdziesiąt sekund 
później, m.in. po dwóch celnych 
próbach z dystansu Marcina Sroki, 
urosło do ośmiu punktów (58:50). 

 Przed ostatnią częścią zawodów 
podopieczni Tomasza Michalaka i 
Karola Szpyrki mieli dziesięć punk-
tów przewagi (68:58), zaś w 31. min, 
za sprawą Sroki i Mordzaka, prowa-
dzili już 73:58. Później jednak nie 
radzili sobie z obroną wrocławian 
na całym boisku, notując stratę za 
stratą. Ciężko wypracowany kapitał 
zaczął topnieć w mgnieniu oka od 
stanu 80:65 (35. min). W 39. min 
goście zbliżyli się na dystans jedne-

go trafienia 80:77 (!) i kontrowali 
kolejne akcje w ataku. Szczęśliwie 
dla naszej  drużyny trzykrotnie 
przestrzelili  z całkiem dobrych 
pozycji (dwukrotnie Pieloch i raz Ja-
kub Koelner). Kluczowe okazało się 
przewinienie niesportowe Michała 
Jędrzejewskiego na 50 sekund przed 
ostatnią syreną. Faulowany Jakub 
Krawczyk najpierw celnie egzekwo-
wał rzuty osobiste, a po chwili, z 
rogu boiska, dołożył „trójkę” (85:77). 

 W Pogoni zabrakło Kacpra Sta-
lickiego i Mateusza Moczulskiego. 
W zespole przyjezdnych wystąpił 
wychowanek prudnickiego Smyka 
18-letni Michał Kroczak. 

 Dziś (7.11) prudniczanie zagrają na 
wyjeździe z Sokołem Łańcut, a do włas-
nej hali powrócą już w najbliższą nie-
dzielę. W Narodowe Święto Niepodle-
głości podejmą Polfarmex Kutno. n

nasz golkiper wygrał pojedynek sam 
na sam z napastnikiem.  W 15. min 
futbolówka minęła poprzeczkę po 
uderzeniu Cisse zza linii pola karnego. 
W 19. min bramkarz Swornicy pewnie 
chwycił piłkę po strzale Milewskiego. 
W 22. min po dośrodkowaniu z rzutu 
wolnego i celnej dobitce Miroszki 
gospodarze wyszli na prowadzenie. 
W 40. min po dobrze zorganizowanej  
kontrze ten sam piłkarz podwyższył 
wynik na 2:0. Z upływem czasu go-
spodarze uzyskiwali coraz większa 
przewagę i kolejne bramki były tylko 
kwestią czasu. W 56. min w ostatniej 
chwili Cajzner powstrzymał pomoc-
nika Swornicy, który był bliski sytuacji 
sam na sam z Roskoszem. W 59. min 
Surma bez powodzenia próbował 
zaskoczyć bramkarza uderzeniem z 

dalszej odległości, a minutę później 
skuteczną interwencją popisuje się Gul 
i uratował Pogoń przed kolejną stratą 
bramki. W 65. min. nie ustrzegła się 
błędu nasza obrona i Ścisło podwyższył 
wynik na 3:0. W ostatnich minutach 
gospodarze spokojnie rozgrywali swo-
je akcje, rozsądnie przeprowadzając 
ataki pozycyjne i szukali kolejnych 
okazji do zdobycia bramki. Cel swój 
osiągnęli w 90. min po ładnym uderze-
niu Filli i zasłużenie odnieśli wysokie 
zwycięstwo. Sytuacja Pogoni stała się 
trudna, ale nie beznadziejna. Cztery 
ostatnie zespoły też systematycznie 
tracą punkty i wystarczy jedno zwycię-
stwo, aby atmosfera w zespole wyraźnie 
się poprawiła, w co wierzymy i czego 
życzymy naszym piłkarzom w ostatnich 
dwóch kolejkach spotkań.n
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Prawie 

katastrofa

Mieczysław MATCZAK

 To już dziesiąta porażka Po-
goni w rundzie jesiennej. Tylko 
początek meczu był dobr y w 
naszym wykonaniu. Później na 
boisku dominował i grał już tylko 
jeden zespół i był nim niestety 
zespół gospodarzy. Zawodnicy 
Pogoni zapomnieli, że gra w pił-
kę polega na wymianie podań, 
budowaniu i kreowaniu akcji do 
zdobycia bramki a nie bieganiu i 
przeszkadzaniu w grze zespołowi 
drużyny przeciwnej. Początek me-
czu w Czarnowąsach mógł dawać 
nadzieję na poprawne zawody 
w wykonaniu naszych piłkarzy. 
Nie wykorzystana sytuacja Cisse 
w drugiej minucie oraz trzy rzuty 
rożne dały trochę optymizmu, 
że możemy coś ugrać na boisku 
solidnego IV-ligowca. Po tym 
krótkim epizodzie pozytywnych 
zdarzeń do głosu doszła Swornica, 
która zaczęła budować swoje akcje 
wymieniając kilkanaście podań i 
przechodząc w strefę �nalizacji gry. 
Nasi zawodnicy byli tak po ludzku 
słabsi i tylko dzięki bardzo dobrej 

grze Roskosza zespół uniknął katastro-
fy, chociaż sama strata czterech bramek 
już jest w pewnym sensie katastrofą. 
Ten wynik Pogoń przyjęła z pewnością 
jako dobrą lekcję, jak powinna wy-
glądać gra na poziomie IV ligi. Tak na 
dobrą sprawę nasz zespół nie stworzył 
sobie 100-procentowej sytuacji do 
zdobycia bramki a strzały z drugiej 
linii oddane przez Milewskiego i Surmę 
pewnie obronił bramkarz gospodarzy. 
Po dobrych wynikach w klasie okręgo-
wej i awansie do IV ligi spodziewano się 
przyzwoitych wyników w wyższej lidze, 
tym bardziej, że piłkarze tworzyli coraz 
bardziej zgrany i rozumiejący się ze-
spół. Jak widać wystarczyło to na klasę 
okręgową i zwycięstwa z mniej wyma-
gającymi rywalami. W IV lidze zaczęły 
się „schody” i kibice  obserwują coraz 
większe problemy ze zdobywaniem 
punktów i trudnościami, z jakimi w pra-
cy szkoleniowej boryka się niezwykle 
zaangażowany i odnoszący wcześniej 
sporo szkoleniowych sukcesów trener 
Waldemar Sierakowski. Należy mieć 
jednak nadzieję, że istniejący kryzys, 
jaki przeżywa Pogoń, zostanie prze-
zwyciężony, ale aby tak się stało należy 
dokonać dogłębnej i rzeczowej analizy 
przyczyn niepowodzeń i podporządko-
wać wszystkie sprawy organizacyjno- 
szkoleniowej zespołowi seniorów, nie 
pomijając szkolenia indywidualnego 
już młodych piłkarzy pod kątem gry w 
zespole seniorów na poziomie IV ligi. n
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I LIGA KOBIET, GR. PŁD.

10. KOLEJKA

Rolnik - Tranovia 1:3

Respekt - Wanda 1:0

Gol - Sokół 0:0

ROW - Rysy 4:0

Rekord - Czwórka 1:2

Darg�l - Resovia 2:1

1. Rolnik B. Głogówek 11 24 22:15

2. Rekord B.-Biała 10 23 16:3

3. Resovia Rzeszów 11 20 18:10

4. Tarnovia Tarnów 11 19 22:13

5. ROW Rybnik 10 19 18:10

6. Czwórka Radom 10 16 18:18

7. Respekt Myślenice 11 13 12:20

8. Wanda Kraków 10 11 11:16

9. Gol Częstochowa 10 11 9:15

10. Sokół Kolbuszowa D. 10 8 7:13

11. Rysy Bukowina Tatrz. 10 8 21:23

12. Dargfil Tomaszów Maz. 10 4 9:27

30 T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4 5  |  7  l i s t o p a d a  2 0 1 8

OPOLSKA LIGA MŁODZIKÓW, GR. 7

10. KOLEJKA

Dytmarów - Pogoń III 0:6

Fortuna - Bodzanów 26:0

Hattrick - Lubrza 6:1

Pogoń II - GKS 1:5

Pogoń - Łąka Prudnicka 8:0

1. Hattrick Głuchołazy 9 27 43:7

2. Pogoń Prudnik 10 27 57:12

3. LZS Lubrza 9 19 46:26

4. Fortuna Głogówek 9 16 57:19

5. Ścinawa N.-Korfantów 9 16 51:13

6. GKS Głuchołazy 9 15 31:30

7. Pogoń III Prudnik 9 11 25:35

8. Pogoń II Prudnik 9 8 24:31

9. LZS Dytmarów 9 4 11:47

10. LZS Łąka Prudnicka 9 3 12:50

11. LKS Bodzanów 9 0 12:99

I LIGA JUNIORÓW, GR. 2

12. KOLEJKA

Włókniarz - Unia 3:3

Ścinawa N.-Korfantów - Atom 13:0

Orzeł - Pogoń 3:2

Śląsk - Polonia 1:2

1. Polonia Głubczyce 12 36 44:4

2. Pogoń Prudnik 12 25 21:19

3. Orzeł Reńska Wieś 12 22 24:22

4. Unia Krapkowice 12 17 25:24

5. Ścinawa N.-Korfantów 12 13 37:34

6. Śląsk Reńska Wieś 12 10 24:28

7. Włókniarz Kietrz 12 11 37:38

8. Atom Grądy 12 6 20:63

KLASA B, GR. 9

12. KOLEJKA

Lubrza - Stare Kotkowice 2:1

Kujawy - Rudziczka 13:0

Kolnowice - Grom 4:4

Łąka Prudnicka - Victoria 11:0

Szonów - Zawada                        3:0 wo.

Rzepcze - Włodary 0:1

1. LKS Szonów 12 33 56:8

2. LZS Kujawy (s) 12 29 40:11

3. LZS Lubrza 12 25 37:20

4. LZS Włodary 12 24 40:14

5. LZS Nowy Dwór 11 22 43:22

6. Grom Szybowice 12 21 21:27

7. LZS Rzepcze (s) 12 19 20:18

8. LZS Łąka Prudnicka 12 18 38:21

9. LZS Czyżowice 11 18 24:21

10. LZS Stare Kotkowice 12 15 31:30

11. LZS Rudziczka 12 9 12:51

12. LZS Zawada 12 4 16:45

13. Victoria Pomorzowice 12 4 11:49

14. LZS Kolnowice 12 1 18:70

KLASA B, GR. 11

10. KOLEJKA

Polonia - Strzeleczki 2:5

Otmęt - Łowkowice 5:0

Chrzelice - Gogolin II 0:3

Kosmos - Przechód 2:2

Dąbrówka G. - Górażdże 4:0

Obrowiec - Chorula 3:3

1. LZS Dąbrówka G. 10 28 34:8

2. Otmęt Krapkowice 10 25 49:10

3. MKS II Gogolin 10 23 46:13

4. LZS Łowkowice 10 21 20:12

5. LKS Strzeleczki 10 15 31:18

6. LZS Przechód 10 14 26:29

7. KS Górażdże 10 12 23:38

8. Polonia Pogórze 10 10 20:47

9. Kosmos Dobra 10 10 20:27

10. LZS Chrzelice 10 10 16:26

11. LZS Obrowiec 10 2 13:32

12. KS Chorula 10 2 18:56

KLASA A, GR. 4

12. KOLEJKA

Metalowiec - Dytmarów 2:1

Domaszkowice - Ścinawa N.-

Korfantów 2:3

Mańkowice - Fortuna 0:6

Sudety - Polonia 2:1

Gryżów - Rusocin 2:2

Ligota B.-Radostynia

 - Niemysłowice-Dębowiec 1:0

Bodzanów II - Rolnik 4:0

1. Fortuna Głogówek (b) 12 33 43:9

2. LZS Gryżów 12 26 30:10

3. Metal. Łambinowice 12 25 36:18

4. Ścinawa N.-Korfantów 12 24 44:17

5. LKS Rusocin 12 20 27:19

6. LZS Dytmarów 12 18 28:17

7. LZS Ligota B.-Radostynia 12 16 14:20

8. Sudety Moszczanka 12 16 22:34

9. LZS Domaszkowice (b) 12 15 23:27

10. Polonia Biała 12 12 12:30

11. LZS Niemysłowice-Dębowiec

 12 11 28:36

12. LZS II Bodzanów 12 11 19:31

13. LZS Mańkowice 12 9 15:35

14. Rolnik Biedrzychowice 12 7 11:49

OPOLSKA LIGA TRAMPKARZY

13. KOLEJKA

Pogoń - Kluczbork 5:0

Odra II - Chemik 4:2

Hattrick - Piast 3:5

Olesno - Stal 1:4

1. Odra II Opole 13 33 47:23

2. Pogoń Prudnik 13 31 45:16

3. Stal Brzeg 13 29 54:23

4. MKS Kluczbork 13 25 27:20

5. OKS Olesno 13 15 23:33

6. Piast Strzelce Op. 13 11 28:49

7. Chemik K.-Koźle 13 5 13:41

8. Hattrick Głuchołazy 13 2 22:54

KLASA OKRĘGOWA, GR. 2

13. KOLEJKA

Victoria - Bodzanów 1:3

Racławia - Naprzód N. 3:5

Włókniarz - Przywory 3:2

Orzeł - Twardawa 3:4

Piotrówka - Stary Ujazd 0:3

Sparta - Racławiczki 4:0

GKS - Walce 4:1

Karnków - Naprzód J. 0:0

1. LZS Stary Ujazd (b) 13 29 30:13

2. GKS Głuchołazy 13 27 35:19

3. Włókniarz Kietrz 13 26 30:18

4. LZS Przywory 13 24 31:19

5. LKS Bodzanów 13 24 30:18

6. Naprzód Niezdrowice 13 24 27:21

7. LZS Walce 13 23 32:24

8. Orzeł Źlinice 13 20 29:21

9. Naprzód Jemielnica 13 19 25:23

10. LZS Piotrówka 13 17 25:28

11. Victoria Cisek 13 16 26:27

12. KS Twardawa (b) 13 16 21:28

13. UKS Karnków 13 8 21:41

14. Sparta Paczków (s) 13 8 15:38

15. Racławia Racławice Śl. 13 8 12:32

16. LZS Racławiczki 13 8 20:39

IV LIGA

13. KOLEJKA

Gogolin - Skalnik 0:3

Olesno - Małapanew 1:3

Victoria - Polonia G. 1:7

Piast - TOR 1:0

Swornica - Pogoń 4:0

Starowice - Start 4:1

Chemik - Polonia N. 1:4

Unia - Porawie 1:1

1. Polonia Głubczyce (s) 13 32 41:16

2. Małapanew Ozimek 13 31 35:16

3. LZS Starowice 13 28 30:15

4. Polonia Nysa 13 25 26:11

5. Start Namysłów 13 23 13:12

6. Swornica Czarnowąsy 13 22 19:17

7. Skalnik Gracze 13 22 18:10

8. Piast Strzelce Op. 13 21 20:12

9. Unia Krapkowice 13 18 23:22

10. Chemik K.-Koźle 13 14 16:19

11. OKS Olesno 13 13 17:21

12. MKS Gogolin 13 13 19:28

13. TOR Dobrzeń Wlk. (b) 13 9 20:35

14. Porawie Większyce 13 8 20:35

15. Victoria Chrościce (b) 13 7 16:40

16. Pogoń Prudnik (b) 13 7 14:38

Z kart historii 
prudnickiego 
hokeja (4)

TAK BYŁO 

Janusz STEFANKO 

cdn.

I LIGA KOSZYKARZY

7. KOLEJKA

Górnik – Znicz 62:51

(13:12, 14:12, 18:18, 17:9)

Biofarm – Polfarmex 70:73

(21:22, 18:22, 16:17, 15:12)

Pogoń – WKK 87:79

(19:25, 21:13, 28:20, 19:21)

Księżak – GKS 75:82

(20:22, 18:19, 19:19, 18:22)

SKK – Polonia 85:76

(17:25, 23:26, 24:19, 21:8)  

Czarni – Astoria 90:92

(28:19, 25:17, 23:25, 22:23)

AZS – Śląsk 97:88

(18:20, 26:16, 17:23, 36:29) 

Kotwica – Sokół 13.11

AWANSEM 

Śląsk – Kotwica 101:80

(18:24, 30:15, 27:20, 26:21)

1. Śląsk Wrocław 8 15 +109

2. Sokół Łańcut 6 12 +85

3. Polonia Leszno 7 12 +71

4. WKK Wrocław 7 12 +41

5. Astoria Bydgoszcz 7 12 +40

6. Polfarmex Kutno 7 11 +17

7. GKS Tychy 7 11 +13

8. Górnik Wałbrzych 7 11 -15

--------------------------------------------------------

9. Czarni Słupsk 7 10 +18

10. AZS Kraków 7 10 -6

--------------------------------------------------------

11. Pogoń Prudnik 7 10 -43

12. Biofarm Poznań 7 9 -51

13. Znicz Pruszków 7 9 -53

14. Kotwica Kołobrzeg 7 8 -59

15. Księżak Łowicz 7 8 -83

16. SKK Siedlce 7 8 -84

8. KOLEJKA (7.11, środa): Polonia – Astoria, 

WKK – Czarni, Sokół – Pogoń (godz. 18.00), 

Polfarmex – Kotwica, Znicz – Biofarm, 

Śląsk – Górnik, GKS – AZS, SKK – Księżak.

9. KOLEJKA (10/11.11): Księżak – Polonia, 

AZS – SKK, Górnik – GKS, Biofarm – Śląsk, 

Znicz – Kotwica, Pogoń – Polfarmex (niedz., 

godz. 17.00), Czarni – Sokół, Astoria – WKK. 

W 
p o -

ł o w i e 
lat 50. 
k i e -

r o w n i k i e m  s e k c j i 
hokeja na lodzie w 
prudnickiej Pogoni 

był Zdzisław Jamuła, jego zastępcą 
Władysław Czech, natomiast funk-
cję instruktora-trenera pełnił wielce 
oddany Julian Wołoszyński. Niewie-
le zachowało się wyników w prasie i 
archiwach dotyczących rozgrywek 
w tym okresie. 

 W sezonie 1957/58 w rozgryw-

kach ligi wojewódzkiej uczestni-
czyło pięć zespołów. Odra II Opo-
le, Sparta Opole, Unia (Chemik) 
K . - K o ź l e ,  Z r y w  S ł a w i ę c i c e  o r a z 
Pogoń Prudnik. Odnotowano tyl-
ko trzy wyniki: Odra II – Sparta 
15:2, Odra II – Zryw 8:3, Chemik 
– Pogoń 15:1 (6:0, 4:0, 5:1). Można 
z a u w a ż y ć ,  ż e  w  t y m  s p o t k a n i u 
p r u d n i c z a n i e  b y l i  w y r a ź n i e 
słabszym zespołem pod każdym 
względem. W pierwszych dwóch 
tercjach sporo niecelnych podań 
było po stronie gości, a strata 10 
bramek zdobytych przez druży-
nę Chemika było wynikiem nie-
zdecydowanej gry w obronie na-
szych hokeistów. Trzecia tercja 
t a k ż e  p o z b i e g a ł a  p o d  w y r a ź n e 
dyktando gospodarzy. 

 W kolejnym sezonie 1958/59 
w  r o z g r y w k a c h  l i g i  o k r ę g o w e j 
uczestniczyły: Odra Opole, Piast 
Opole, Unia (Chemik) K.-Koźle, 
Zryw Sławięcice (potem zmiana 
nazwy na MKS) oraz prudnicka 
Pogoń. Oto kilka wyników odnoto-
wanych z I i II rundy: Odra -  Piast 
8:1, Chemik – Zryw 10:2, Chemik – 
Pogoń 8:1, Chemik – Odra 2:1, Odra 
- Pogoń 16:0 (4:0, 5:0, 7:0), Chemik 

– Pogoń 19:1, Chemik – Zryw 7:0, 
Chemik – Odra 3:6. Niestety brak 
jest innych rezultatów oraz końco-
wej tabeli. Brak jest też wyników 
sezonu 1959/60.

 Od nowego sezonu 1960/61 dru-
żyny wrocławskie zostały włączone 
do rozgrywek okręgu opolskiego. 
Mowa tu o Piaście Wrocław, Odrze 
Wrocław oraz Chełmcu Wałbrzych. 
Ten ostatni zespół potem wycofał się 
z rozgrywek. OZHL Opole podzielił 
drużyny na dwie klasy rozgrywko-
we. W lidze międzywojewódzkiej 
rywalizowały cztery drużyny. Oto 
końcowa tabela: 

1. Odra Opole 6 11 51:17
2. Odra Wrocław 6 8 24:17
3. Unia (Chemik) K.-Koźle 5 2 19:30
4. Chełmiec Wałbrzych          wycofany 

Odra Opole w turnieju o wejście do 
II ligi nie wywalczyła awansu. 

 Z  k o l e i  w  r o z g r y w k a c h  l i g i 
okręgowej, nazywanej też klasą A, 
uczestniczyło sześć drużyn: Odra II 
Opole, LZS Uszyce, LZS Dąbrówka, 
MKS Sławięcice, Orzeł Szczepano-
wice oraz Pogoń Prudnik. W komu-
nikatach odnotowano tylko wyniki 
z dwóch pierwszych kolejek. Zupeł-
ny jest brak pozostałych rezultatów 
oraz końcowej tabeli. 

1. kolejka (21.01.1961)

Odra II Opole – LZS Uszyce 7:5
(3:1, 2:2, 2:2)

MKS Sławięcice – LZS Dąbrówka 2:5
(0:2, 2:0, 3:0)

Pogoń Prudnik – O. Szczepanowie 3:9
(1:1, 1:1, 1:0)

2. kolejka (23.01.1961)

LZS Uszyce – Orzeł Szczepanowie 3:9
(3:4, 0:0, 0:5)

Odra II Opole – MKS Sławięcice 10:7
(3:1, 3:4, 4:2)

Pogoń Prudnik – LZS Dąbrówka 1:2
(0:1, 0:0, 1:1)

eprasa.pl f5e5ef68b8
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R ApTekI
dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej,
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
środa (7.11.2018) – środa (14.11.2018)

pRudNIk
ŚR, CZW
Apteka „kolorowa”, 
ul. Sobieskiego 15, tel. 730 942 198
CZW, PT,  SO
Apteka  „pod Świerkami”sp. z o.o., 
ul. Piastowska 22, tel. 77 453 50 96
SO, NI, PN
Apteka mgr Jadwiga Jaskowska,
ul. Rynek 14, tel. 77 406 71 85
PN, WT, ŚR
Apteka „Alga”, 
ul.Staszica 4, tel. 77 436 68 88

GŁOGÓWek 
(zmiana dyżuru w poniedziałek 
o godz. 8.00)
WT, ŚR, CZW, PT, SO, NI, PN
Apteka „Świętojańska”
Pl. Wolności 6,  tel. 77 437 20 66
PN, WT, ŚR
Apteka Św. Anny
ul. 3 Maja 17,  tel. 77 437 24 25
  

BIAŁA 
(apteki w Białej 
nie prowadzą dyżurów)
Apteka „pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22
Apteka  im. karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06
Apteka im. św. kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIk
(pogotowie rozpoczyna się o godz. 16.00)
Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 
Łącznik 48 – 220 ul. Skowrońskiego 4, 
tel. 77 437 63 68

kORFANTÓW 
Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27
Apteka elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZeLeCZkI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 
tel. 77 466 82 00
punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 
tel. 77 466 87 58 
Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 
Apteka,  
Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCe
Apteka, 
ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

Telefon alarmowy 112
Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
ul. Nyska 1, tel. 77 436 26 66

CENY PALIW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik 5,15 5,36 2,55

„Moya” Głuchołazy 5,12 5,34 2,66

„Pieprzyk” Prudnik 5,09 5,19 2,48

„STW” Prudnik 5,09 5,31 -

„Orlen” Biała 5,14 5,36 2,55

„Pegaz” Prudnik 5,17 5,34 2,59

„Pegaz”  Głogówek 5,16 5,37 2,62

WALUTY Jerzy Mochnik Prudnik 
Sobieskiego 24

NBP

1 eur 4,30 / 4,32 4,27 / 4,35

1 usd 3,77 / 3,79 3,74 / 3,81

1 gbp 4,90 / 4,92 4,85 / 4,95

1 chf 3,75 / 3,77 3,73 / 3,81

100 czk 16,60 / 16,70 16,55 / 16,89

WAżNe TeLeFONy
prudnik
Informacja pkp, tel. 19 757
Informacja pkS, tel. 77 436 21 15
urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   
                     tel. 77 436 99 00
pOGOTOWIA
Ratunkowe 999, 77 438 78 85
Straż pożarna 998, 77 438 05 30
policja 997, 77 434 18 03
energetyczne 991
Gazowe 992
Wodno-kanalizacyjne 994
>> prudnik 77 436 25 56
>> Głogówek 77 437 46 47
drogowe 981
Opiekuńcze 77 474 54 45
Straż Miejska 77 406 62 42,
    
pOWIATOWy 
RZeCZNIk kONSuMeNTÓW
Starostwo Powiatowe  w Prudniku 
PN - WT 7.30 -13.00, ŚR  7.30-11.30

OŚROdEK POmOCY SPOłECZNEJ 
W PRUdNIKU 77 406 70 38

OŚROdEK POmOCY SPOłECZNEJ 
W GłOGóWKU  77 438 00 40 

OŚROdek pOMOCy SpOŁeCZNej 
W BIAŁej 77 438 71 40

OŚROdEK POmOCY SPOłECZNEJ 
W LUBRZY 77 407 46 79

wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota miesiąca 
10.00-16.00. Wieża Woka, Plac Zamkowy 
czynna od 1 maja do 30 września od wtorku 
do piątku 12.00-16.00 oraz w soboty, niedziele 
i święta 12.00-18.00. Cena biletów: Arsenał 
normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, grupowy (20-35 
osób) 100 zł, CTT normalny 10 zł, ulgowy 5 
zł, grupowy 100 zł, Wieża Woka normalny/
ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. Bilet rodzinny 
(tylko z Kartą Dużej Rodziny lub Opolską Kartą 
Rodziny) - 20 zł (obejmuje wszystkie obiekty 
MZP). W czwartki do obiektów muzeum 
wstęp wolny (poza Wieżą Woka).

muzeum Regionalne w Głogówku
Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, tel. 77 
437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – piątek: 
10.00 – 14.00.

muzeum Śląska Opolskiego 
Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 
Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 
(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 
(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 
Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 
regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 
wieku”, „W kręgu farmacji”.

městské muzeum  w Zlatých Horách
Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 
od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 
i od 13.00 do 16.00.

městské muzeum w Krnovie
náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 
614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

IZBY REGIONALNE

• Farska stodoła w Biedrzychowicach, 
usytuowana obok plebani. Jest tu 
eksponowane wyposażenie dawnego 
śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 
(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).
• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 
tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 
pomieszczeniach znajdują się 
tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 
kuchnia, sypialnia, klasa itp.
• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 
Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 
regionalne, przedmioty codziennego 
użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra�e.
• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w Rudziczce. Izbę można 
zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 
godz. od 13.00 do 20.00.
• Izba regionalna w Powiatowym Centrum 
Kształcenia Praktycznego w Prudniku (ul. 
Prężyńska). Kontakt z Centrum Kształcenia 
Zawodowego i Ustawicznego w Prudniku 
(ul. Podgórna).

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie
Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 
do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 
03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 
Mojak (784 181 951).

Prudnicki garnizon
Siedziba Ośrodka Sportu i Rekreacji w 
Prudniku (łaźnia miejska), ul. Parkowa 4, 
Prudnik. Czynne w każdy wtorek w godz. 
10.00-12.00 i czwartek w godz. 16.00-18.00 
(w dniach otwarcia OSiR). Historia byłego 
garnizonu w Prudniku – ekspozycja Zarządu 
Koła Związku Żołnierzy Wojska Polskiego.

kuLTuRA

OŚROdKI KULTURY

Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki 
Publicznej w Prudniku
Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, ul. 
Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik,  
tel. 77 436 33 96.
Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna, 
 ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,   
tel. 77 436 27 60.
Kino Diana, ul. Mickiewicza 1,  
48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku
Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek, 
 tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia:  
pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w Białej
Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała, 
 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy
Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza, 
 tel./faks 77 407 46 83.

Ośrodek Sportu i Rekreacji w Prudniku
Ul. Parkowa 4, 48-200 Prudnik, tel. 77 436 25 63.

městské informační a kulturní středisko w Krnovie
náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 
e-mail: posta@mikskrnov.cz.

mUZEA

muzeum Ziemi Prudnickiej
Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 
48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 
wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 
10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra�a, historia 
Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum Tradycji 
Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, czynne: 

Stan:  listopada, godz. . - .          zebrał: Damian Wicher
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BIuRO OGŁOSZeŃ  CZyNNe Od 8.15 dO 16.00
Redakcja zastrzega sobie prawo do skaracania 
nadesłanych materiałów prasowych i listów.  
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i reklam.
Nowy numer w każdą środę  w kioskach i sklepach  
ziemi prudnickiej. Czekamy na sygnały, pomysły  
i informacje od Czytelników.

e-GAZeTA
Gazeta w formie elektronicznej
do nabycia na platformach:
    
     egazety.pl           e-kiosk.pl 
     

    eprasa.pl

SkŁAd kOMpuTeROWy
Jarosław TOMASZEWICZ

pReNuMeRATA W RuCHu
Zamówienia na prenumeratę można składać bezpośrednio na stronie   

www.prenumerata.ruch.com.pl lub kontaktując się z Telefonicznym Biurem Obsługi 

 Klienta pod numerem: 801 800 803 lub 22 717 59 59,  czynne w godzinach 7.00 - 18.00.  

Koszt połączenia wg taryfy operatora.

Spostrzegawczy czytelnik zauważył, że na schemacie z przebiegiem 
szlaków w Lesie prudnickim, znajdującym się na budynku toalety na 
koziej Górze został źle zaznaczony punkt „tu jesteś”. Zamiast punktu 
przy klasztorze jest zaznaczone schronisko młodzieżowe przy ul. 
dąbrowskiego. (d)

NA KOZIEJ GÓRZE

Kropka nie tam, 
gdzie trzeba

eprasa.pl f5e5ef68b8
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Rajskie  jabłuszka - znak rozwoju i dobra
tym razem z numerkiem 
do losowania upominków, 
każdy wchodzący na 
spotkanie otrzymywał… 
rajskie jabłuszko.

DZIEŃ DOBRY, CO SŁYCHAĆ?

R
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N
a  p o c z ą t k u   b y ł o  d o -

ż y n k o w o .  G o ś c i e  z 
M o s z c z a n k i  ( s o ł t y s  - 
M i e c z y s ł a w  P a r t y c z n y 

i  starościna -  Małgorzata Cym-

balista) przypomnieli  jak w ich 
wsi świętowali  rolnicy z gminy 
Prudnik. Był piękny bochen chle-

b a ,  s p r a w i e d l i w i e  p o d z i e l o n y 
między wszystkich  uczestników 
s p o t k a n i a ,  a  z  „ M u z y k ą  s p o d 
Kopy” wystąpiły „Opawskie Nut-

k i ” ,  w  a u t o r s k i c h  p i o s e n k a c h 
prezentując historię swojej wsi. 
W drugiej  części  wystąpił  gość 
specjalny – przeor klasztoru bo-

nifratrów, brat Eugeniusz Kret, 
k t ó r y  o p o w i e d z i a ł  o  e g z o t y c z -

nych kontaktach z misjonarzami 
Wybrzeża Kości  Słoniowej (pa-

miętny koncert w Prudniku),  o 
swojej  drodze zakonnej, o pracy 
Domu Całodziennego Pobytu i o 
swoich pierwszych – bardzo pozy-

tywnych – wrażeniach z Prudni-

ka. Ilustracją do tej rozmowy były 
eksponowane w Galerii Jednego 
Obrazu, piękne, oryginalne tka-

niny z Wybrzeża Kości Słoniowej.
 

 Chwilę poezji wypełnił rapu-

jąc swoje religijne wiersze – Woj-

ciech Ostrowski, a w podwójnym 
wcieleniu – w mundurze z pio-

senką żołnierską i w repertuarze 
k l a s y c z n y m  –  w y s t ą p i ł a  w z b u -

dzając ogromne uznanie, Oliwia 
Ł u k a s z e w i c z ,  u h o n o r o w a n a 
szczególnie (podziękowanie, ró-

ża i upominek) za swoje dotych-

czasowe występy.  Wśród trady-

cyjnie losowanych upominków, 
było najświeższe, wydane przez 
powiat dzieło „Powiat prudnicki 
– historia dawną fotografią pisa-

na” (wręczał – dzieląc się reflek-

sją o pracy nad książką – autor, 
Ryszard Kasza) oraz prudnickie 
gadżety ofiarowane przez burmi-

strza – Franciszka Fejdycha).

Rajskie jabłuszka na wejście dla każdego

  Wsparciem programu by-

ła jak zawsze  pełna pomysłów 
(m.in.  rajskie jabłuszko) do or-

ganizacji i oprawy – Danuta Hej-

neman i po raz pierwszy na pro-

gramie w roli gospodarza Kamila 
Jamioł z Prudnickiego Ośrodka 
K u l t u r y ,  k t ó r y  –  j a k  w i a d o m o 

-  „od zawsze” firmuje spotkania z 
tego cyklu.
 Jeszcze nie przebrzmiały echa 
144.  programu, a już po dwóch 
tygodniach odbył się   następny – 
szczególny: poetycko – muzyczne 
Zaduszki (relacja w terminie póź-

niejszym). n

Z przeorem klasztoru bonifratrów, bratem Eugeniuszem Kretem, 
rozmawia Marek Karp

Od starościny dożynek, chleb przejmuje burmistrz

Śpiewają „Opawskie Nutki” z Moszczanki

Swoje wiersze rapuje Wojciech Ostrowski

Wylosowane książki wręcza autor

eprasa.pl f5e5ef68b8
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